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IOKONI CODZIENNIE RANO OPRALI Dil POŚWIĄTECZNYC. 
Adres Redakcyj i Administracji: kijów, Kreszczatyk 38. 


Telefony: Redakcyi No 24-64. Administracyi No 16-72. 


Rękopisów Redakcya nie zwraca. 


Administracya otwarta od g. 10—4 po poł i od 5—7 
wieczorem. 


Ogłoszenia przyjmuje się do godziny 6-ej wieczorem. 
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- (tparta dziś od godz, 1-6) Z Tale. 


rańskiej i Krese | =s Bilety wejściowe po $B kep. 


Aleksander Gilewicz 


Inżynier dróg komunikacyi, 
zmarł dn. 8 czerwca w Kijowie, pogrzeb odbędzie się dp. 10 czerw- 
ca o g. 4ej po poł. na cmentarz Bajkowy o Czem zawiadamia 
pogrążony w głębokim smutku 
9814 


A. TJAN, bel-bage 


Firma egz. odr. 1882. Telef, Ne 11-57. 
Płótna Jarosławskie i kpatromekie. Belizna Stołowa i peściel 
najl-p. wyrobu w Rosyi. Bielizna m;ska, damska i dziecinna. Wypraw 
śl bne gotowe | na zamówieata. Biale bawałniane tkaniny fabryk 
Morozowów. Kołiry, chustki, dywany, chodniki, firanki, żaluzye 
tiuiowe | automatyczna Koronki, hafty i pończochy, prześcieradła i ręcz 
niki do hydropatyi i t. p. towary. j 
Oddziałów nie posiadamy. Oddziałów nie posiadamy. ` 
Wielki wybór. Ceny ściśle umiarkowane i stałe. 


Kijów, róg Kreszczatyka i Luterańskiej X 29. 
Wejście frontowe od Kreszczatyku. 
Cenniki na wseystkie towary wysyłamy na żądanie. 


Wynajem instrumenty 

NA LETNISKA 

= Wielki wybór pianin i fortepianów == 
J Kerntopf i Syn eog 


Destawċa kijowski”go oddziału Rcsyjskiej Cesarskiej szkoly Muryćznej 
konserwatoryuma Warszawskiego. Kijów, Kreszczatyk M: 33. Telefon 606 


BRAT. 


Skład koronek 


płótna ł bielizny Czatyku Ne 29. 


aclawy 


KIJÓW, W.-Włodzimierzka Ne 47, Telef. 


7650 
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(Bulwar Rikikowaki 4) 


do Nowego spacyalnie zbudowanego gmachu przy 


DI. 5-60 (16-60) GETTA 


Gieorgiewska lecznica 


T-wa lekarzy spacyaliałtów w mieście Kijowie. 
Gieorgiewski zaulek dom wł. Nr 9, telèfon 17-45. 


Oddział stały na 45 łóżek. 


Sanatoryjne leczenie chorych w zakresie wszystkich spe- 
cyalnosci  G:bioety tlektro-wodoleczniczy. Wanny słoneczne 
i powietrzne. Przy lecznicy dwóch stałych lekarzy. Ojłata za 
całe mrzymznie t opiekę lekarską od 3 — 8 rb. za dobe. 

Przy lecznicy amhkulatoryum (Rearska 12). Przyjęcia 
dla przychodzących chorycu w za*resie wszelkch specyalrości 
oå 9 — 4 popołudniu codziennie. Badanie mamek, służby, szcze- 
pienia, wstrzykiwania. Oplata za konsultacyę 60 kop. 

Stacyu idszynfekoyjna. Dezyniekcya mieszkań, loka- 
lów, ubrań, przedmoów, sprzętów domowych i t d. Po rzeczy 
mejące ulzdz dczynfckcyi w kamerze dezyntskcyjnej stacya wysy- 
ła specya nego dcziynfertora. Brzpoś ednia dostawa rzeCZy pa sta- 
cyę nic jest depuszczena. Zgłoszenia należy nądsyłac pocztą 
(Gieorgiewski zaułek Ne 0) lub zgłaszać się telefoniczaje 17 55. 


Warunki drukowane wysyła sią na pierwsze ządunie. 1093 


FORTEPIANY, PANNA, PIANOLE, AUTOPIANNA 


FISHARMONIE pierwszorzędnych fabryk, GITARY, BAŁAŁAJKI, 

MANDOLINY, SKRZYPCE, GRAMOFONY i plyty. HUTY usisozmait- 

szych wydaa i abonament nut. Poleca po cenach bardzo umiarkowanych 
Główny skład instrumewtów muzycznych i nut 


H. J. JEINDRISEKM wkijowie 


treszczatyk ar. Bel Etage. zB Oddztał w Baku. 


Banatka, Ćjsawka 
i Sandomierka 


£amówienia na nasiona oryginalne 'przyjmu ją: 


L. Zdrojewski i K. Grabowski 


Kijów, Prorezna Nr 9. 


SFOZLGŁA CIEREV, 
TIEG 
KOŁA KOZFĘOTWIY 


WYGŁADZIARKI 


Waris 


9627 


Kijowski Syndykat Rolniczy 


Bulwarga 9 
Poleca na sezon roku bieżąc:g : 


50 Men 


OUYGIKALNE 
KOTŁY STRESEL'A 
. ran 


Oryginalna B 

Węgierską a 

Pszenicę g 
Nasienną i e A N OCI 


dla kupna której na mieis'u wyjeżdża od nas do Węgier specyal'» 
sta agronom. Zamówienia grosimy przysyłać moż" 
liwie wcześniej. 9553 
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S STAŁA WYSTAWA 8 
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KRESZCZATYK No l4. Ę 
33 


Oddział w Kijowie ui. Puszkińska Nr 12. 
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ćW TOWARZYSTWO AKCYJNE g&o 


mmm ZAKLADÓW MALCOWSKICH mmm 
"AEP s Wanny i umywalnie 


Lane, emajjowane 
Jedyne, trwaie I h gieniczne 


7 a. W użyciu przeszło 
M "AE ał MALCOWSKICH 
-- 10000 "wanien 
T i Cennik! ze SzCzegótow. opisami 
wysyła Się na żądanie. 
Sprzedaż w Kijowskim Oddziale i większych hanidiach. 
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EINRED 2838 CERREN ABEE RRES SE g fabryka lektury Dachowe ı Farb Smolowcowych g3- 
f 3 Zw Sławucit I. GOJZLWSKIEGO. na Wołyniu „ZE 
Ë ; ią | ER E 
ESIENI c Ę 

z org 

,? F SaS 
ALBUM LITERACKI. Z3 [ERDA [rekan]. 2 

AC JRE: 

Dla prenumeratorów „Dziennika Kijówek.” pe cenie zniżonej ga dą: 
KO RZ F 3 

65 kop. AON ; OE 

5 3 x > PRE ob Ta © S DE 

Zwracać się należy de Administracyi „Dziennika Kijow: ze CENNIKI, OKAZY. Kosztorysy, gratis i fran gz 

ù skiego. 8132 © Fabryka niądzie nie posiada Śmiadów swych wyrobów © | 


ZETWCca 


wraz z ambulator. dla chorych przychodz, i pracownią dla 
od dnia t-go lipca r, b. przenosi się 


T-wo Wyrobów Kancznkowo-Gumowych „Continental 
Przedstawiciel na Rosyę R. Ostrowski. 


PISMO POLITYCZNE, SPOŁECZNE | LITERACKIE, 


a 


badań diagnostycz. 


ul. Puszkińskiej M 22a. 


3 TOKI 


8256 


Polctoanmy to nabycia 
wielki obraz kolorowy 


Książę Józef Poniatowski 


według obrazu Jul, Kośsaka, wyda- 
ny na upawietsienie 150-ej rocznicy 
usodzia, a 100ej rocznicy bohater- 
skiej śmierci pod Lipskiem, piękne; 
te] postaci rycerskiej 


Cena wynesi tylko 1.50 rb. 
Da sprzedawania tego abrazu, jak 
również szeregu innych, ęqraz :6z- 
nych książek połskich na spłaty me 
sięCzne, poszuzujemy ludzi sumien- 
uych 1 wymownych, cfiarując im 
wysoki  zarobet, tazże poboczny 
Szczegóły bezpłatnie. Adres: Księ 
«zrnin Wydawnicza Polska. Fozn: ú 
Fosen, Schl'es:fach. 9700 


DRZEWO OPAŁOWE 
Skład $. Piotrowskiego 


na Przystani. Telefon ra 34. Żamów 
przyjm osob. listowai telef. 4095 


0h owak Bay 0 
„NOWA CZYTELKIA: ; 


E. Rakowskiego. Kijów, Włodzi 
mierska Nr 23  Zaopatrzona we 
wszyst. nowości beletryst. autor. pol. 
i obcych. Otwarta od g. 10 do 7 w. 
oprócz niedziel i świąt. 9215 


Truskawiae. BE CZĘNON 


wrdynuje jak dawniej willa „Zofis“ 
ıd 15/V do 30/X. Telef. 3. 9325 


2 m manz E a 
Legitymacyo rodów szlacheckich 
prowadzę sprawy, dotyczące praw 

ta Sziachectwa, tytuły, herby ete, Ki- 

jów, Mała-Zytumierska Nr 3. Henryk 
Sa:-Klechniowski. 9208 


O ROA. OOO ZET 
10900,9000 
kwiatowych fianoów, roślin dy 
r i ozdobnych, kanay, geor- 
ginie. Nasiona wszelkie. Fiance wą. 
rzyw l ia. w zakł ogr. STEFANA 
LESISZA. W. Błagowieszczeń. 
ska 104 Katalogi uezpłatnie. 7367 


—— 
ZNA 


| Do sprzedazia 


ilutomobil REND” 


30 sił, prawie nowy. 
Wiadomość: Kreszczatyk 5 m 31 


Program g'maunz. z w;kładem ojczystego języka i literatury. EGZAMINY wstępne do klzs: 
uwatępnej, i, 18, Hi, KV, V, VI, WII i VIII odbędą się w d. 26, 27 i 28-go sierpnia. lLekcye roz- 
poc<yrzją się 6. lyo września. Zapisjuczamic codziennie w kanoelaryi Zakładu. 


LECZNICA Chirurgiczna i Terapeutyczna 


IT-wa Alfa-Nobel 


R R WO 


Rok Viil 


mies. kwart. półrocz. rocz. 
PRENUMERATA. W kraju  1— 6.— 

p Za granicą 1.50 4.50 8.— 

Za zmianę adresu 30 kop. 

CENY OGŁOSZEŃ; Za wiersz petitowy lub jego miejsce 
przed tekstem 40 k., za tekst. 20 k. NEKROLOGI po 40 k. 
od wiersza petit za każdy raz. W rubryce „Nadesła- 
ne“ | w tekście wiersz petitowy lub jego miejsce 1 rb. 
Zwyczajne małe: za tekstem od wyrazu po 4 K., po- 
szukiwanie pracy po 3 k, przed tekstem podwójnie, 
Dołączenia po 10 rb. od tysiąca i koszta pocztowe. 


Numer pojedyńczy 5 kop: 
Prenumeratę i ogłoszenia przyjmuje Administracya, 


18.— 


Wreczorem rozrywki wszelkiego rodzaju. 


—— W ciągu całego dnia = 


Demonstrowanis fontanny świetlnej. 


8.mio klnzowy Zakład Naukowy Żeński (Gimnazyum) z pensyonatem | dwiema klasami przygotowawczemi Bole Sportowe. 


Peretjatkowiczowej 


ULICA LWOWSKA — DZIKA. 
W niedzielę du. 9 czerwca 1013 r- 


Miodzyrarodowe Wyścig 


8936 | Z ndziałem mistrza p. TAACZYKA. 


Początek o godz. 4 i pół pp 


Zarząd Kijowskiego Przemysłowego 


Towarzystwa Wzajemnego Kredytn 


podaje do ogólnej wiadomości, że w biurze T-wn (Kretzczatyk Ne 10). 
przyjmuje się oferty oi osób życzących być członkami T-wa ed 12-ej 
do 2-¢j po poł. 


ANONIMOWE TOWARZYSTWO 


y řechnik” 


dawniej SZULC i SZOBER, Kresz- 
czatyk 5, tel. 27-34, dla dep. „Wipoli“. 
FRZEDSTAWIC'ELSTWO 
Tow. E 
akc. A. Krigsman Ryga. 
lzalacya korkowa dla dcmów 
i mieszkać od zimna i wilgoci. 
Izolacya korkowa i Szkilanym je- 
dwabiom „ERIZOL* Rur i apa- 
ratów dla fabryk. Korki do butelek. 
Maszynki do korkowania butelek i 
maszyny IDEAL". 
5.-Petere- 
burg. 
Motory naftowe, maszyny chlsdzące 
i gosawdarstwo mieczne, 
Pytiezraki Goabel i K-o Warsza- 
wa - Naczynia do mleka. 
T-wa Akc. W. uoztyńnki i K-o 
Warszawa — Konstrnkcye żelazne 
i wagonerki. 

NazpzE wa: Parogig 
fabry wek ı drenów, 
Poszdzkókk. Zaa, podłcgi Prz 

szwu „Wip lit” 9776 
Katałcgi i cferty na żądanie. Ekspc- 
cycyś towarów ze składów w Kijowie 


e A Wanna hak] 

Dr.:A. Wespański 
Krynica Bri; Wespansti 
kładzie bydrc patycznym. 9324 


Od Administracyi. 


Uln zdośtępniania BUSOWNOS. p Drie: - 

sika Kijowikiega" nmatyGla xa W: 

ramkach mżiduzgwóniejtryck książek 

<łeakędnyfh w kztdym demu pola 

cim, pazwzemielikay dłu a wydawda- 
mil i edstępujemy 


Ro cenie zniżsnaj 


wyłąsemie ogrko ba ym ZrYWAWUSA: 
Bs Mz 


DZIEJE POLSKI 


Dra Fatlkza Konsztnego. 
2 tomy, RO Tiużtracyi lilnicza, duże 
mt: a Falski x peeaiuiow Ga wak- 
wódriwa. Casa dia wrawamatsterhw 
„Dziuzulke Eljoweziogw "i 
— Rb. i kop. 69, — 


(w ezdokuej sprawie) 


— Kraków 
Rys historyczny de połowy XVII w 


Kb. B. 
(Cang Pelęgaraka rk, Sh, 
IF erdnkzzj uprawie) 
Nu prawiykzę Wriylanmy Fa suiii 
«tom z dmiajscutww keré wizę 


tytk'j 


maj 


Róweme, g, woi, 


Pranaweratą ogloszenia do 


„Dzien. Kijowsk,” 
149: 


przyjmuje 


p. Ludw, Rutkowski. 


Księgarnia i Skiaq mat. pir misa 


Kamienieeo-Podelski 


Prezumoratę | eglatzezia de 


„Dziennika Kijowsk." 
przyjmują! 853 
p. "rasitowsca (Skład fotegraficzm 


Księgarnia Polske 
B Wł. Wlnarskiege, 


Odesa 


preRumerasię Ka 
„eziomnik Kijowski“ 


przyjmuje 
Księgarnia | Czytelnia 


A. Źwierowicza 


Jekzieriuiackzja 8 ge 


Leczenie Epilepsyi, 


Czytelnikom gazet  msmy nader 
pocieszający fakt do zakomuniko- 
wania, Epilepsya, czyli padaczka 
(chorcba św. Walentego) ciężka 
choroba nerwowa, polegająca na 
perycdycznem zjawianiu się ata- 
ków konwułlzyi, cierpienie dotych- 
czas uważane za nader upórczy- 
we i trudno poddające sie letze- 
niu, Stało się obecnie radykalnie 
uleczalnem. Żawdzięczać to na- 
leży nowemu środkowi, któy 
zresztą za granica znany jest od 
lat kilkunastu i stogowany po- 
wszechnie przez ogół lekarzy, 
mianowicie środkowi pod nazwą 
„Epiieptikon D-ra Wei- 
la*. Środek ten, wyrabiany 
przez laboratoryum chemiczne ap- 
teki „pod Łabędziem* w Franr- 
furcie nad M:nem, jest kompozyą 
farmaceutyczną, zestawioną na zą- 
sadzie najnowszych wyników ba- 
dań iekarskich. Działanie Epilep- 
tikanu polega z jednej strony na 
zmniejszan u  chorobliwej pobud- 
liwości kory mózgowej, przez co 
usuwa S'G czynnik, wywołujący 
napady drgawek, a z drugiej stro- 
ny na wytwarzaniu substancyi 
krwictwórczych, nadzwyczaj waż- 
nych dia regeneracyi krwi i dzia- 
łsjących ożywczo na nerwy i ko- 
mórki mózgowe. Wskutek tego 
„Epiieptikon Dr. Weila" jest środa 
kiem specyficznym w leczeniu E» 
pilepsyi, gdyż po przeprowadzeniu 
całkowitej kuracyi, polegającej na 
kiikumiesięcznem jego przyjmowa- 
niu bez przerwy, ataki konwulsyi 
zdarzają się coraz rzadziej, wrez- 
cie nikaą zupełnie. Diatego też 
preparat ten został uznany przez 
najwybitniejsze powagi świata le- 
karskiego jak prof Erb, Forel, 
Oppenheim i inni, którzy w pra- 
cach swych zalecają jego stogo- 
wanie bez żadoy¿ęh zastrzeżeń. 
„Epileptikon Dr. Weila", wskutek 
swego uspakajającego ijednocześ. 
nie wzmacniejącego działania na 
organizm, może być nadto stogo- 
wany z doskonałymi wynikani w 
wielu chorobach nerwowych, a 
więc w nerwowem osłabieniu 
(aeurastenii), w histeyi, w sta- 
nach podaiecenia i rozdrażnienia, 
w niepokojach sercowych, bezsen- 
ncści, migrenie i wielu innych. 
Tak więc średek tzn staje sie 
wielkiem dobrcdziejstwem dla wie- 
lu ludzi cierpiących, gdyż po cluż- 
szem i zgsiematycznem jego przyj- 
mowaniu nikną dolegliwości ner- 
wowe i wraca utracona wskutek 
choroby zdolność do pracy. „Epi- 
lepukon Dr. Weila* można nabyć 
we wszystkich aptekach i wie- 
kszych składach materyałów ap- 
tecznych. Generalni przedstawi- 
ciele na Królestwo i Cesarstwo: 
Treutler i B:rnbardt, Warszawa, 
Boduena 3, wysyłaja literature na 
żądanie gratis i franco. Orygi- 
nalne pudełka „Epileptikonus są 
opatrzone plombą rozyjskiej komo- 
ry celnej. 9301 
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„klej Uniwersalny.” 


„Ziemstwo właśnie do tego dąży, aby się 
stać uniwersalnym sklcpem, który- 
by dobrze obsługiwał ludność włościańską*. 

Tak stormutował dążność ziemstwa prezes 
podolskiego zarządu ziemstiego p Aleksan- 
drow na ostalniem zgromadzeniu radnych w Ka- 
mieńcu. 

P. Aleksandrow, to człowiek mądry i słów 
na wiatr nie rzuca. Stąd też wygłoszona prze- 
zeń maksyma o zadaniu i dążności ziemstwa 
nie jest tylko frazezem, ale wyrazem obmyśla- 
nej, świadomej akcyi. A więc samorząd — to, 
w pojęciu p. Aleksandrowa, sklepik i to skle- 
pik stanowy, włościański .. 

P. Aleksandrow, to człowiek o dużym 
rozmachu, to też na ladajakim, małym sklepiku 
nie poprzestaje, ale chce go mieć uniwersal- 
Bym. Ograuicza tylko jego klientele i zamierza 
obsługiwać wyłącznie włościan. Może 
ma i racyc, bo to dziś klientela najlepsz», nie- 
wymagająca, nicwybredna, bezkrysyczna a li- 
czna... 

Możnaby p. Aleksandrowowi życzyć po» 
wodzenia w jego zamiarach stworzenia uni- 
wersalnego sklepu, gdyby kapitał nakładowy 
na to przedsiębiorstwo pochcdził z jego wła” 
snej kieszeni. Że jednak kapitał ten ma być 
czerpany z podatków ziemskich, składanych za- 
równo przez spodziewanych klientów projekto- 
wanego sklepu—(włościan), jak i rzez inne 
kątegcrye ludności, z tej klienteli wykluczone, 
to niech mi wolno będzie zakwestyonować pra- 
widłowość samego projektu — przetworzenia 
ziemstwa w „sklep uniwersalny", choćby nawet 
bes zastrzeżenia wyłączności jego klien- 
teli. Będzie to tem więcej na czasie, że dąż- 
ność do tworzenia coraz to nowych przedsię. 
bicrstw,—nic wspólnego ze ścisłą gospodarką 
lokalaą nie mających i z jej zaniedbaniem — 
wspólna jest wszystkim ziemstwom na Rusi. 

W kraju, w którym połowa dzieci w wie- 
ku szkolnym pozbawiona jest szkcły, a druga 
połowa czerpie początkową naukę w  opłaka- 
nych hygienicznych i pedagogicznych warun- 
kąch, kraj, w którym epidemia recydywy anal: 
fabetyzmu jest równa epidemii tyfusu, co sy- 
stematycznie ludncśś co roku dziesiątkuje, kraj, 
w którym szpitale na wsi są rządkością, a po- 
moc lekarska niedostępnym dla ogółu zbytkiem. 
kraj, w którym co jesieni i co wicsny za- 
miera wszelki ruch handlowy, wobec nieprzeby» 
tych bezdroży, taki kraj ma chyba bardzo wy- 
raźnie zsznączone pilue potrzeby, na których 
zaspokojenie musi choćby z największym wy- 
siłkiem łożyć środki. A że środki na zaspoko» 
jenie tych najpilniejszych i nieodzownych po- 
trzeb przerastają niemal dzisiejszą zdolność pla- 
tniczą ludności kraju, zaniedbanego i powstrzy- 
manego w rozwoju przez długie lata, więc też 
pa żadne ince potrzeby luducść dziś łożyć nie 
może i die powinna. 

To też wszelkie wydaikowanie grosza, 
składanego przez ludność miejscową do wspól. 
nej ziemskiej kasy, na inne nieraz zmyślone 
potrzeby, a nie na trzy najpierwsze: oświatę 
w szkole i poza szkołą, utrzymanie zdrowia lu- 
dności Í poprawę komunikacyi, te trzy konie- 
czne warunki rozwoju kraju — jest dla kraju 
krzywdą, a dlą ludności zbytnim ciężarem. 
A więc wszelkie hanćcle (składy maszyn, na- 
sion, drzewa itp.), wszelkie operacye bankowe 


25) 
WŁADYSŁAW RODOWICZ. 


- tr Ai 


Był to ostatni dzień, który pozostawał mi 
do prospektowania, na dzień 14/VII bowiem na- 
znaciyliśmy ze Stutzerem nasze spotkanie w 
Mulengali, gdzie mieliśmy omówić ostateczne 
projekty przed końcem naszego 18 miesięczne» 
go terminu. Po naradzie zdecydowaliśmy za- 
jąć wielki blok o obszarze 1600 kil. kw., na 
który mieliśmy jeszcze prawo, a w którym pro- 
wadzenie wszelkich poszukiwań przez inne To- 
warzystwa, lub osoby prywatue jest prawnie 
wzbronione. 

Na oficyalne zajęcie dwóch znalezionych 
pipes, jako takowych, jednak i my prawa nie 
mamy, gdyż cała Kundelunga już od kilku lat 
jest zarczerwowana dla poszukiwań dyamentów 
przez T-wo T. C. L. Termin jednak wkrótce upły« 
wa, a wtedy nasze I-wo może ogłosić je, jako 
awoją własuość. Wobec takich powikłań, mu- 
sieliśmy ochronić całą tę okolicę przynajmniej 
przed postronnymi prospektorami. 

Przed końcem naszego terminu pozosta- 
wała więc jeszcze kolosalna praca: zdjęcie do- 
kładnego planu z obszaru 1600 kw. kilome- 
trów i oznaczenie tablicami granicy takowego. 

Przygotowania zająły nam kilka dni cza- 
su. Wszelkie skrzynie, jakie tylko posiadaliś- 
my, zostały przeistoczone na tablice graniczne. 
Ja, znając lepiej półaocną część naszego bloku, 
rus:yłen na północ, a Stutzer, który spędził o- 
statni miesiąc na południu, skierował się w 
przeciwną stronę; po dwóch tygodniach wie- 
liśrsy się spottać w Kampembie. 

Z kompisem w ręku, z mymi czarnymi 
kompaniona xi, obarczonymi niezbędnymi instrue 


mentami i rotesami, posuwałem się dziennie 
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ziemskie kasy drobnego kredytu), wszelkie 
przedsiębicrstwa ziemskie (fabryki i warsztaty), 
wszystko to, p. Aleksandrow udatnie 
ochrzcił miacem „uniwersalnego sklepu”, a do 
czego nasze ziemstwa szczególniejszy maią pe- 
ciąg, wszystko to, abscrbując zasoby ziemskie, 
gromzdzore przez ludność i tək już podatkami 
przeciążoną, powstrzymuje rozwój wy- 
cieńczą go i niszczy. 

Handle, banki, przeds'ę>ierstwa, rolnictwo, 
to są funkcye ludacś:j, z których kompleksu 
składa się ekonomiczne życie kraju. Rozwój 
tych fuakcyi jest w stosunku prostym do po- 
ziomu oświaty w kraju, do warunków bygie- 
niczaych życia ludności, do ułatwionej komuni- 
kacyi. I funkcyi tych ludność ziemstwu powie- 
rzyć nie ma najmniejszego zamiaru. Cnociaż 
więc idea „uniwersalnego sklepu* prowadzone- 
go za ziemskie pieniądze może sę bardzo u- 
śmiechąć ziemskim działaczom naszym, to pła 
tnikom ziemskim zupełnie się ona nie uśmiecha 
Bo też stanowczo na tę kosztowną zabawte 
szkoda pieniędzy, których na szkoły, szpitale 
i drogi braknie. 


co 


kraju, 
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Mowa posia 
Świeżyńskiego. 


Wygłoszóna na posiedzeniu wieczornem Dumy dnia 
5 czerwca, podczas rozpraw nad projektem sa- 
morządu miejskiego w Królestwie. 

„Do drugiej Dumy Państwowej— mówił 
poseł Świcżyński— wnieśliśmy projekt ustawy 
autonomicznego ustroju Królestwa Polskiego. 
Wnieśliśmy ów projekt w głębokiem przekona- 
niu, iż ustrój autonomiczny Królestwa Polskie- 
go doprowadzi do rozstrzygnięcia kwestyi pol- 
skiej w państwie rozyjskicm. Podczas  iśtnie- 
nia trzeciej Dumy warunki ułożyły się w taki 
sposób, iż nie mogliśmy liczyć na jakiekolwiek 
refermy polityczne. 

Konieczność reform dawała się jedaak 

odczuć, wskutek czego rząd, w osobie zmarłego 
Stełypina, uznał za nieodzowne cbdarzyć kraj 
nasz ustawą miejską, Sspecyalną, polską, jak 
wyraził się zmarły prezes rady ministrów w 
radzie do spraw gospodarki miejscowej. W 
takich warunkach rząd waiósł projekt do 3ej 
Dumy Państwowej. 
; Nie mcgliśmy uznać go za projekt polski, 
licząc się jednak z surową rzeczywistością, 
oświadczyliśmy, iż gotowi jesteśmy przyjąć bo- 
daj częściową reformę, o charakterze wyłącznie 
ekonomicznym, oraz, że będziemy współdziałać 
w celu dobrego jej wykonania. 

Jak wiadomo, projekt rządowy wniesiony 
został do 3-ej Dumy w 1910 ym roku, ta zaś 
odesłała go do Rady Państwa w marcu 1912 
roku: Projekt rządowy, ani w pierwotnej swej 
formie, ani też po zmianach, dokonanych przez 
3-cią Dumę, nie mógł nas zadowolić pod wielu 
względami, jednakże głosowaliśmy za nim, ro- 
zumiejąc, iż jest to pierwszy krok na drodze 
reform w naszym kraju, oraz, iż reformy te są 
konieczne. Rada Państwa zmieniła projekt 
radykalnie. Nie będę wymieniał wszystkich 
zmian, zaznaczę jedoak te, które uczyniły pro- 
jekt niemożliwym do przyjęcia tak dla polskich 
członków Rady Państwa, jak i dla polskich 
posłów w Dumie Państwowej oraz dla całego 
naszego kraju. 

W projekcie trzeciej Dumy prawa nasze- 
go języka ograniczone były do ostatecznych 
granic, język zaś państwowy, podług naszego 
zdania, zajął stanowisko uprzywilejowane, —po- 
dług zdania referenta—został jedynie zabezpie” 
czony. 

Trzecią Duma uchwaliła poprawkę, w 
której postawione było żądamie prowadzenia 
obrad przez przewodniczących ma posiedzeniach 
rad i zarządów w języku rcsyjskim. 


średnio po 5 — ro klim, Po długiej wędrów- 
ce dotarłem nakoniec do granicy zeszłoroczae- 
go bloku, pozostawała mi więc tylko praca w 
Eiisnbetbvillu nad kreśleniem planów. Przez 
cały czas pomiarów nie miałem ani chwili cza- 
su na Specyalne polowanie i mimochodem u- 
śmierciłera zaledwie kilka antylop i dzików. 

Wobec tego postanowiłem teraz zapolo- 
wać na seryc; będąc już u stóp Kundelungu 
w wiosce Makeo, udałem się z tym zamiarem 
na olbrzymie łąk: Lufiry, gdzie też podczas je- 
dnego popołudnia zdobzłem cztery Robnanty- 
lopy i cztery Riedbocki, transportowaniem któ. 
rych zajęła się cała wioska. Po zaopatrzeniu 
sią w niezbędne zapasy spożywcze dla kara- 
wany aż do Elisabetkville, opaściłem wioskę 
ze świtem. Po dwóch godzinach drogi, ku 
wielkiemu memu żdziwieniu, ujrzałem nad brze- 
giem Lefii 5 namiotów i kilkuset tragarzy. 

Okazuje się, iż byli to bracia Dubin, zna: 
ni handlarze kością słoniową i kauczukiem, z 
trzema pomocnikami i sckretarzami. Młodsze- 
go Dubina spotykałem już w roku zeszłym kil. 
ka razy, 3 starszego niezmiernie Tchciałem pc- 
znać, gdyż niema osoby nie tylko w  całem 
Kongo ale i Rodezyi, któraby o nim nie sly: 
szała. Bracia Dubin są żydami i pochodzą z 
Warszawy; sterszy w wieku lat 1o wywędro- 
wał do Afryki, gdzie już przebywa lat 28, za- 
czął z niczego i powoli dorobił się kapitału; 
przez długi czas. był kupcem w Rodezyj, jed. 
nak już od lat ro udał się na północ do Ka- 
tangi, gdzie objął w swe ręce cały bandel ko- 
ścią słoniową i kauczukiem i wkrótce stał się 
milionerem. Gdy przed kilkoma laty cale Kon- 
go a jednocześnie i Katanga przeszły w po- 
siąadanie Belgii, największym jej wrogiem w 
Katandze okazał się Dubin, który mając za so- 
bą olbrzymie wojownicze plemię Walubów, o 
żadnych cłąch ani słyszeć nie chciał. 

Pewnego pięknego dnia w tym roku zja- 
wia się w jego rezydencyi Kasongomuana ofi 
cer belgijski w towarzystwie kilkunastu urzęd- 
ników z setką czarnych żołnierzy i oznajmia 
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Proiestowałiśny prreciw owej popraw ce, 
zazuaczając, 1ż treecia Duma Państwowa idzie 
dalej, aniżeli rząd na drodze ograniczenia praw 
naszego języka, gdyż projekt rządowy wyma- 
gania owego nie zawierał 

Prawda, iż rząd przyłączył się do owej 
foprawki, przedstawicie! zaś ministrrstws mie 
siąc lemu oświędzzył w komisyi miejskiej, iż 
zaetrzeżenie tò opuszczone zostało przez rcz 
tsrgn'enie 

Ja jednak pozwalam sobie wątpić, ażeby 
rząd popełniać mógł pcdobne pomyłki wstutek 
roztarznienia. 

Rada Państwa usunęła zupełnie z użycia 
język polski w samorządzie miejskim, a nawet— 
podczas rozpraw. Pojęcie reformy łączy się z 
pojęciem po'epszenia sytuacyi istniejącej w da 
nej chwili. Uchwala R.ady Państwa, usuwająca w 
zupełności z użycia język polski sprzeciwia się 
prawnemu i faktycznemu stanowi rzcczy w sa 
raorządze gminnym oraz w radach miejskich. 
Samorząd miast bez prawa mówienia po pol- 
sku jest niemcżliwym do przyjęcis, po pier- 
wsze gdyż jest on ciężką obrazą narodu, ce 
miącego swój język i zmuszonego do wyrzecze 
nia się reform, obrążających jęgo godność oraz 
po drugie, ponieważ reforma ta jest niezisz- 
czalna. 

W porównaniu ze zmianami w zakresie 
praw języka pilskiego, inne zmiany, wprowa- 
dzone przez Radę Państwa, uważamy za diugo- 
rzedne, mówić zatem wiele o nich nie będziemy 
— Rada Państwa zastosowuje ustawę z 1892 r. 
w Królestwie Polskiem, nie uważając za inożli. 
we obdarzenie nas lepszemi, aniżeli w Cesar- 
stwie, wzorami samorządu. Z musu nie goli- 
daryzując się z owymi motywami, trzeba się z 
tem pogodzić w nadziej, iż czwarta Duma po. 
stara się o wprowadzenie ulepszeń w obecnej 
ustawie i zastosuje je następnie i u nas. 

Podobne ulepszenic wprowadza komisya 
miejska już obecnie, usuwając nadzór władzy 
rządowej nad celowością postępowania zarządu 
miejskiego. 

Jeżeli nawet dla was, panowie, nad:ór 
taki jest ciężki i niedopuszczalny, powinmście 
doskonale rozumieć, iż u nas, w naszem poło 
żeniu, samowola nie miałaby granic. Dumska 
komisya miejska nie zgodziła się również z 
plan:m Rady Państwa i zmniejszyła cenzus dla 
lokatorów do rozmiarów, proponowanych przez 
komisyę Rady Państwa. 

My, będąc zwólennikami demokrątyzacyi 
praw wyborczych, głosować kęd:iemy za wnio. 
skiem komisyi miejskiej jedynie ze względu na 
możliwość zrealizowania projektu. Kończąc 
zwracam uwagę panów na konieczność refor- 
my w naszym kraju. Wobec niezwłocznej pò- 
trzeby reform, wobec zupełnego  rozprzężenia 
i zastoju w gospodarce miejskiej, w oczekiwa- 
niu reformy w ciągu tylu lat, z dnia ma dzień, 
zmuszeni jesteśmy przyjąć nawet reformę nie: 
zadawalającą, nie moglibyśmy jednak przyjąć 
takiej, która, jak powiedziałem wyżej, ubliża 
naszej godności narodowej. 
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Z Królestwa. 


Własność ziemska. 


Własność większa w Królestwie Polskiem 
stopniowo, lecz stałe zmniejsza się. W guber- 
nii warszawskiej własność dworska zajmowała 
w roku 1894 47,6 proc; po piętnastu lstąch 
(1909) spadła do 46,5 proc. Jeszcze większe 
szczerby we własności dwvrskiej widzi się w 
gubernii kaliskiej (z 52,7 proc. spadła po 15 la- 
tach do 457 proc., czyli o 17 proc), w guber- 
aii siedleckiej--37 6 proc. i 291 proc, 16,3 
proc. w łomżyńskiej—2r,9 proc. i 152 proc., 
w kiele:kiej—42,8 proc. i 36,3 proc, w piotr- 
kowskiej—41,8 proc. i 32.4 proc. it. d. 

W tym samym okiesie 15-letnim (1894 — 
1909) własność chłopska wzmaga się pod wzęlę 
dem obszaru w całem Królestwie bez wyjątku, 
w niektórych oko!icach nawet bardzo znacznie. 
W gub. np. kaliskiej z 41,1 proc. wzrosły giua.» 
ta chłopskie do 55,7 proc, w gub. kieleckiej i 


my, iż jest zaaresztowany. Dubin j:daak zł- 
groził, iż każe wszystkich wystrzelać, jeżeli nie 
opuszczą jego posiadiości w oznaczonym ter- 
minie. Strach przed kulami widocznie w da- 
nej chwili zwyciężył, gdyż Dubin w dalszym 
ciągu został panem w swej rezydencyi. Po 
diugich partraktacyach, prowadzonych z Elisa- 
beihviilem, zgodził się ostatecznie na sąd w 
Lukonsolwie (gdyż do Elisabetbvillu nie chcia- 
ło mu się iść) nad jeziorem Moero, tylko o 2 
dai dregi od Kasorgomuany. Spraw wyłoczo 
no mu 139, z których sędziowie byli w stanie 
dowieść zaledwie jedaą winę, a mianowicie, iż 
polował na sionie bez specyalnego pozwolenia, 
za co osądzono go na zapłacenie kilkuset fran- 
ków, zaś jego sekretarzowi dowiedziono, iż za- 
bił jednego z wodzów murzyńskich, za co zo- 
stał skazany na rok więzienia. Po odczytaniu 
wyroku oskarżeni najspokojniej w świecie o- 
świad:zyli, iż nie myślą wcale podlegać wyro- 
kom i opuścili salę sądu i osłupiałych sędziów. 

Jakież było moje ździwienie, gdy po tem 
wszystkiem, o czem już przed tem wiedziałem, 
ujrzałem ich wszystkich, wracających z Eisa- 
betbvillu, dokąd się w sprawach handlowych 
udawali, I teraz Dubin otrzymał tam całą pa 
kę nowych proces verbales, które jednak por- 
wał na drobne kawalki w oczach urzędaika, 
który mu je wręczył. Spędziłem z nimi cały 
dzień — dało mi to możność poznania tego 
ciekawego i oryginałnego człowieka, który u 
twcrzył prawdziwe niezawisłe państwo w Ka- 
tandze i wobec którego rząd czuje się zupełnie 
bezsilny. 

Przybyłem do Kampemby 3/VIII, gdzie 
już profesora  Stutzera nie zastałem. Cały 
dzień gatunkowałem swoje zeszłoroczne i tego 
roczne trofea myśliwskie, z których tylko lep- 
sze zdecydowałem się wziąć ze sobą do Elisa 
bett. villu i dalej, do Europy. Na szczęś iie, 
wolmych tragarzy miałem teraz bardzo wielu, 
gdyż moje zapasy Spożywcze uszczupliły się 
kolosalnie. 


Teraz dążyłem już wprost do Elisabcth- 
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'ubelskiej z 47,2 proc do 52 proc i nawet 526 
proc. Mały przyrost obszaru gruntów chłopskich 
widzi się w gubernii piotrkowskiej, gizie ors=. 
tek własncś:i chłopskiej był bardzo znaczny już 
i przed 15 laty, (w roku 1894—52 pr: cent 
w roku 19 9—514 proc), w siedleckiej —45 
proc i 466 proc, w płockiej — 3., 4 proc. ! 
362 proc, w suwalski-j — 57 I poc. i 573 
proc. Jest to najwyższy odsetek gruntów wł. 
ściańskich w Królestwie zarówno przed 15 laty, 
jak i w roku 1909 Na kreńcu odwrotuym stoi 
gubercia łomłyńska, «dzie własność chłopska 
zajmuje i w roku 1894 i w r. 1969 obszar naj 
mniejszy, przez lat 15 prawie nie wzrosła, co 
d> przestrzeni (30 proc i 306 proc), W ziemi 
łomżyńskiej i własaość dworska zajmuje obszar 
nieznaczny (w roku 1909 —152 proc) Duży 
odsetek ziemi przypada na wiasność drvbuo 
szlachecką, zajnującą w Królestwie wogóe 
bardzo miezaaczne obszsry i, poza gubzrnią 
łomżyńską, reprezentowaną liczniej jeszcze tylko 
w gub. siedleckiej (12 proc) i płockiej (152 
proc) 
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Z powolu stanowiska, jakie w sprawie 
samorząju w Królestwie „zajęło stronnictwo 
K D." p. B. K. w „Kur. Warsz." „czym na- 
stępuiące słuszne uwagi: 
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rasy polskiej, 


„Cekolwiek myślimy o tej riformie, lepszą 
jest ona od żadnej. Diatego ją przyjmujemy w po- 
staci, uchwalonej w maju przez komisyę Dumy. 

Takie było i jest stanowisko ogromnej wię- 
kszości społeczeństwa polskiego. k 

Była krótka chwila, kirdy rosyjskie frakcye 
liberalne znalazły bardzo szczęśliwą formułę do 
ustanowienia śwzgo stosunku do Samorządu nasze- 
go—chcielibyśmy powiedzieć: do spraw polskich, 
roztrząsanych w Dumic. 

— Jeżeli polacy zgadzeją się na taką reformę, 
to nama nie poz5staje nic ianego, jak także głoso- 
waé za nią. 4 

Tak mniej więcej było powiedziane w ko- 
misyi z powodu samorządu. 

Sądziliśmy, że to był niejako precedens, okre 
ślający dalsze, już konsekwentne stanowisko kade 
tów, i gotowiśmy byli przyklasnąć mu jaknajszcze- 
rzej. Okazuje sę wszakże, że to byla chwilowe 
tylko, do niczego nie obowiązujące jasnowidzenie 
kowracamy, niestety, do czasów nieszczęsnej refor 
my agrarnej, do prób ccatralisiycznzgo Uszczęśli- 
wienia wszystkich narodów w państwie, do uzur- 
powania przez jedno stronnictwo rosyjskie całej 
mą lrości pal tycznej. 

P. Milukow wie lepiej, czego nam potrzeba, 
koryguje społeczeństwo połskie, bystczej oł naszych 
prawowitych przedstawicieli ujmuje interesy aol- 
skie, Tak samo przed ri pół rokiem kadet Nic: 
krasów, broniąc gorąco projektu skupu Kolei war- 
Szawsko-wiedeńskiej, występował w charakterze 
superarbitra w sprawach polskich, które—jak wy- 
szły na tem? —nie potrzeba nikomu mówić. | 

Stronnictwo kadetów nie umie jeszcze, nie- 
stety, zaaleźć formu y do określenia «wega stano- 
wiska względem spraw polskich, rozstczyganych w 
Dumie, a więc nie dotyćsących zasadniczega stosun- 
ku Królestwa do państwa, mających charakter ra- 
czej domowy, czysto wewnętrzny. Ciągle mu się 
zdaje, że jest jakąś organizacyą ideową, powołaną 
do propagowania i reklizowania swych zasad wszę 
dzie, gdzie się dz, poza ctaograticzną Rasya, zobo- 
wiązańą do dochowania wierności programowi re- 
form wewnętrznych poza terytoryum rosyjskiera, 

əz tej formuły zaś niepodobna oczekiwać, 
aby między frakcyą tą a przedstawicielstwem pol- 
skiem przyszło da trwałego porozumienia zasadzi- 
czego, stenowiącego jednak przecież jeden z pun- 
któw programu kadeckiego. 
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Zjazo zrzeszeń techników 
polskich. 


OJ rady zjazdów i zrzeszeń t*chnikŚw 
polskich otrzymaniśmy komunikat nastzpującej 
tresc: 

Na V zjeździe techników polskich we Lwo- 
wie podniesiono konieczność reorganizacyi przy- 
szłych zjazdów oraz konieczność nawiązania 
łącznośc. pomiędzy poszcze; ólnemi towarzystwa 
mi techaicznemi. Sprawy te były przedmiotem 
obrad stałej delegacyi V zjazdu, która zorgani- 


villu, gdyż tam czekała mię jeszcze robota z 
planami bloku, a przytem I terminu nie chcia- 
łem zbyt przeciągać. Podczas drogi na jeden 
dzień tylko się zatrzymałem, aby po raz osta- 
tni w Katandze zapolować. Uśmierciłem dwa 
stare Rhbony — więc to ostatnia feta dla mo- 
jej karawany, "a i dla mnie świężego mięsa nie 
zabrakaije. Na'dwa dai przed Elisakett v.ilem 
zaczalem już spotykać białych, budujących wiel- 


ką dregs, mającą połączyć Kaseogę mad Lua: 
pulą ze stolicą kraju; roboty zaczę:e, jednak 
na całej tej przestczeni pełno ludzi. Najpierw 


spotkałem oddział, wytykający kieruark przy- 
szłego traktu; o kilkanaście kilometrów dalej 


Nirdzieła, d 
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zowsła VI zjazd w Krakowie już na podstawie 
aowej ordynacyi i przyszła na ten zjazd z kon- 
kretaemi wnioskami w sprawie nowych statu- 
tów organizacyi zjazdowej orąz w sprawic 
„rzeszemiąa towarzystw technicznych.  Myśą 
orzewodaiją nowej organizacyi, przyjętej przez 
VI zjazd techników w Krakowie, jest autono- 
mia poszczególnych zjazdów zawodowych. 

Zjazd ogólny składa się z całego szeregu 
zjazdów zawodowych, a więc zjazdów techni- 
ków: I) budownictwa wcdaego; II) komunika- 
eyi lądowej; III bygicay i budowy miast; IV) 
mechaników; V) architektów i budowniczych; 
VI) gazowników, VII) chemików; VIII) gór- 
mków i hutników; IX) el:ktrotechników i X) 
sekcyi ogólaej, które organizują się samodziel- 
aie i wybierają swoją stałą d.legacyę. Zada- 
wem tej delegacyi jest: przygotowanie i u:zą- 
deene zjazdu zawodowego, wykonywanie rezo- 
uzyi tegoż zjazdu craz stanie na straży intere- 
sów fachowych techników polskich. 

W celu utrzymania łączności tych poszcze» 
gólnych stałych delegacyi i nadania jednolitego 
kierunku ich pracom oraz w celu zrzeszenia 
nieposiadających dotychczas wspólnej organiza- 
cyi towarrystw technicznych, utworzona tyta 
Rada zjazdów i zrzeszeń techników  polskicł, 
której kadencya ogranicza się czasem między 
dwoma po sobie mastępvjącemi zjazdami ogól: 
nemi, do składu której wchodzą: 1) delegaci 
poprzedaiej kadenacyi rady; 2) delegaci ostat- 
niego zjazdu ogólnego; 3) przedstawiciele sta. 
łych delegacyi zjazdów zawodowych w osobach 
przewodaiczących delegacyj; 4) delegaci zrze- 
szonych towarzystw technicznych w liczbie pros 
porcyonalnej do liczby członków i 5) delegaci 
wyższych szkół technicznych. 


Zadaniem rady jest urządzanie ogólnych 
zjazdów techników polskich, wykonywanie u- 
chwał zjazdowych, omawianie spraw, obchodzą- 
cych ogół techaików, oraz stanie na straży in- 
teresów techników polskich. W tej więc for- 
mie rada, jako stała instytucya, skupiająca w 
sobie wszystkie organizacyc techniczne, będzie 
oddżwiękicm pracy technicznej polskiej, jej wy- 
razicielką i opiekunką. 

Dzieło zrzeszenia poszło dosyć raźnym 
krokiem i dzisiaj należy do rady 12 towarzystw 
technicznych z ogólną sumą ponad 4 ooo człon- 
ków. Jest, niestety, jeszcze cały szereg stowa- 
rzyszeń technicznych, którę z rozmaitych przy- 
czyn do rady dotychczas nie należą; sądzić je: 
dnak można, że wielke myśl zjedacczenia pra- 
ey technicznej weźmie górę i w prędkim czasie 
rada zjazdów i zrzeszeń techników polskich bę: 
dzie emaaacyą wszystkich bez wyjątku stowa' 
rzyszcń technicznych polskich. 

Za czas od VI zjazdu techników polskich 
odbyła rada trzy posiedzenia. Na pierwszem 
z duia 15 go września 1912 r. nastąpiło ukon= 
stytuowanie się rady w liczbie 50 członków 
wraz z zastępcami i uporządkowanie prac zja: 
zdowych. Drugic posiedzenie odbyło się daia 
8.go listopada 1912 r, na którem przeprowa- 
dzono wybór prezydyum, przekazano sprawę 
założenia towarzystwa nauk technicznych oso- 
bnemu komitetowi oraz załatwiono szereg Spraw 
bieżących. 

Na posiedzeniu trzeciem, które się odbyło 
dnia 25 go kwietnia r. b. w Krakowie, po za- 
łatwieniu spraw bieżących zastanawiano się nad 
sposobami wykonania uchwał zjazdowych, o- 
mawiano sprawę VII zjazdu, który, o ile nie 
zajdą nieprzewidziane przeszkody, ma być urzą- 
dzony we wrześniu 1914 r, dyskutowano wnio- 
ski krakowskiego Towarzystwa technicznego w 
sprawie zagłzbia węglowego krakowskiego i w 
sprawie podzialu materyału technicznego pomię: 
dzy trzy polskie czasopisma fachowe, wreszcie 
oznaczono dzień i miejsce następnego IV po- 
siedzenia. 

W ten więc sposób, w myśl zasad: „W je. 
dności siła“, zainicyowano dzieło zjednoczenia 
techników polskich. 

Powodzenie tej akcyi zależeć będzie jedy- 
nie od poczucia solidarności wśród kolegów- 
techników i pożądaneby było, ażeby te wszyst- 
kie towarzystwa techniczne, które dotychczas 
nie są zrzeszone, zgłosiły możliwie najprędzej 
swe przystąpienie do rady zjazdów i zrzeszeń 
techników polskich. 


rząt, zatem moc minerałów i skał — wszystko 
to postanowiłem wziąć ze sobą do Europy. 

Nakoniec dnia 21 sierpnia w towarzyst- 
wie Paulsona (gdyż Siutzer z Millerem wyje- 
cbali już wcześniej) pożegnałem  Elisabethville 
i Katangę. 


Sądząc, iż niektórych myśliwych mogą 
zainteresować moje trofea myśliwskie — po- 
staram się przedstawić je w cyfrącb, przytem 
muszę zaznaczyć, że dnie, które zpecyalnie po- 
święcałem polowaniu, były bardzo nieliczne, 
najczęściej wychodziłem w tym celu na kilka 
godzin zaledwie, nigdy prawie nie strzelałem 


rąbią drzewa, oczyszczają wytknięty pas z ko-|ponad to, co mi było potrzebne dla wykarmie- 


rzeni, kopią rowy po opu stronach drogi, bu- 


nia mojej karawany i siebie, nakoniec w po- 


dują mosty przez ruczaje, nakoniec jużynieopo-|rze dżdżystej bywały miesiące, w których nie 


dal „Etoile du Congo“ spotkałem walce paro- 
we, wykańczujące pracę setek czarnych rąk, 
Pomimo tak wciąż tamowanej drogi, przebyłem 
ną nogach od świtu do zmroku przeszło 50 ki- 
lometrów. 


Ludzie moi doszli do  „Etoile* zupełaie 
wyczerpami z sił, myśl jednak, že jutro tylko 
r2 kilometrów mają przed sobą, dodała im 
otuchy. Nazajutrz niedziela —— przychodzimy 
do miasta, moja garderoba nie bardzo harmo 
nizuje z odświętnie ubranemi szanownemi oby» 
watelkami i obywatelami Elsabett v llu, a że, 
jak zwykle, w takich razach ma się pecha, 
więc też spotkił*"m wszystkich, kogo tylko 
znałem. 


Po kilkodniowym wypoczynku prace nad 
planami, zestawienie moich rezultatów z pomia- 
rami prof. Stutzera, a przytem stałe przerywa 
nie w pracy, przybycie Paulsona i Millera, 
przeciągały ukończenie planów z dnia na dzień. 
Nakoniec dnia 16/VIII mogłem już wszystko 
wręczyć do bu'a zarządu górniczego, lecz wo- 
bec nierozpoczętego pakowania mych zbiorów 
musiałem wyjazd na kilka dni odłożyć. 


Kolekcyę lepszych rogów, liczącą se 63 
okażów, kły hippopctrmów, dzików, skóry zwie- 


widziałem ani jednego zwierza. 
Rodzaje i ilości zabitych przezemnie zwie- 
rząt są następujące: 


Hippopotamów 2 
Bawołów 2 
Elavdów 5 
Rohnantylop 20 
Sebelantylop 9 
Zebr 9 
Iartebcestów 22 
Wotes bocków 8 
Puku 23 
Riedbocków 9 
Buschbocków 3 
Pala I 
Kashia 3 
Orabi 1 
Dzików Lupenge I 
5 Ngolube czarnych 2 

A » rudych 2 
Razem 126 


Poza tem moc rozmaitych drobnych zwic- 
rząt i kilkaset sztuk rozmaitego ptactwa. 


KOŃ REC. 
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między nim a czwartą cześ.ią narodu — wcie-|ku podzszłego i przebvtej choroky. Powtarzam 
leniem narodowych właściwości, wyobrażeniem |że stan obecny Piusa X p'zeszect wszelkie na- 
daszy współczesiego niemca sze oczekiwania podczas rexonwslsscenacyi cho. 
„Wojowniczy był głos, który poprzedzał|rego i nie przestaje wprawiać w zdumienie ni- 
— Odoowietż serbska. Na znaną na-| Płodego księcia przed wstąpieniem na _ tron,| wet lekarzy, Dlatego też z nadzieją patrzymy 
szym czytelnikom depeszę grupy polaków z wojownicze były j+go skłonności i upodobania, |w przyszłość”, > D. 
Warszawy, wżywającą słowiaa balksúskich do | wojowniczo brzmiaro „niejedno glosne slowo—- j „Czy obecne upały nic odbijają sią szkode 
zgody, rektor uninerzytetu białogrodzkiego na- j% Fomiłao tej fantazyi Niemcy j miały 25 latjliwe na zdrowiu Ojca Św. ( j 
desłał pod adresem ks. Zdzisława Lubomirskie- bezwzględnego pokoju — powiada Herman „Chyba że nie. Ojciec Sw. spędza dnie 
go odpowiedź telegraficzną, która w tłumacze- Oncken, profesor bistoryi w uniwersytecie Hei. | w taki sposób, iż upał szkodzić mu nie może. 
niu z francuskiego brzmi następujące: | delberskim — wśród najtrudniejszych j czasów, wj] Wstaje o 5 ej rano, odprawia ms'ę, a potem 
„Pragnę szczerze wyrazić księciu i wszyst- | PCCE ciężkich wstrząśnień w Europie zachował powozem udaje się na spacer do ogrodów wa- 
kim tgm, którzy się przyłączyli do szlachetnych į“ 7em narodowi pokój, a zarazem wprowadził tykańskich. Nim zacznie się upał dzienny— 
myśli, wyrażonych w ttlegramie, nająłębsze po. į Scy w politykę światową —stworzył Niemcom wraca papież do krużganków Watykanu—a te 
dziękowenie, żeście pznowie w sposób sprawie” morze. Rozszerzył lieryzont świata dla spraw nie- mają aż nadto wiele cienia i powietrza. | Przy- 
dliwy, a dla nas tak donicsły, ocenili bohater-| PEC kich: Helgoland, Wschodnia Afryka, Samoa, | jęcia pielgrzymów i audyencye cdbywają się 
stwo naszego narodu. J:dnocześnie pragnę] "*UCZAU, południowo-zachodnia Afryka, Kongo, normalnie —i, pewno, nie wystawialibyśmy 
niemniej gorąco podziękować 2a szlachetne i kolej Bugdadzka, Marokko—i siącl płynące so- Ojca św. na niebezpieczne dia zdrowia zmęcze- 
wzniosłe życzedia, jakie panowie wpraziliście|Jssze i przeciwieństwa, przes lenia i próby sily | pie—gdyby stan mu na to nie pozwalał, Po- 
dla szczęśliwej umi balkańskiej. Serbski ugi iW jednym tylko punkcie stosunek sił pozestsł wtarzam —dzisiaj niema żadnych uzasad aionych 
wersytet w b.ałogrodzie, który ma za prze- |piezmiennym w odniesieniu do Austro-Węgier,| obaw co do staru zdrowia dostnjaego rekon- 
wodnią myśl i pracvje w duchu prawdy i pięk- śtóre pozostały „zawsze podstawą środkowo- | walescenta*. f 
na, a więc działa równolegle z waszymi szla- |Suropejskiego sojuszu". ,  — Wzrost ludności we Francyi. Ostat- 
cketnymi poglądami i w myśl idea'ów, którym Nie tak szczęśliwe były rządy Wilbelma nie zestawienia statystyczne są dla Francyi bądź 
książę i przyjsciele hołdujecie, szczerz: wam I wewnątrz kraju. Wprawdzie niewątpliwie co bądź pocieszające. Widmo wyludnienia jak- 
dziękuje. Rektor królewsko strbskiego uniwer- wzrósł dobrobyt Niemiec, powiększyły się mia- gdyby znika. Liczba urodzin zwiększyła się, 
sytetu w Białogrodzie dr. Bogdan Gavrilovic". sta, powstał wielki przemysł, clbrzymia flota| niezaacznie coprawda, z 7420200 w roku IQil 
bandlowa, zakwitło rolnictwo i rozwinął sięjdo 745000 w roku 1912. Natomiast, bardzo 
bardel, który już dzś dorównywa handlowi|żnacznie spadła liczba zgonów: w rcku 1911 
angielskiemu. llaadel zewnetrzny Niemiec do-| wynosiła ona 777.000, w roku zaś 1912 tylko 
chodzi dziś do cyfry olbrzymiej 19 miliardów | 690.000. Jeże zeastawimy liczbę urodzin i 
mer. budżet ro'zny Rzeszy wzrósł z {238 mil.|zgonów (745 000— 693.000) otrzymamy nadwyż= 
w r. 1872 na 3656 179,960 m, w roku ubieg-|kę—550o0o—bardzo nawet znaczną, jeżeli się 
lym, liczba opłacających podatek osobist-do-| wezmie pod uwagę, że dotychczas liczba uro- 
Dla tych, którzyby pragnęli spędzić lato na|Chodowy w Królestwie Pruskiem, « więc po- dzin była we Francyi niższa niż liczba zgo« 
ziemi kstzubskiej nad Baltykiera, przytaczamy po-|Siadających rocznie dochcdu powyżej 12co m.| nów. 
niższą informacyjną notatkę. Wzrola Z 2 400,600 w r. 1892 na. 6,200.000, 
Wsią najbardziej odpowiednią na pobyt letni dochód poddany temu opodatkowaniu podniósł 
poza Sopotami jest Gdynia (po niemiecku Gdingen), |SI< Z + miliardów na 8 i pół miliardów; znany 
polożona przy kolei o dwie stacye za Sopotamj, | Skonomista Steiaman-Bucher oblicza obecny 
nad zatoką pomiędzy przylądkiem Orłowskim i | majątek Niemiec NA 350 miliardów. Wkładki 
Oksywien. Z Gdańskiem i Sopotami łączy Gdynię |oSzczędności w kasach banków i stowarzyszeń 
Siedem pociągów dziennie. Gdynia leży na równi-|%iemieckich wynoszą 16 miliardów, „A roczny 
nie, do której od południa i zachodu dotykają piek- | Wzrost majątku wynosi przeszło 2 miliardy. 
ne wzgórza pomorskie, Warunki hygienićzne £ą To są cyłry wielkie, świadczące o ogrom- 
dobze: niema wilgoci, plaża jest duża i czytta—zu-|Dem podniesieniu ekonomicznem Niemiec. Za» 
pełny spokój, cisza i swoboda — niezbyt dalego odiP*wne nie ma to nic wspólnego z _Wilbelmem 
wsi (o 1 kilometr) ładny las, do którego dostęp jest | Il, ale naród niemiecki jest w swoim najglęb- 


Kronika polska. 


„OWY PATYK 409 rAz 


Wypoczynek letni na ziemi 
kaszubskiej.: 


Kartofel Wilhelma Il. 


„Oesterreiċhische Volkszeitung" pudsje zabaw- 
ną anegdotę z życia Wilhelma II. Cesarz niemiec- 
ki zwiedzał kiedyś koszary w Spandawie. Chcąc prze- 
egzaminować szeregowców, zwrócił się do nich z 
zapytanie: 

„Kto powołuje waś do wojska? 

„Wasza cesarska mość!*— wrzaśnęli żołnierze 


wolny. Na wybrzeżu są urządzone kapiele. O pro-|Szym typie wewnętrzeym służaiczy i pomyśl-| ehórem. 

dukty spożywcze w Gdyni jest łatwo. Można się] ność własną zabiegliweści przypisuje mocom „Bardzo dobrze! A jak ja padpisuję wszelkie 

stolawać w oberży miejscowej, gdzie obiad kośztujej wyższym, a przedewszystkiem jest wdzięczny nkty? 

1,50—1,5 mk. Gdynia jest doskonałym punktem |Cefarzowi za utrzymanie pokoju. Tylko WAPO „Wilselm II“ — brzmiała jednogłośną odpo- 

wyjścia dla wycieczek na północne Kaszuby i na koju były możliwe owoze pracy i zapobiegliwo* | wiedź 

Pojeziorze pemorskie. ści niemieckiej. 4 x ą » „Mniej więtej dobrze, lecz jeszcze coś dodaję 
Dla osób, nie mających wielkich wymagań Kraj do niedawna jeden z najuboższych | w, podpisie. Co mianowicie?" 


w Europie doprowadzony został w ciagu ostat- 
nich lat 4o do wysokiego stopnia zamożności. 

Ale obok niewątpliwych objawów wzboga- 
cenia się pewiiej części narodu, wzbogacenia 
będącego wynikiem industrgalizmu i rozpow: 


Dłuższe m czenie. Po chwili 
nierzy odzywa Się: 

„Ja wiem. l. i R". 

(Jak wiadomo, Wilhelm jako cesarz niemiec- 
ki i król pruski po imieniu swem stawia w podpi- 
sie inicyały słów Imperstor et Rex). 

„Doskonale — ucieszył się Wilkelm — a ĉo 
znaczy |? 

„Imperator'—odrzekł ten sam żołnierz, 

„Powiedz mi jeszcze, ćo znaczy Imperator, a 
awansuje cię na podoficera" — rzekł Wilbelm. 

Długo jednak czekał władca Niemiec na ad- 
powiedź, Wreszcie z tylnich rzędów rozległ się 
głos żołnierza, włościanina z Pómorza. 

„A ja wiem. [Imperator io taki wielki karto 
fel gorzelany*. 

Podchna cesarz Wilhelm opuścił koszary w 
Spandawie, bardzo ze swych szeregowców niezado-| 
wolony. 


pod względem komfortu, idealnem miejstem pobytu 
jett Jastarnia (po niem, Putiager Heisterneśt), czysto 
polska wieś, położana mniej więcej na środku póź- 
wyspu Heli, Otwarte i ruchliwe „wielkie morze“ 
z jednej strony półwyspu, cicha zatoka z drugiej i aem 7 
strony, las pośrodku, nadają Jastarni dziwny ukok. szzchnienia kapitalizmu w Niemczech są także 
Wieś mą kościół, poczię, telegraf i telefon. Slais objawy wielkiego niezadowolenia wśród klas 
kiem dojeżdża się z Gdańska lub Sopot do wsi Heli, nieposiadających, 
â stamtąd telefonicznie wzywa keni z Jastarni od Dowedem tego niezadowolenia jest stały 
„Łysakowskiego, Selina lub Ad. Długiego. Mieszka- W Czasie z5-letuiego panowania Wilbelca II 
nia u ryhaków łą niedregie, porządne i czyste. wzrost socyal demokracyi. Kiedy w r. 1888 na 
Zupełnie takie same waruaki ma Kusfeld, |iron wsatępował, liczyła socyalna demokracya nie- 
położony o 7 kilometrów na półaucny zachód odfcałe trzy ćwierci miliona głosów, które padły 
Jastarni. Wieś jest również czysto polska, mniejsza na kandydatów socyalistyczpych. Ostatnie wy: 
„i jeszcze bardziej oddalona od Świata. Dojazd ko-|Pory w roku zeszłym wykazały 4,238.919 gło- 
"<Heją do Pucka, a Stamtąd do Kusteldu ładzią moto- |$ówy kóre padły ua kaadydatów -socyaldemo- 
rową. krącyi. Jeżeli tak pójdzie dalej w tej Sxmej 
progresyj, to za druge 25 lat, kiedy Wilhelm 
II będzie obchodził 50 lat panowania w Niem- 
czech, większość narodu będzie sccyalno-demo- 
kratyczna, większość parlamentu Rzeszy bzdzie 
republikańska, —a dla Niemiec pozostaną tylko 
junkrzy i baronowie węglowi i stalowi, jako 
ostatni mohikanie idei moażrchicznej. | 
Niemcy za wiele dzisiaj krzyczą, 
Wilhelm II za wiele mówi: 


jeden z żoł- 


Nejpiękniejszą plsżę z pośród miejscowości 
położonych rad otwartem morzem poriada wieś 
Karwin w dwóch trzecich polsko-kaszubska. „Dojazd 
koleją do Pucka, kolejką krakowską do Sławoszy- 
na, poczem 6 km. końmi. Mieszkania można nająć 
u poiskich gospodarzy, 


pzdr "| Skarga na wiceministra Nieratowa, 


> nat wszyscy zanadto ; 4 
Fiśmiennictwo krzyczą hurra! y7 Da. 5 czerwca, jak donosi „Russkoje 
i s tuka Pref, Feliks Dabn, którego Śmierć opłaki- Słowo" Najwyżej zezwolono na wniesienie Go 

t g wano, jako prawdziwą stratę dia nauki, napisal f 1-80- depsrtamentu Rady Państwa sprawy wice- 


ministra spraw zagranieznych Nieratowa i dy 
rektora departamentu składu osobistego i spraw 
gospodarczych tegoż ministerstwa W. Arcimo- 
wicza, oskarżonych przez dymisyowanego radcę 
dworu J. Jakimanskiego o fałszerstwa służbowe. 

W skardze swej Jakiraanskij utrzymuje, że 
po 8 latzch pełnienia obowiązków sekretarza 
konsula generalnego w baydadżie, został nie- 
spcdziewanie, nie bacząc na protesty ambasido- 
ra rosyjskiego w Konstantynopolu, tranzloko- 
wany na posadę sekretarza konsulatu w Skop. 
lje, co stanowi degradacyg. 

Jakimanskij pojechał do Petersburga w 
celu wyjaśaienia przyczyn niełaski, lecz stara- 
nia jego pozostały bezowocne, przytem w sto- 
sunku do niego dopuszczono się szeregu czy: 
nów gwałcących prawo. Jzkimaoskij złożył 
wówczas genatowi szereg skarg. W jednej ze 
skarg Jakimansk'j prosa senat o zażądanie od 
ministerstwa spraw zagranicznych przesłania 
całej koreapondencyi pomiędzy ministerstwem 
a ambasadorem w Konstantynopolu, dotyczącej 
przeniesienia J —skiego do Skoplje. 

D. 1 grudnia 1912 r. pp. A  Nieratow 
i W. Arcimowicz nadesł:l: senatowi trzy do 
kumenty, z tych dwa w oryginale, trzeci zaś 
w odpisie, był to, zdaniem Jakimanskiego, naj 
ważniejszy dokument w calej sjrawie, — list 
wiceministra spraw zagranicznych do ambasa- 
dora rosyjskicgo w Konstantynopclu z d. 22 go 
stycznia 1910 r. 

Odpis ten, jak utrzymuje p. Jakimanskij, 
został sfałszowany. Fewne zdania i słowa zo- 
stały opurzczone, inne zaś przerobione. Opis 
przepełniony jest przytem dodatkami, których 
nie było w oryginale. Odpis sfaiszowano w 
ceiu złagodzenia ostrego, kategorycznego tonu 
listu i przedstawienia całej sprawy w ten spo 
sóh, iż kwestya tranzlokowania Jakimanskiego 
do Skoplje nie była jeszcze zdecydowana osta- 
tecznie. 

Niezgodność odpisi nadesłanego senato- 
wi stwierdził sam minister spraw zagranicznych 
w raporcie z d. 21 marca b. r. 

Oprócz tego Jakimunskij oskarża urzędai- 
ków ministerstwa spraw zagranicznych jeszcze 
o cały szereg innych fałszersiw, ściśle złączo- 


raz charakterystyczne słowa: 


Wiz schreiea zu viel: Victoria! 
Hurrah! und Kling-Klang Gloria! 
Wir felern zu viel Feste! 

Einst trieben anders wir das Spiel: 
Wir sprathen wenig — taten viel 
Und die Art war dle beste. 


— Wyszedł :5 numer „Tygodnika Ilustrowa- 
nego". Treść; Dział literacki i arystyczny. Ve- 
ni Crestor, przez Ignaćcgo Grabowskiego. — Wersal 
podlaski, przez H. Mościckiego.— Duma o Wzraeń- 
czyku, przez lud. H*ron. Morstina.—Co wobec o- 
brezu nie przychoczi do głowy. —lInterwencya dy- 
pltmstyczna, przez K. Perzyńskiego.—Padbój atmo- 
sfery. —Rozmowy o teatrze, przez Ig. Balińskiego, — 
Syrya.— Na dobie —Pref. Józef Tretlak.— Z przy- 
szłości żydów w Polsce—Beniowski, przez Wacła- 
wa Sieroszewskiłgo.-—Rok 1794. [nsurekcya, przez 
Władysława Si. Reymonta.— Adam, przez Tadenszą, 
Nalepińskiego. - Rozrywki umysłowe. Ryciny: Puł- 
kownik Konopka ra czele 7-go pułku Ułanów, 
Bronisław Gembarzewski —5 ryc. do art, „Wersal 
podolski. — 5 1yć. do art. „Ca wobeć obrazu nie 
przychodzi da głowy". —Bułgarka.— 2 ryc. do art. 
„Podbój atmosfery*„—2a rye. do zrt. „Rozmowy o te= 
atrze“.—8 ryć. do azt. „Syrya'.—2r ryć. do „Na do- 
bie".- Prof, Józef Tretlak.—Płaskorzeźba do pomni- 


ka M, Mankielewicza., 
Pra: 


(25 lat Wilhelma il) 


W Balinie wielki „jubel*. Urzędowy 
świat niemiecki obchodzi uroczystość ćwierć 
wieku panowania cesarza Wilvelma II. Właśnie 
w niedzielę dnia 15 czerwca n. st minięł> 25 
lat od owej chwili, kiedy po 99 dniach pano 
wania cesarza Fryderyka II rządy w Niemczech 
objął młody podówczas 29-letni cesarz Wilhelm 
II Parlament, obie Izby sejmu pruskiego, Ra 
da Związkowa, książęta z calej Rzeszy Niemiec- 
kiej, trzej królowie Bawaryj, Saksonii i Wir- 
tenberga, 6 wielkich książąt i 12 książąt Rze- 
szy, trzy senaty wolnych miast, 21 uniwerry- 
Litow, Goo miast powyżej 25.000 ludności, 
wszystko składa ceszrzowi wyrazy hołdu. 

Posypały się adresy, yratulacyc, 


(Za wiele w Niemczech krzyczy się Victoria! 

Za wiele hurra i gloria! 

Za wiele wyprawia się festynów. 

Niegdyś bywało inaczej, 

Mówiono mało — czyniono wiele i to było 
nejlepsze). 


Te słowa są jakgdyby na dzisiejszy dzień 
w Berlinie napisane. I dziś cesarz burrat! 2 
bzkatą hurrok! wyprawiają „Jubel* w Berli- 
nie i głośno krzyczą Victoria. 

Naród w gburowatych oby:zajach pozo- 
stał mimo wzrostu bgactwa, z kultury współ. 
czest j wziął wszystkie przywileje używania 
Zgrubiał i zmateryślizowkł się, zatracił dawne 
cechy pracowitości i idealizmu. 

Jubileusz wielomównego cesarza jest zu- 
w stylu tej polityki, która krzyczy 


pełnie 
nura! 

Polacy mają osobny racLunek z cesarzem 
Wilhelmem II 

Co my o nim myślimy, tego nie potrze- 
btjemy mówić. 

Ale z czynów jego, z mów jego i zgróżb 
jego wpiszemy stów kilka do albumu jubileu- 
SZOWEBO. 

W. L. 


OREOGEOT EFTMGLY GT ZEE 


Kronika zagraniczna. 


— Zdrowia Ojca $w. Koreapondent me- 
dyolańskiego „Corriere deila sera* mia! wy- 
wiad u jednego z' dobrze poinf>rmowanych u- 
rzędników Watykanu. Urzędnik ów -na zapy: 
tanie o zdrowie Ojca św, oświadczył co na“ 


mewy | stępuje: 


pochwalne, dytyramby: wszystko kończyło się „Ojciec św. ma się lepiej, znacznie le- nych z fałszerstwem pierwszem. | 

głośaem Hurrak! piej nawet niż przed chorobą. Wyznam, że Najwyższe zezwolenie na przekazanie spra- 
Dzienniki berlińskie przepełaione Są opi-|nikt z jego blizkich ani nawet nibt z lekarzy | WY tej I mu departamentowi Rady Państwa 

sami bcłdowniczych uroczystości, roi się od|nie spodziewał się by Fius X mógł tak szybko uzyskane zostały na skutek raportu główno- 


zarządzającego Własną Jego Cesarskiej Mości 
kancelaryą dla przyjmowania podań na Imię 
Najwyższe, bar. A. Budberga. Sprawa rozwa- 
żana będzie w miesiącu bieżącym. 


przeglądów politycznych, które dają sposobność 
jednym rzutem cku objąć 25 lat panowania 
Wiltelma II, 25 lat zbrojnego pokoju, 25 lat 
cdtrzymich ciężarów militaryzmu, 25 lat walk 
wewnętrznych, 25 lat gnębienia wszystkich nie- 
niemieckich narcdowości, przełączorych do Rze- 
szy, 25 lat bczwzględnej poiityki germanizacyj 
i bakatyzmu. Niemcy cdczuwają konieczną po- 
trzebę tak wybstrą osobistość, jaką niewątpliwie 
jest cesarz Wiihelm Il, ująć w systematyczną 
całość ze światem własnych wyobrażeń, Z po- 
trzebami czazu i swojej kultury. I wydaje im 
się Wilkelm Il, pomimo impulsywności swego 
temperamertu, pomimo napięcia, jzkie iatnieje 


odzyskać swe siły fizyczne i swą energię mo- 
raloą i intelektuzlną. Wszyscy ci, którzy mają 
zaszczyt go otaczać, baczą pilnie, by papież 
zbyt się nie męczył, wdzjąc się osobiście w 
bieżące sprawy Watykanu. Lecz, by go pv- 
wstrzymać, trzeba mu co chwila przypominać 
przepisy lekarzy i ciągle pilnować, by tych prze- 
pisów nie łamał, W przeciwnym razie ocdał- 
by się Ojciec św. z dawnym zapałem pracy — 
co, ze względu na przebytą chorobę, mogłoby 
być niebezpieczne, 

„Lecz—jak się zdaje papicż ma wygląd 
zmęczonego, przytem z trudnością chodzi? 

„lak jest poniekąd. Lecz wpływ to wie- 


Z prasy rosyjskiej. 
dział w Radzie Państwa o Rosyi, 


nica obawiać się o losy swej kultury". 


o 


„*, Niedawno p. M. Kowalewskij powie- 
że „naród,|2 prosił o kilka dni dla namyslu. 
posiadający uczonych takiej miary, jak Mieczni- 
kow, Lebiediew, Mendelejew i inui, nie powi- 
Słowa 


w 


SK 


i 


3 


Z. życia rosyjskiego. 


te, brzmiące tak dumnie, nnsuwają p D. Dani- 
łowowi w „Birżew, Wied.“ dość poważne wąt- 
pliwości, Pisze on, że chociaż Rosya szczycić 
się może kilkunastu uczonymi o sławie curopej- 


j skiej, jednakże kuliura rosyjska jest naogół kul- | wnętrznych. P Wengerowa, organizatorka kursów 
turą początkującą —,kuliurą abecadła". Najja-|felczerskich i akuszeryjnych w Petersburgu, wyto- 
skrawiej świadczą o tem prasa i parlament —|czyła akcyę cywilaą do ministra spraw wewnętrz- 
ów „mózg narodu“, kierujący życiem państwo: aż? Makłakowa o 150 tys. rb. Motywy  pretensyi 
A lecznem. Jakież tam prawdy stano- |P: Vereerowowej sa następujące. Były wicemini- 
wem 1 śpoiec a. p y ster spraw wewnętrznych Charuzin w roku ubie- 
wią temat dyskusyi i sporów? Na pierwszem|głym zapewnił ją, że kursom żadne niebezpieczeń- 
lepszem posiedzeniu: stwo nie zagraża. Opierając Się na zapewnieniu 
: t Eo y tak poważnej osoby, p. Wengerewa zawarła nową 
, „Opozycya używa wszelkich wysiłków, ażeby | umowę dzierżawną z wiaścicielem kamienicy, w 
dowieść: Że człowiek musi, uczyć się. Że prawo|której mieszczą się kursy. Rozporządzenie p. Ma- 
powinno być nietykalne. Ze nie można bić czło-|kłaąkowa przyprawiło p. W. o przykrą Sytuacyę 
wieka nawet wówczas, gdy jest więżaicm Ze nie rmateryślną. Właściciel karmienicy wytoczył jej pra- 
godzi się rabowsć, kraść i brać łapówek. Ze nie|ces o 20 tys. rb., poza tem straciła ona 130 tys. rb, 
dabize, gdy administracya jawnie gwałci prawo.|które miały wpłynąć, jako wpisowe od słuchaczy i 
Ze dzieci w szkołach należy uczyć, nie znęcać Się |słuchaczek. Zdaniem p. W., minister spraw we- 
nad niemi. Ze bezkarne rapady na obywateli | wnętrznych ma obowiązek wynagrodzić jej wszel- 
wśród białego dnia podczas wyborów do rad miej |kje straty, któse spowodował swem rozporzą- 
skich (jak to było w Odesie) nie mogą być tolero- | dzeniem, 
wane, Ze skazywać ludzi na katorgę na podstawie Prześladowanie prasy, Poseł amurski Ryslew 
fałszerstw aktów śledztwa nie należy. Że przery- otrzymał z Blagowieszczeńska od redąkcyi gazety 
wać modlitwę dziewczyny-ewangeliczki komisarz | [jtro* depeszę, komuuikującą, że redaktorowie 
niema prawa, Ze wysiedlanie wśród zimy dzieci, | pipa błagowieszczeńtkich za niewydanie numerów 
chorych na odre, dlatego tylko, że są to dzieci ży- | w dniu r ym maja zostali skazani na grzywny. Na- 
dowskie — nie jest czynem dozwolonym. I tək da- |stępnie gubernator uznał za możliwe przebaczyć 
lej, i tak dalej. . |redaktorom ich występek, o ile powstrzymają Się 
„Są to właśnie te prawdy spoleczne, polity-|gq wydania numerów w dniu galowy 14 maja. 
czne, moralne, religijne i obyczajowe, których słu-| Pisma, z wyjątkiem „Utra“, uwzględniły życzenie 
szność zmuszeni jesteśmy wykazywać". gubernatora i grzywuy Zostały skasowane. Redsk- 
P. Daniłow zaznacza w końcu, że przy- so EM ke Pha iż posiada RY 
dkowi luminarze: Tołstoj, Miecznikow i inni, | 230 30,Poprtatonych przy. budowie kore NA 
pa mini J 5 '|amurskiej. Nadużycia sięgają setek tysięcy rubli; 
nie stanowią jeszcze o wartości kultury społe- |redakcys obawia się jednak ogłaszać materyały te 
czeństwa, które ich wydało, i że tragiczna jest|w obawie represvi administracyjnych. 
rola przedstawiciela narodu, zmuszonego w dro- Ba le, U Powoje ŚL 
a ` , , 4 
dze prawodawczej do podawania do wiadomo- tym r. b. skazany został przed paru dniami przez 
ści ogólnej, że zabijać „dla kaprysu* nie można. | pctersburską izbę sądową na sesyi w Pietrozawod- 
; sku na rok więzienia, 


Powództwo przeciwko ministrowi spraw we- 


Vini 


Z 


z 


Finiandyi. 


ræna PA M 


Jnformacye i pogłoski. 


— Finlandya obećn'e przygotowuje Się dof =... 
wyborów sejmowych. W kołach partyjnych mówią 
o możliwości bloku wyborczego staratinów i mło- 
dofinów. Przewódcy obu Stronnictw spodziewają 
się, że blok ren, paraliżująć wpływy socyalistów, 
stapowić bedzie większeść w przyszłym sejmie. 
Cechą charakterystyczną obecnej kamapanli wybor: 
czej jest uchylanie się byłych posłów do Sejmu od 


— Ministerstwo spraw wewnętrznych za- 
aprobowało projekt „ustawy o sanitarnej ochro- 
nie powietrza od zanieczyszczania dymem*, Usta- 
wa ta dotyczy miast, liczących nie mniej 49 


stawiania swych kandydatuc. Komitety wyborcze = mieszkańców zaa 4 + Fęi i Ray a kli 
otrzymały już zawiadomienia o zrzeczeniu się kan- matycznych niezależnie od liczby mieszkańców 
dydatur od leaderów wszystkich party seiau osta-|tych miejszowości. 

iniego powołania: od L. Mechelina, bar. Vcedi'ego, 
K. Sederholm'4, O. Kairomo, I. Pasikiv: ego, E. Se- 
tel'a i innych, 


— Przed rozwiązaniem Sejmu, jak się okazu 
je, rada ministrów rozważała poufnie kweśstyę, p>- 
ruszoną przez generał gubern. Zeina o udzieleniu 
mu specyalnvch pełaomocnictw na wypadek jakich 


— Na jednym z ostatnich posiedzeń Sy- 
nodu rozważano podanie konsula francuskiego 
o pozwolenie na import do Rosyi fabrykowa- 
nego we Francyi „Likeru św. Jerzego". Synod 
uznał, że nazywanie napojów wyskokowych 
kolwickbądź niewłaściwych wystąpień ze strony imiona mi aerva niedopuszczalne., Jedno- 
talmana sejmu. Obawiając się, że wobec panujące- cześnie synod uchwał I zakomunikować mini- 
go wśród posłów nastroju antyrządowego, tałman į strowi bandla, iż należy wycofać z obiegu cen: 
w. rik i BE o of w Ak li Pe niki i etykietki z napisem „Lacrima  Caristi", 
wiersnopoddańćzy ak to przewiduje $ 25 ustawy A ; : i 
sejmowej, general 'zubernator zaproponował, by ktere figurują Pa. fabrykatach niek: 5rych frm 
w tym wypadku pozwolono mu zwrócić uwagę |Sewastoptiskich i zobowiązać firmy te, DY na- 
tajmana na pogwałcenie przezeń ustawy sejmowej | przysziość nie nazywały likierów i wia imiona» 
i oprócz tego oświadczyć, że treść mowy nie bę- | mi świętych. 
dzie zakomunikowana Najjasaiejszemu Panu. Waio 
sek general gubernatora został zaaprobowany przez 
radę ministrów 
Najwyższe. 


— Według pogłosek posel 


; ny p do Dumy z 
i następnie uzyskał zatwierdzenie | gubernii połtawskiej K. Newiant 


mianowany 


, będzie pomocnikiem naczeluika głównego za- 

= da a b r. R 50 kę pi day rządu do spraw gospodarki miejscowej na 
maniiestu NajwyzSzego Oo zwolaniu sejmu niandz- ped 4 ans 1 n Toà 

Boii Ca aa Epi hona e e miejsce Ewtificwa, który obzjmie stanowisko 


nie był zwoływany 


przeszło pół wieku, W r. 1861 wydany został ukaz naczelnika tej instytucyi. 


Ś.p. Jan Udymowski. 


OROREN 


€cha kuluarowe. 


o przyłączeniu do Wielkiego Księstwa Finlaadzkie 
go te! części Finlandyi, którą Rosya posładaia na 
mocy tiaktatu neustądskiego. Ogólna zm'£ańa nt- 
stroju Cesarza Aleksandra I odbiła siena sprawach 
fmlandzkich w ten sposób, iż sejm więcej nie był 
zwoływany. Za panowania Cesarza Mikołaja | kraj 
był rządzony przez władze miejscowe, na podsta 
wic praw miejscowych, lecz sejmu również nie p r pe; 
zwoływano. Stan raki nie by! jednakże pogwałce- W ubiegłym tygodniu, na Uśrainie, w Sta- 
niem prawa, ponieważ prawo zasadnicze Fialandyi | wiszczach, zeszedł z tego Świata Ś. p. Jan Udy» 
ZY. 1172, oh, Aleksandra I, td” 8 mowski, człowiek niedzisiejszy, pod wieloma 
zę zywa a PE a moli MO, | względami niepospolty, przedstawiciel najszla- 
w dziedzinie prawodawstwa ekoaom'cznego, rząd | cbetmiejszej tradycyi, wcielanej w życie, które, 
mög? obywać się bez sejmu W r.1826 kara śmier |acz w szczupłym zakresie działalności, było 
ci zatapia zasipa zesłaniem go aa T A ałeskalaue i wielce pożyteczne. 
cy aonan wo waaa osin prawem Moaat | "Urodzony w 1828 r, po ukośczeniu gim- 
Jednakże prawodawstwo ekonomiczne nie o-|nazyum w Kijowie, a potem Liceum Ricbe- 
beimowało całoksztaliu życia Finlandyi i Cesarz |licuego w Odesie, wstąpił w 1853 r. do za- 
A Food A a guile BL rządu rozległych dóbr ukraińskich br. Aleksan: 
rozwoj dobrobytu alwiego kaidenan ag KiE > Branickiego Czasy ie dla tego latyfan. 
go wymaga rozważenia i współudziału stanów ziem- | dyum, mającego takie znaczenie dla kraju, byty 
skich". Jednakże zamierzano, nie zwołując sejmu. | bardzo szczęśliwe, w jego administracyi bo- 
pereniczyć Się tylka WC a komisyi, złożonej | wiem zgromadzili się nieprzeciętni ludzie. Wpły- 
aaa p ada deo pana Zamar ten | wowe stanowiska tam zajmowali uczniowie uni. 
go, ogłoszono urzędownie, że zadanie komisyi pole: | wersytetu wileńskiego: M.cbał Kątkowski, były 
xé będzie tylko na opracowaniu wniosków rządo- |wice prezes Izby Obrachunkowej w Warszawie, 
wych dla złożenia takowych szjmowi. Wresccie |z powodzeniem występujący na niwie litera: 
ae śnij. widać 2] ckiej, Julian Przygodzki, autor książki o ary- 
tmetyce politycznej, rełormator systemu rachun- 
kowości, Ludwik de Perttó:s, zdoiny swego 
czasu poeta; dorpatczycy: Apolinary Pietkie- 
wicz, autor poważnego dzieła naukowego o me- 
teorologii, bracia Missuaowie, i wreszcie paru 
wychowańców Iostytutu w Marymoncie. Do ta- 
— W dniu 6 czerwca komisya specyalna [kiego grona wszedł ś p. Udymowski. Było to 
Dumy Państwowej rozważała wniosek prawo:|swego rodzaju ognisko umysłowe, które, jak na 
dawczy grupy włościańskiej o zwiększeniu kar|owe czasy (a i na dzisiejsse!, pod względem 
za pogwałcerie porządku na posiedzeniach |sił literackich, naukowych i wogóle intelektual- 
Dumy Państwowej. Wbrew protestom posła |nych, zasługuje na uwagę. 
Kiereńskiego i dwóch posłów z prawicy, komi- Nic dziwnego przeto, że nastały lata sprę- 
sya uchwalła paragraf, według którego prze-|żystej administracyi, dążenia do usunięcia ruty- 
woduiczący na posiedzeniach plenarnych ma|ny i wprowadzenia przeobrażeń, a zarazem nie 
prawo bez specyalnej uchwały Dumy usunąć z|opuszczała tych ludzi szeroka myśl obywatel: 
sali posiedzeń posła, gwałcązego porządek.|ska. Tak wypadki 1863 r., jak i ich skutki roz- 
Ushwalono również, iż poseł usunięty z posie-|wiały po świecie tę gromadę Zmieniły się cza- 
dzeń Dumy nie pobiera dyet poselskich w cią-|sy. Š. p. U. pozostał wierny wysokim aspi- 
gu całego terminu, na który został usunięty,  |racyom i był w zarządzie majątków stawiskich 
Wniosek, zakazujący usuniętemu z posie-|ostatnim przedstawicielem tego prądu, który 
dzeń Dumy posłowi ukazywać się wogóle wjłączył w sobie pozytywne zadania ulepszeń wa: 
gmachu Dumy, został odrzucony. Odrzucono |runków gospodarczych z poczuciem wielkich 
również wniosek wywierzania wyciągów ze|obowiązków, które nie pozwalało traktować tej 
sprawozdań stenograficznych, dotyczących fak-|rzeczy tylko, jako warsztat fabryczny. 
ktu usunięcia w gmachu instytucyi publicznych S. p. U. zajmowsł w centralnym zarzą- 
w okręgach wyborczych posłów usuniętych z|dzie wydatne sianowiska— ostatnie 20 lat był 
posiedzeń, naczelnikiem t. zw. kancelaryi przybccznej 
— Frakcya paź dziernikowców złożyła for- hr. Wł. Peso, w RA która w myśl 
mułę przejścia do porządku dziennego po roz humauitarnyc uczuć właściciel», stała się filan- 
ważeniu projektu prawa o samorządzie miej- |*TOPJ4 w ręku Pa PROD ZE rozdawa* 
skim w Królestwie Polskiem, wyrażającą życze- | PS kla Wpro Zoo org będąc czło- 
nie wprowadzenia w Królestwie Polskiem sa: |< nəjracmejsrym, wanólczująóym biedzie 
morządu ziemkiego. i wszelkiej niedoli, jako wykonawca życzeń za. 
łożyciela tej instytucyi, zawłużył na powszechne 
— Porel do Dumy Warun Sekret opraco- | uznanie i wdzięczność szerokich warstw. 
wał wniosek prawodawczy o zmniejszeniu liczby Wszyscy, którzy się zbliżali do ś. p U. 
dni galowych i świątecznych, w które nieczyn- |zogtawali pod urokiem jego osoby; wytworność 
ne są instytucye rządowe, samorządowe i szko- |w obejściu, ogłada towarzyska, ton staropolski 
ły. Projekt Warua Sekreta rozpatrzony będzie specyalny polor, wraz z żywem zainteresowa”» 
przez frakcyę pzździernikowców, poczem wnie- | njem się wszystkiem i kulturą umysłową, która 
siony zostanie do Duxy. przechodziła poziom miesztańta prowincyi — 
-—— Na posiedzeniu nadzwyczajnem frak- |niezmiernie ujmowały. Co zaś czyniło przeby- 
cya prawicy jednogłośnie uchwaliła wyrazić |watie w jego towarzystwie niestychanie miiem, 
naganę Markowowi 2 za ubliżenie prezesowi|że widział wiele, wszystko pamiętał i umiał 
ministrów. Markowowi 2 zaproponowano przy-|Świetnie opowitdąć. Zasluchiwać słę można 
tem przeprosić Kokowcewa i złożyć mandat |było w te waryacye, w kiórych cząrowała ja- 
poselski, gwarantując mu wybór ponowny. Ze- |kaś swoista prostcta, wyrazisty styl, oraz prze- 
rapie uchwaliło, że w razie uchylenia się Mar-| pyszny bumor, który to okraszał. Wstawały 
kowa od spełnienia żądań frakcyi, wszyscy du.|dawne czasy, zacząwszy cd sprawy Konarskie- 
chowni i włościapie ustąpią z frakcyi. Markow |80, a nawet powtarzan* z tradycyi lata daleko 
wcześniejsze, poczem bliższe wypadki, opowia: 
dsne z całą plastyką — a pamięć tego niepo: 
równanego narratora byłx zdumiewająca. Gdy- 
by to wszystko spisać, mielibyśmy pamiętniki 
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ogromnej wartości, kopalnię obyczajowych ry-|wiadań, wywołujących żywo zapadle czasy. Za- 
sów; p. U. bowiem nie tylko znał mnóstwo lu-|częliśmy mówić o najmilszym cla nas temacie— 


dzi, ale umiał obserwować i chwytać 
znamienne i mógłby uwiecznić wiele postaci 
różnego charakteru: zasłużonych i bałagułów, 
najlepszych obywatzli i cudaków, poważnych 
i warchołów, czcigodnych i oczajduszów—ty- 
pów, jakie hodowała ongi bujna ziemia ukra- 
iózka. Patryotyzm p. U. był godzien podziwu: 
nigdy się o nim nie rozwodził, ale przebywa- 
jąc z nim, czuło się, że on tem jeno może od- 
dychać, że on wszystek skiadał 
czem mieskażonej polskości—i wtedy się rozu: 
miało, co to za siia, jeżeli przenika dno sme- 
go jestestwa. 

Dom państwa UJlymowskich w Stawisz 
czach był prawdziwą atrakcyą, dzięki kulturze, 
smakowi i serdecznej gościnrości obojga zac: 
nych gospodarzy (żona Karolina ze Smoleń- 
skich zmarła 1907 r.). Piszący te słowa, przed 
kilku jeszcze miesiącami, odwiedzając ś. p, U., 
miał szczęście słuchać jego nieocenionych opo- 


Zakaz mówienia po polsku. 


Wczoraj z rana prztd rozpcczęciem zajęć 
do biura wystawy kijowskiej, mieszczącego się 
w Domu Ludowym przybyła policya z rewiro- 


cechy fo Ukrainie. 


Wiara p. U. w naszą inną przy- 
szłość udzielała się, a koiła dziwna siła daw» 
nych czasów, która biła od tego dostojnego 
starca. Patrząc na niego, rozuriiało się, jak 
nigdy, że nie tylko on jest drogim, jako żywy 
świadek dalekiej przeszłości, jako skarbnica pa- 
miątek, ate że ta jego prawość, dobroć, zac- 
ność są wyższe nad wszystko. I zdaje się gc- 
dzinamiby się siedziało koło niego, aby dozna- 


się z tej ni.|wać tego ukojenia, jakie daje taka prawość... 


Bo, jak mówi Słowacki: 
w dawnych ludziach złotą wiarę 

I złote serce miłoję nad własne, 

Czciło się ś. p. Ulymowskiegó nie przeto, 
żeby dawne czasy były naogół daleko lepsze, 
ale dlatego, że on wziął w siebie z tamtych 
czasów tylko to, co było w nich najlepszego. 


Dr. Ludwik Jznawskl. 
Kraków. 


wiczowej. 


W każdej nieomal sekcy! widzimy 
eksponaty tego zakładu rozrzucone w różnych 
miejscach kiiku sal muzeum pedagogicznego 
W dziale sit k graficznych wystawione zost:ły 


dwie kompozycye dekoracyjne wykrawywane 
z papieru różnokolorowego i album zawierający 


wym na czele, który wszystkim przybywającym |prace uszenic poczynając cd klasy wstępnzj do 


do biura urzędnikom dawał do podpisania pa- 
pier następującej treści, 


„Kijów, d. 8 cz:rwca 1913 r. 

„Rozporządzenie o zakazie rozmawiania po 
polsku z publicznością i wogóle z osobami 
zwiedzającemi wszechrosyjską wystawę 1913 r. 
w Kijowie zostało mi dziś zakomunikowane*. 

Urzędnicy podpisywali powyższy komuni- 
kat, dopóki nie nadszedł zarządzający biurem 
p. Pietrowskij. Na skutek jego interwencyi re- 
wirowy zaprzestał swej czynności i oddalił się 
doręczywszy papier z podpisami p. Pittrow- 
skiemu. 

Z biura komitetu policya udała się na 
plac wystawy, gdzie obchcdziła pawilony re- 
stauracyjne i kioski, żądając ccl ich właścicieli 
i zarządzających podpisania się pod dokumen- 
tem wyżej przytoczonej treści. Część wystaw» 
ców podpisała to zobowiązanie, inni wręcz od- 
mówili, uważając żądanie za bezprawne. 

Byli i tacy, którzy wręcz oświadczyłi, że 
będą mówić z publiczacścią w tym języku, jaki 
da im możność najlepszego porouumienia się. 
W razie zaś, jeżeli policya będzie przeszkadza- 
ła im w czynaościach, dla których budowali 
pawiiony i zwozili eksponaty, zamkuą pawilony 
i wytoczą komitetowi procesy o straty, na ja- 


kie ich naraził, nie umiejąc zapewnić normal- h 


nego biegu życia na terytorydm wystawy. 

Ze swej stropy dodać możemy, że oba- 
wy te są płonne. Wszelkie ograniczenia języ” 
kowe nie znajdują żadnego oparcia w prawie 
obowiązującem. 

D. 1 msja 1935 roku uzyskały najwyższe 
zatwierdzenie jedenaście przyjętych przez komie 
tet miniatrów artykulów, z których ostatni do- 
brze znany naszym czytelaikom z dyskusyi w 
izbach prawodawczych brzmi jak następuje: 

„Przekazać ministrowi i głównym naczel- 
nikom wydziałów, aby bez zwłoki, a w każdym 
razie Die później, niż w ciągu 6 miesięcy od 
dnia zatwierdzenia niniejszego aktu: 

1. Wydali odpowiednie rozkazy o skaso- 

waniu rozporządzeń administracyj1ych, nie o 
pariych bezpośrednio na prawie, a krępujących 
posługiwanie się miejscowymi językami w Kra- 
ju Zachodnim. 
Jeśli w liczbie krępujących posługiwa- 
nie Się narzeczami miejicowemi rczporządzeń 
administracyjaych znajdą się takie, których sto- 
sowanie i nadal, ze względów porządku pań: 
stwowego uznają za niezbędne, powinni oni u- 
zyskać za pośrednictwem Rady Państwa Naj- 
wyższą Jego Cesarskiej Mości zgodę na ich 
zatwierdzenie". 

Od tego czasu wydane zostało jedno 
tylko prawo ograniczające z dnia 27 marca 
1906 r., dotyczące języka stosowanego do biu- 
rowości prywatbych towarzystw w 9 guber- 
niach zachodnich. 

Żadne inne prawo ograniczające nie ist- 
nieje. Niema również żadaego 


2, 


szóstej. Na tea album zwracamy szczególną 
uwage ponieważ prace w nim zawarte świadczą 
o racyonalnej i postępowej metodzie wyżładania 
rysunków. Przedmiot tea w gimnazyum W. Pe- 
retjatkowiczowej jest obowiązujący. 

Przerzucając liczne kartki albumu widzi. 
my stopniowy postęp, powolne lecz systema- 
tyczne wprawianie oka i ręki do wykonywania 
coraz trulniejszych ćwiczeń. Uczenice klas; 
przygotowawczej wykonywują _ nsjprostrze 
ćwiczenia ołówkiem i pędzlem (akwarelami) dla 
nabytia wprawy w ręku, umiejętności dobiera- 
nia kolorów i t. d. Kurs klisy wstępnej 
uzapełnieją rysunki z pamięci, rysuuki akware 
lowe beż konturu, ilustracye na zadane tematy, 
rysunki dekoracyjne akware'ami i wykonanie 
z papieru różnokolorowego. Uierza tutaj różao: 
rodneść i celowość ćwiczeń, które już na po- 
czątku dają wcale niez}: rezultaty, o czem prze- 
koneč sę można przegiądając bodaj dekora- 
cyjae rysunki akwerolowe, o których przed 
chwilą rładmienialiśmy. 

W zastosowanym tutaj systemie wykłada: 
nia rysunku nie widać tej martwoty, jaka ce- 


chuje płace niektórych innych zakładów nau- 


kowych. „Zakład W. Peretjatkowiczowej poka- 
zał nam oryginalie autentyczne roboty swych 
uczenic, wśród których niema żadnych nistrę- 
czających wątpliwości fenomenów, lecz niema 
równisż monotonii i jedaostaj 1ości. 

Rysunki klas I i II są dalszym logiczzym 
kontynuowaniem Ćwicztń rozpoczętych w klasie 
wstępnej i t: d. Wśćój rysunków klasy III 
widzimy już wcale niezłe szkice ołówkowe z na- 
ury. 

Kurs klasy czwartej zamykają ćwiczenia 
z persgektywą, Rysunki klas IV, V i VI stwier- 
dzają dalszy postęp, który widoczny jest od sa 
mego początku. 

Nie będziemy tutej wymieniali poszcze- 
gólnych zawiugujących na wyróżaienie ćwiszeń, 
ponieważ najbardziej na wyróżnienie zasiuguj: 
sam system wy! ladania. 

W sekcyi robót ręcznych zakład p. Pe- 
retjatkowiczowej wysiawiłfirankę z t. zw. rali, 
wykonaną przez uczenice klasy wstępnej. 

W sekcji geografii wystawione zostały 
mapy wypalane na drzewie z dokładnem ozna- 
czeniem rzzk, gór i t, d. Budzą zaiateres wa- 
nie lepione z płastolicy mapy wypukłe, które 
dają dość dokładae wyobrażenie o wysokości 
i kształcie gór i nizin. Jako ilustracye do gro. 
grafii porównawczej figurują diagramy wykona- 
ne przez uczenice klasy |. W osobnej teczce 
znajdują się mspy wykonane również przez 
uczenice podczas lekeyi. Są to prace będące 
poniekąd dopełnieniem każdego poszczególnego 
wykładu, i mają na celu utrwalenie w pamięci 
uczenic wyi!adanego przedmiotu. W tej samej 
teczce znajdujemy samodzielne opracowania 


uczenie na różne tematy z dziedziny geografu.|go w Wilnie i in. Zupelnie już wykończone 
Pobieżny chociażby rzut oka pa ekspona. jzostały pawilony: poładniowo rosyj.kiego to- 


ty zakładu p. Peretjatkowiczowej w zekcyi geo- 
grafii utrwala w przekonaniu, że przedmiot ten 
wykładany jest umiejętnie i starannie. 

Sekcya nauk przyrodniczych zawiera w 
sobic pomiędzy ianymi następujące eksponat 
zakładu p. Peretjatkowiczowej, wykonane przez 
uczenice klasy czwartej preparaty zootomiczne— 
mięczaka, raka, okonia, Żaby i gcłąbia. Tuż 
obok leżą kajciy, w których uczenice notowały 
rezultaty swych zajęć z przyrody organicznej 
i nieorganicznej. Poszczególne opisy ilustro- 
wane są samodzielcie wykonanymi przez ucze- 
nice obrazkami. Jako rczultat zajęć pozaszkol- 
nych figurują kolekcye owadów i inne. Wy- 


„postanowienia ' stawione również zostały pomoce naukowe ¥a- 


obowiązującego", którem podobne żądanie mo- | medzieloie wykonane przez uczenice tudzież 


żna byłoby uzasadnić. 


Usuwanie flag. 


przy udziale i pod kieruakiem neuczyciełki, Do 
ich liczby należą: tablice z morfologii roślin, 
fazy rozwoju chrabąszcza, jedwabnika i t. d, 
Z eksponatów będących rezultatem pracy 
nauczycielki na wyróżnienie zasługują: zielnik 


Wczoraj policya wystawowa zwróciła się |jekarski, metamortoza płatków lilii wodnej w 
do zarządzających pawilonami firm Case i Mię'| pręciki i t. d. 


d'ynarodowej spółki żniwiarek z żądaniem usu- 
nięcia ozdabiających te pawilony flag Stanów 
Zjednoczonych Ameryki Północnej. 

W pawilonie firmy Case flagi uzunięto 
niezwiocznie. Zarządzający pawiloaem Między- 
narcdowej Spółki obiecał zastosować się do 
rozporządzenia i zawiadomił o niem telegrat.- 
cznie centralse biuro firmy w Odesie. 


Zakład Wacławy Peretjatkowi- 
czowej w dziale szkolnym. 


Wśród całego szeregu gimnazyów w 
dziale szkolnym kijowikiego okregu uzukowego 
szczególniejsza uwaga naieży się oczywiście 


W dziale językoznawstwa i literatury wi- 
dzimy charakterystykę i ilustracye szekspirow- 
skiego „Króla Lira“. 


Posiedzenie komitatu. 


Wczorajsze posiedzenie komitetu wystawy 
ze wszechmiar zasługuje na uwagę i to zupeł- 
nig nie dlatego, iż rozpatrywano na niem kwe- 
styę komunikacyi na placu wystawy. 

Posiedzenie to uważamy za fakt donio- 
sły, ponieważ na niem, bodaj, Że po raz pierw- 
szy. członkowie komitetu jasno i otwarcie wy. 
rali swój pogłąd na wystawę, jej zadania i 
stosunek do społeczzństwa, a w szczególności 
do prasy, 

Przewodniczył M. ks. Kurakin. 


Z pcścód pięćdziesięciu kilku członków 


Kimnazyum żeńskicmu p. Wacławy Pereijaiko. | komitetu przybyło na posiedzenie 19. 


— Komitet organizacyjny 2-50 zjzzdu es 
peranckiego w Kijowie zwrócił się do komitetu 
wystawy z prośbą o wydanie członkom zjazdu 
bezpłatnych biletów wejścia na wystawę. Zjazd 
odbędzie s'ę 4~6 sierpnia. 

Onegdzj cdbyło się posiedzenie miejskiej 

— Z Pilawina. Zarząd zwierzyńta „Pilawin” |komisyi wycieczkowej. Wbrew swej pierwot- 
hs. Józefa Potockiego prosi nas o zaznaczenie, żejnej uchwale komisya postanowiła nie udzielać 
zwierzynieć nadal, z powodu rozmaitych okoliczno: |uczestnikom wycieczek bezpłatnych lokalów, 
ści, które się ra to złożyły, dla publiczności będzie jlecz pobierać nasiępvjące opłaty: od uczniów 
zamknięty. szkół początkowych—5 kop na dobę od os 

Osoby, pragnące go zwiedzić w celach nau-|by, od wychowańców szkół miejskich i niższych 
kowych lub obznajmienia się z hodowlą zwierzyny, |zawodowych — Io kop, od uczniów zaś śred- 
winne zaj pośrednictwem zarządu uzyskać na t»|nich zakładów naukowych—20 kop. 
specyalne pozwolenie od właściciela z] dokładnem Poza tem każda wycieczka obowiązana 
wymienieniem dnia, w którym do Pilawina przybyć |będzie płacić za usiugę 5> kop. dziennie o ile 
zamierzają. W drugiej połowie Sierpnia, oraz |Składa się z 15 osób, o ile zaś jest liczniejsza 
w czasie rui jeleni, t. j. od d. rg września do d. i5ipo 5 kop. od każdej osoby ponad 15. 
października wstęp do zwierzyńża będzie bszwa- NKP A INEN A AE Te OE GOCE BZ EEEE 
runkowo zamknięty. Zwierzyńcem zawiaduje nad- 
leśny p. R. Sokalski (poczta Diedowicze gob, wo- 
łyńska), da którego ewentualnie zgłaszać Się należy. 


Kronika prowincycnalna, 


(Z pism i od korespondentów). 


Dobry uczynek. 


„Zginęły okrutną śmiercią ofiary katastro- 
ły,—pozcsiały wśród nas chary Żywe, któ- 
rym serc złamanych uzdrowić, ani istot drogicb 
tak okrutnie wydartych pówrócić nie jest w 
naszej mocy. 

„Lecz jest w naszej mocy, aby wśród nas 
nie odczuły pustki serdecznej żywe ofiary nie- 
szczęścia, abyśmy siercty od najgorszej i naj: 
ciężej sumienia ludzkie obarczsjącej niedoli — 


obromili*. 
Tak pizalismy na tem miejscu 18 lipca 
. 1912 r. po katastrofie tragicznej, która w dniu 
j Po odczytania protokólu poprzedniego f 15 lipca wyrwała: z szeregów społeczeństwa 
posiedzenia A. kr. Tyszkiewicz zakomunikował Į polskiego 10 cfiar. 
(zebranym treść odezwy wystawowego biura Dobiega rok, jakeśny postawili pytanie: 
prasowego, które zapatrując sią na wystawę, j,czy boleść swoją z powodu śmierci tylu otiar 


jako na prredsięwzięcie o znaczesiu społecz-|w czyn przemienić zdołamy?“ 
zem i usatejąc, iż powiedzenia komitetu powine I coto życie przyniosło odpowiedź. Na 
ny być publiczne, prosiło o dopuszczenie na|rzecz sierot złożono w tym czasie w drodze 


nie przedstawicieli prasy. dobrowolnych składek 7,930 rb, 62 kop., do 
Wiadomość podana przez prezesa komi- czego przyłączyły się procenty w sumie 8r rb 
tetu wywołała ostrą opozycyę ze strony wieluj9Ś kop, czyli zarząd kijowskiego rz. kat, T-wa 
obecnych, którzy wypowiedzieli się w tym sen- dobroczynności rozporządzał ogólną sumą ze 
jsie, iż dopuszczenie prasy na posiedzenia jest|składeck w sumie 8,018 rubli kop. 58. 
absolutnie niemożliwe. Z sumy tej wydano na pogrzeby i zapo- 
Pogląd tea motywowaco w nader chara |mogi doraźne rubli 592 kop. 15 kop, w daiu 
kterpstyczny sposób. Zdaniem mówców, wy-jwięc podziału ofiar pomiędzy sieroty rozporzą- 
siąwa jest przedsięwzięciem prywatnem, gdyż|dzał zarząd funduszew, wynoszącym 7 426 ru- 
powstała ze środków prywatoych, komitet jest]bli 43 kop, która to suma już po zamknięciu 
również iastytucyą prywatną, gdyż składa się Jrachunków dzięki nowym ofiarom (pp NN. 198 
z osób, które zagwarantowały pokrycie ewen-|rb. 57 kop. i p. S. Żeromskiego 800 rb) wzro- 
tualuego deficytu wystawy, „Prasa — zdaniem jeła do wysokości 8,425 rubli (ogółem więc złc- 
tychiłe mówców — już ożscnie niezbyt po:fżono od początku 9017 rb. 15 kop). 
chlebnie wyraża się o wystawie i jej komita- Fundusz pozostały rozdzielony 
jci; cóż więc bedde, gdy zacznie ona staie|sposób następujący. 
kontrolować komitet i odsłamiać wszystkie jego p. Mzrzi Oroczewskicj wypłacić postano» 
wewnetrzne niesnaski? wiono w trzech ratach rocznych rubli 500. 
Tego rodzaju motywy i dowody skłoniły Pozostałą kwotę rb. 7,925 podzielono po- 
zebranie do jednogiośnego odrzucenia odezwy ł miedzy rodzinami Arciniowskich i Chmurzyć- 
biura prasy, czem stwierdził or, iż nie uważajskich w stosuzku 5 do 3, czyli na rodzine Ar- 
wystawy za przedsięwzięcie społtczne. ciniowskich przypadło 4,954 rb. i na rodziuę 
Pozostałą część posiedzenia poświącono | Chmurzyńskich 2 971 rb; 
obradom nad kwestyą komunikecyi na wysta: 
wie. Wobec niewykonania przez inż, Oszcza: |tą 4,954 rb. wu'esicna została do kasy Kij. 
klewicza warunków _ komiruktu, postanowiono |cz kąt. T-wa dobroczynnośni z tem, aby w cią 
sg ać zawartą z nim umowę za nieważną. fgg lat pieciu, licząc od roku bieżącego, każde- 
Pomimo to uzaano za możliwe pozwolić mujgo r5 lutego i 15 sierpnia wypłacano wdowie 
na exzplcalowani: zbudowaaego przez siebie po ś. p. Bolesławie Arciniowskim po rb. 495, 
tramwaju linowego i kolejki w. graaicach góry|wy szóstym zaś roku—w dwóch ratach sumę, 
Czerepatowej (gdze mie będzie dochodził przy: | jaka się uformuje z odsetek od kapitału. 
szły tramwaj wystawowy), 6 ile pozwo.i na to Przypidyjące rodzinie  Camurzyńskich 
komisyą techniczna zarządu gubernialnego. P. 2,971 rubli rozdzielone zostały na 3 równe 
Oszczakiewicz będzie mógł pobierać opłatę w częsci, z których każda wypłacona zostąnie Sta- 
wysokości 5 kop. od osoby, z czego 2'/2 kop |njsławie, Hearyce i B desławowi Chmurzyń- 
ma iść na korzyść wystawy. skiemu po dojściu do pełnoletności, do tego zaś 
„ Wreszcie postanowiono, rozpocząć budo- j czasu procenty mają pobierać kuratorowie j 
wę linii tramwajowej na placu wystawy, asy- opiekunowie niepelnoletaich Camurzyńskich. 
gaując natychmiast 2,0co rb, na roboty „ziemie wiati EDUCO e RTA 
ne. Roboty te mają być rozpoczęte dzisiaj. ofiar pp. Hersego, A. Dobrowolskiego, zade- 


, klarcwanych na rzecz rodziny Arciniowskich 
Kronika wystawy. z 7 


i olary p. Kulżenki na rzecz B. Chmurzyń- 
— Pozostający do rozporządzenia Jego 


skiego. 
NE ; a Sn. Tak się przedstawia strona materyalna 
Cesarskiej Wysokości Wielkiego Księcia Dy. f; pod aili moralaym nis jest R) Ży- 
mita Pawlowicża gen. lej. Lajang jek bój. człiwych przyjaciół i opiekunów znalazły i sie- 
prezesa komitetu wystawy, iż Jego Wysskość roty po ś. p. Chmurzyńskich i rodzina ś. p. 
z pozwolenia Najjaśaiejszego Pana przyjął pod Bolsa wa Arciaiowakiega 
swój protektorat dział wychowania fizycznego EM W p 
i sportu na wystawie w szechrosyjskiej w Kij». + WUS pozeniezki AJ w a nyi zbioro- 
wie, a także pierwszą roryjską O impiadę. wy boleśu, Jakiej doznęio Sspoleczeństwo na 
— Budowa niektórych pawilonów pry: 


wieść o katastrofie. Nie mechaniczuą sumą jed- 
wataych postępuje nadzwyczaj wolno., W fazie nostek cbzych sobie, lecz związanem organicz- 
budowy znajdują się jeszcze pawilony: polu- 


nie ciałem okazaliśmy się w chwili próby i oto 
duiowo-rosyjskiej fabryki cementu i wyrobów 


został w 


mamy do zanotowania na swym bilansie zbi o- 


żelazo-betonowych A. Adelhejma i sp, inż {rowy dobry uczynek. 
K, Srokowakiego, Miłobędzkiego, Rzewuskiego Zadzierżgnęła sią jeszcze jed 1a nić tajem- 
i kilku innych. Wykończone są pawilony fir-|nicza, łącząca nas w jedną całość. W chwili 
my „Bukowiński i Siaski', br. Czernojarowów, |zbiorowego bólu odezwał się głęboki, zgodny 
T. Andrle i W. Kaszpara, browaru J. Lipskie- |głos zbiorowego sumienia. 

Idem. 
warzyswa handlu towarami apteczaymi, gdzie 
rozpoczeto już ustawianie witryn, hr. Bobrya- LIST DO REDAKCY!. 
skich (Swila), w którym ustawiono już część 
okazów oraz duży pawilon rolaictwa, w którym ia 
rozlokowują swe eksponaty humaćska szkoła Od wdowy po ś. p. B. Arcinlewskim otrzy- 
rolnicza, młyn S. Jelowickisgo,  morawska | mujemy pismo nasiępujące. 
rada rolnicza, majątki p, S: Horwata, plants- Sranowna Redakcyo! 
cye pp. K. Buszczyńskiego i M. Łążyńskiego Wdowa i sieroty pozostzłe po śmierci ś. p. 
w  Niemierczzch gub, podolskiej, dominium | Bolesława Arciniowskiego niniejszym ślą serdecz- 
„lota“ pow. sandomierskiego p. B. Lenarto-|ne podziękowanie Szanownej Redakcyi oraz pro$ią 


wicza (zwraca tu uwagę glośna pszenica „San- WAR Ry OAK wę a Mae 
s Ę s H La ATĘKOWANIA y p. . Joze wskicem . 
domieraka', biała NAK OWOWAJ piezig) Ex : Ziebńskiemu, Szanownemu Katolickiemu Towarzy- 
Za tym pawilonem napotykamy miniatu= |stwu Dobroczyaności i wszystkim ofiarodawcom ża 
rową planracyę chmielu z majątku H. Ziwaia pomoc w nieszczęściu naszem. 
„Lidowa* gub. wołyńskiej. Oby w przyszłości Bóg depemógł tym, co c- 
— Wczoraj otwarty został pawilon ks. 


beenie z wdzięcznością przyjmują pomoc Waszą, 
; Ni, á Mn pójsć za Waszym przykładem i spłacć społeczeń- 
Tatjany Kurakinej, w którym znajdujemy okas jstwu w podobny sposób dług, który obecnie zacią- 
zy z msjątku „Kozackie" w pow. zwinogródz- | gają. 
kim, młyna, gorzelai i rektyf,kacgi, Oraz tarta- 
ków, znajdujacych aiz w tymże majątku, a tak- 
że młyna w £Łozowatej. 

— FPawilon-namiot oddziału ogrodniczego 
został już zupiłnis wykończony i wybity we- 
wnątrz materyą blado-niebieską. W pawilonie 
podolskiego Towarzystwa rolniczego rozpoczęto 
ustawianie okazów. 

— Wewnątrz pośpiesznie wykańczanej 
galeryi krytej po prawej stronie glownego wej 
ścia wre praca około ustawiaaia witryn, urzą- 
dzania kiosków i ustawiania okazów. Część 
galergi od strony W. Wasylkowskiej onjęła 
w posiadanie szkoła artystyczao-drukarsks; po- 
za tem całą olbrzymią przestrzeń pawilonu zaj. 
mują okazy z nejróżnorodziejszych gałęzi pro- 
dukcyj, widzimy iu utensylia szkolne, samowa- 
ry tulskie, roboty uczenic pani Rudzkiej z War- | 
sząwy, platery Norblins, Bicha i Wernera i 
Il:nueberga, materyaly apteczne, przybory op- 
tyczae, eksponaty towarzystw‘ ubezpieczeń, wje 
roby aluminiowe, dywany, papierosy „Nobles. 
st", wyroby jubilerskie i bląwatań, forżepiąay, joan 
|laaszgny piszące, kasy cgaiotrwałe i t. d. 


A tymczasem Bóg zapłać! 
Adela Arciniowska. 


Kijów. 


Z notatnika, 


„Nowoje Wreimnia* pełae jest 
Tragicznej ttwegi i troski: 
Proroczo Smutay Czyni gest 
W strouę wystawy kijowskiej, 


„Biada nam, biada! woła wciąż — 
„Przecie to głowę dźwiga 
„Nierozdeptany przez nas wąż — 
„Prawdziwie polska intryga! 


„Wszak praća wrzała od trzech lat, 
„Nim sę otwarła wystawa, 

wó.sCał nie słychać, by kla kradł, > i 
„Wciąż nikt przed sądem nie Stawa, 


O EZ 0 


niedoli dziecka hbezbronnego — nędzy sierocej 


Niedziela, d. 9 (zz) czerwca 1913 r. 


N: 149 


„ gdy z rodzinnych zjedziesz stron 

„Na tę wystawę w Kijowie, 

„Nikt cj, trąciwszy cię: „paszoł won* 
„Ale „przepraszam powio, 


„Polskie napisy tu i tam.. 

„Ach! rwijmy szaty ze smutku! 
„Hrabia, lecz polak, prawie sam 
„Rzecz doprowadził do skutku... 


„Kiedy naszego nieładu nić 
„Polak tak twórczo rozstrzyga — 
„W tem nic innego nie może być, 
„Jak tylko.. pelska intryga, 


„Czemu nie páda z nieba grzmot? 
„Czemu nie trzęsie się ziemia?...* 
Tak lamentując, jak w marcu kot, 
Zawodzi „Nowoje Wremia”. 


(m). 


Przypadająca rodzinie Arciniowskich kwc-. 
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Dziś 9 (22) Pryma i Felicyana M, m. 
Jutze 10 (23) Małgorzaty, 


Wschód shoga a godz. 3 m. 50. 
Zcóbść seča © gedz 3 m. 13 
Dłageść ánla gedz, 16 m 23. 


Ralandarzyk Hiutopryczny. 
22 czerwca m at. 


Roku 1704. Zbiera się w Warszawie pod 
laską Jakóba Bronisza sejm elekcyjny, na któ- 
rym oprano króla Stanisława Leszczyńskiego. 


— Wycieczka na Litwę. Diis o godz. 
9 min 20 rano pociągiem  pośpieszaym wyru- 
sza na Litwę wycieczka, zorganizowana przez 
sekcpę pzdagogiczaa Koła Kobiet, pod przewo- 
dmictwem p. Zofi Żukiewiczowej. 

— Z Koła Kobiet Polek. Komitet orga: 
nizujacy letaisko dla przepracowanych kobiet 
niniejszem podaje do wiadomości, że zapisy kan- 
dydatek kończą się w przyszłym tygodniu, w 
poniedziałek o godzinie 5 i pół; zapisaue osoby 
mają się stawić do wagi w biucze Tow. Dobro: 
czynności, Troicki zaułek 6. Wyjazd zaś letni- 
czek do Izabellina nastąpi w dniu 14 czerwca. 

— 2 Towarzystwa Dobroczynności. Pre- 
zes Zarządu zawiadamia za naszem pośreduic: 
twcm, iż posiedzenie Pań Kuratorek odbędzie 
się dnia Ir czerwca, to jest we wtorek o godz. 
Frej z rana, a posiedzenie Zarządu tegoż sa- 
mego dnia o godz. 8 ej wieczorem. 

— Nominzcya. Wiceprokurator kijowskiej 
izoy sądowej hr. W.  Paszczenko-Rozwadow- 
skij zosiał mianowany prezesem humańskiego 
sądu okcęgowcego. 

Jak wiadomo, kr. Paszczenko.Rozwadow- 
skij podpisai obecay, drugi z rzędu akt oskar» 
żenia w sprawie Bzjlisa. 

— Na latawce. W całej gubernii kijow- 
skiej zebraao ma fiotę napowietrzną podczas 
kwesty jedncdniowej 26,490 rb. 12'l, kop, 
z czego na Kijów i powiat kijowski przypada 
16.821 rb. 73 kop. 

— Wyściąl, W roku bieżącym sezon 
wyścigów w Kijowie trwać będzie od 39 sier- 
poia do 29 września włącznie. 

Wyścigi odbędą się w nastepujące dai: 
30 sierpnia 2—5—7—1To—13—1I7—22—26 i 

29 września. Nagrody wynoszą ogółem 25 
tysięcy rb. Przygotowując się do otwarcia 
sezonu zarząd T-wa właścicieli stujen rozpoczął 
roboty dokoła rozszerzenia trybun dia publicz: 
ności oraz kas iotalizatcra. 

— Sezya rady miejskiej. We wtorek 
dnia 11 b. m. rozpoczyna się ostatnia przed 
wakacjami sesya rady miejskiej. Na porządku 
dzienpym tymczaszm znajduje się 51r spraw. 
Między innemi: ustanowienie terminu dla ska: 
g na nieprawidiowe oszacowanie nieruchomoś: 
ci na r. b; rozpatrzenie nowej ustawy kasy 
emerytalaej pracowników zarządu miejskiego 
i instytucyi miejskict; dopełnienie składu ko- 
misyi zarządu miejskiego, która ma rozpatrzeć 
sprawę rcalizacyi pożyczki gbligacyjnej; wajo- 
sek nabycia dragi do pogłębienia portu kijow- 
skiegc; prośba komisyi tramwajowej o ustano- 
wienie terminu wykupu przedsiębiorstwa To- 
wsrzystwa tramwajowego; uchwała komisyi ru: 
chu kałowego o uregulowaniu przystanków i 
tusbu dorożkarskiego po Kreszczatyku it. p, 


—- Przybycie delegacyt włoskiej. Wczo- 
raj o gedz. 5 m. 25 po południu specyalnym 
pociągiem przybyła do Kijowa d:legacya włe- 
sks, składająca się z następujących osób: pre- 
zgdenta m. Turynu br. T. Rossi, radaych mus 
nicypalnoś:i turyńskiej: A. Ceciaao, J. Pomba, 
A. Catvina, C. Revetti i M. Vicario z żoną, 
przedstawicieli turyńskiej izby handlowej: F. 
Bocca, C. Bozzala, F. Fasano, C. Corinsldi, 
C. Bellia, K. Dvgiioti, E. Daneo i J. Lewisa, 
prezesa popierania handlu narodowego: D. Sa. 
ceri, pułkownika K, Spiayardi i wybitnych 
dziataczów na polu przemysłowem we Włoszech: 
S. Venci, V. Rossi, R. Movsa, V. Belia z żo- 
ną, E. B:lLa, H. Picvano, E Odevio, F. Quai- 
vena, P. Pellogio, O. Catella i D. Poroceadu. 

Ogółem wraz z towarzyszącymi gościom 
włoskim przybyły 34 osoby, 

Na dworcu spotykali gości: przedstawi- 
ciele genersł-guberuatora oraz gubesnatora po- 
licmajster Szalon, prezydent Djakow, radnimiej- 
scy Płachow, Kozińcew orazinni radoi, przedsta- 
wiciele izby eksportowej, Towarzystwa kupieckie- 
go oraz komitetu giełdowego. Gościom ofinro- 
wano bukiety żywych kwiatów, poczem zapro- 
szono ich do pokojów gościnnych, gózie wy: 
głoszono krótkie przemówienia powitalne. 

Po gości wysłauo na dworzec salonowy 
wagon tramwajowy oraz wiele powozów. 

m Maturzyści I maturzystki. W pierw- 
szem gimnazyum onegdaj zakończyły się egza» 
miny ostateczne. Ukończyło gimnazyum 56 ucz- 
niów (onegdaj było podane mylnie 36). Złote 
medale otrzymali: M. F:oryaskii, W. Tregu- 
bow, N Efros; srebrne — S. Torokan-Popowe 
ski, I. Miszin, S. Griszczuk: D:rkacz, D. Pollak, 
W, Siergunow, I) Sorokin, I. Titom iF. iM, 
Wajocwejgowie. 

Drugie gimnazyum ukończyło 6v uczniów. 
Złote medale otrzymali W. Monosiewicz, G. Sa- 
wicki, N. Goldylus; srebrce -— L. Deskucki, 
E Soni, N. Zik, A. Kapłanowski, W. Ostro- 
lański, D. Sokcłowski, E: Ratner i M. Pimes. 

Sićdme gimnzzyum ukończjł» 28 uczniów. 
Srebrny medal ctrzymał Wł. S:ulgin. Gimni- 
yum. (W. Nanmeaki 'ukańczyło: “27^ uczńłów,” 
Zote medale otrzymali: P. Tartakowski, G. Dae 

s 
X 
„e T è 


Niedziela, 


å. 9 (22. czerwca IQI3 r. 
Hani ZE zcieienicinin RA cc 


wydow, W, Grinberg, N. Kerpeta 
ciL; srebrne medale otrzymało 5 uczniów. 


i 26 Frej 


ukcńczyłg nas'ępające uczenice: Cgwiństa Ma 
rys, Hanicka Jadwiga, lżykiewiczowna Natalia, 
Kulesranka Haliaa, Levitovx Jadwiga, M rnów- 
Newlińska Hains, Nowakowska 
Rudzińska Wanda, 


na Józefina, 
Jadwiga, Nowicka Irenz, 
Zaluty sta Irena. 

Żń ką szkołę handlową pani E Wołod- 
kiewicz ukończyło w roku bieżącym 35 uczenie 
w tej liczbie złote medale otrzymało 7 uczenic: 
Wanda Moszczeńska, Porzezińską Oktawia J 
J-ulan wa, M Lewicz, A. burje, H Marauc 
i N. Wrejnzweję; sre b-ny medal otrzymały. Jad- 
w'ga Maciszewska i R. Bialik. 

Gimnazyum imienia św. Ovgi ukoń :zyło: 
„.siedmą klasę 72 uczenic, óstą— 28 uczenie. 
Zote medale ntrzymalo 2 uczenice: W. Korot- 
kiewicz i Z, Zzrehcowa; srebrne medale otrzy- 
mało 4 nczenice. Etsternisteck z 9 zdających 
świadectwo o ukcńczeniu ctrzymało 6 

Giwnaryum żeńskie im. Kiiger ukończyło 
1o uczenie. Złoty medal otrzymała I uczenica 


— NIEOSTROŻNA JAZDA. Na plan Ratu- 
$zowym dorożkerz Kicusriew przejechał 74 letnie- 
go Werestiuka C ezko putłuczonego starca Pogote- 
wie odwiozłe ġo szpitalu. 

— AWANIURA W RESTAURACYĆ Wo 
grodzie klubu kupieckiego lokaje ! kucharze restau. 
Jacyi zbili do utraty przytomności młodego czło- 
który w stanie nietrzeżwym zjawił się 
Poszkcdowanego opatrzyła Pogo- 


wieka, 
do restauracji, 
towie. 

— ARESZTOWANIA ŻYCÓW. Oaegdaj w 
nocy policya aresztowała ło żydów, nic mających 
prawa zamieszkiwania w Kijowie. 

— OBŁAWY. W ciągu ns$tatnich 2 nocy pa 
licya aresztowała około 50 gina 

— KRADZIEŻ. Na ul. M. Błagowieśrcień- 
skiej w domu Ne 325 zlod:ieje za pemeccą wylama 
nia drzwi frontowych w biały dzeń ukreali na 
rubli mieszkanie icż Spicyna. 

— POŻAR. Onegdaj skutkiem nieostrożnego 
obchodzenia się z ogniew wybuchł pożsr na strychu 
damu Ne 8» przy ul. Stoty ano wskiej. Straty wyno- 
szą 4 tyf. rubli, 

— ZAMACHY SAMOBEC;CZE. Onegdaj wie- 
ćzorem na górce W łodzimiecza 
Cie nieznany młidcieniećc. Pogotowie odwiozło d:- 
sperata do szpitala. 

W dcmu Nr z2r przy D. Wale otruła się mło- 
da kobieta Marya M. Fogo. owie uratowało despe 
ratkę. 


400 


targnął się na ży- 


no inac 


i widowiska. 


Operetka rosyjska Dzis: 
gotosws:u: „Noc wanecka“. 
Teatr ruski w Chateau „Perewerten“, 


Kinematografy: Kiuotleatr: „Tejemmica 


terca”, „Leons s.turusena zdobyty“. „Wierzenia adr. | 
tów i tekińczyków", „G milaur w Narrsəndy)“ , „AP WE 
godnik Patkć". „Korso“: „Mąż zabójca”, „Zły 
duch niezgody“ , „Chcesz czy nie chcesz”, „Kron. 
ka Gaumond*, „E kspres"; „Plama hano ąca*, 
„Gonfleur w Normandy!” , „Lęeous sziurmem zauby- 


„>y1eua*; w przy- 


Dis: 


ty", „Wierzenia sariów i tekińzzyków*, „Kronika 
Gaumond' i „Tygodmk Pathć". 


GFIARY. 


—— 


W Administracyi „Dziennika Kljewskiego” 
złożyli: 

Na letniska dla przeprac wanych kokbiat przy 
Kole Koblet: ip X 5 i9, W Z:romska 1o rb. 

Na Tow Dbr:o L. 50 kup. 

Na szpitai katolicki im. Ś p. S Syroczyńskie 
go w Kijowie: p. Karnina Jurostyńska, zamiait 
wieńża na grób Ś. p. Heleny z Dszewieckich Wo- 
łodkowiczoewej Iro ra 

Na Macierz w Cieszynie: n. I. r rb. 

Na Tow polsk kolon. letnich: p. L r rh. 

Na najbieaniejszych do uznania Redakcyl. 
p. I. I rb. 


ZE SPORTU. 


Wyścigi cyklistów i motocykiistów. 

Dzisiaj na „Polu sporiowem* odbędą Się fina- 
łowe wyścięi cyk listów i motocyklistów z udriałem 
znanych cyklistów pp. Tkaczyka, Kłopotowskiego, 
Jeanerc, Raffa. 

Początek wyścigów o godzinie 4 i pół po po- 
łudniu. 


Telegramy. 


Od Rorsspowdamideo larapak é dgonayt Pi- 


lornar a atej 
Odpowladż Bułjaryl. 

Sofla (AP). B.lzarska agencya telegra 
liczna donosi, iż rząd bułgarski z noty serb 
skiej w sprawie rewizpi traktatu związkowego 
z żalem wnioskuje, iż Serbia podaje w wątpli- 
wość obcw.ązującą dla niej moc traktatı związ- 
kowego. W nocie wymienione są dskumenty, 
ną podstawie których zawarte zostało przymie- 
rze, wzmiankowana jest tajna część układu 
w sprawie konwencpi wojennej 4-ch aprzymie- 
rzeńców oraz d®laracye 2-ch Sztabów głó- 
wnych, stanowiących nierczdzielną całość. Po- 
rozumienie pomiędzy dwoma Sztadami główny” 
mi wynikło na podstawie konwencyi wojennej, 
mającej b:z wątpienia charakter obowiązujący 
dla obu stron. Podawanie w wątpliwość jej 
prawomocności jest postępkiem niczem nie wy- 
tłumaczonym, wobec czego wskazania rządu 
serbskiego upadają same przez sę Bulgarya 
nie zobowiązała się wcale do wysłania na ma 
cedoński teatr wojay 100,000 żołnierzy, lecz 
tylko 1-szą dywiżyę, co też i zostało wykona- 
ne. Serbia i Bałgacya sumieunie wypełaiły obo 
wiązki sprzymierzencze. Okoliczność, iż w cią: 
gu całej wojuy głównodowodzący armią serb 
ską nie oćczuwał poirzcby pomecy zbrojnej, ja 
sno dowodzi, że wysłanie przez Bułgaryę 100 
tysięcy żcłnierzy do Macedonii, wywołałoby fa 
talae skutki dla wSzystzich szrzęmierzeńców | 
"Twierdzenie Serbii, jakoby z powadu braku 
pomocy ze strovy bułzarów zmuszoaa Ona była 
da zmobilizowania wielsiej armii, jest b-zpod - 
stawna, gdyż Bulgarya udeli.. Sabi ządavej 
purmocy, Ssma zaś zmobilizowała 3 razy więcej 
wojsz, aulżrii to było przewidziane w trakta. | 
cie. Bez wątpienia, rozgtomiwszy główae siły 
tureckie pod Lie Burgas i Bunar-lliasur, Bat 
gaya dokonała więcej, niż to, Go czegń zu o 
wiącana byla ua mocy traktatu. Rząd buiwar | 
ski dziwi stę, 12 motywy tego redzaja s | mć 
mogły Serbię do żądania kowpensaty. Useziźi 
on, iz Żądauia Owe Sprzeciwiają sę tajnej cze 
ści traktatu zw.ązkowego», przewidująceg , jako 
ostateczne granice „dobyczy wojenuych Strume 
i Rolop na ws: odzie, na zacnodzie zaś i na: 
północy — Szaqdąg, Traktat nje wspomina weds] 
o wybrzeżu ruorzą Adryatyskiego. | daakże po- 
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wodując sę uczuciem solidarnóśz), rząd bulgar- 

ski wielokrotnie wyrażał Serbii gotowość udzie- 

Gimaazyum żeńskie p. Peretjatkowiczowejjlenia jej poparcia, Następnie f.lseywe jest 
(siódwą klasę ze świadectwami rządowemi)|twierdzenie Serbii, jakoby jedynie Bulgarya 
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z 


Jednak gareta nie uważą syłuazyi za bezna- 
dziejną, sądząc, iż zapobiedz rozżlewowi krwi 
można tylko za pomocą odmowy udzielenia po- 
mocy finansowej Bułgaryi, S- roii i Cuecyi, 
zanim pokój nie utrwali się cstatecznie. 


W Turcyi. 


Konstantynopol (AP). Po vtworzeniu no- 
wego gabinetu porządek został przywrócony, 
N.wy minister wojny zajął to stanowisko pod 
wzrunkiem zachowania sianowiska generalisa- 
musa i udzitlenia mu prawa występowania z całą 
surowością przeciw naruszeniu dyscypliny. Tem 
tłamaczy się spokój armii. Liczba aresztowa- 
nych dosięga obecnie 2,000 ludzi. Niektórzy 
z nich uwolnieni zostali pod warunkiem wyjaz- 
du za granicę. 

Rząd postanowił usunąć serbskich, buł 
parskich i kucowałachskich senatorów, ponie- 
waż narodowości te, po stracie Macedonii, nie 
mogą b;ć reprezentowane w parlamencie tu- 
reckim. Zapewniają jednak, iż kucowałacb, ae 
astor Baczarya, były delegat Turcyi na konfe- 
rencyi pokojowej, mianowany zostanie ambasa- 
dorem w Cetynii. 


Głasy prasy węgierskiej. 
Budapeszt (AF). Nawiązując do mowy 
Tiszy, „Pester Lloyd" pisze, że protektorat, 
którego sią zrzekają Austro Węgry, nie może 
być urzeczywistniany w Rosyi. „Az Ujsag" 


wiana była podjęcia dalszej akcyi wojeanej po 
bszow ocnych naradach pokojowych w Londy- 
nie Wzsówi nie akeyi wcjenuej postanowione 
bgło za zgodą sprzymierzeżców, przycien S=r- 
bia nie protestowała wcale. Rząd serbski prze 
czy traktatowi pokojowemu, czończzjar, jako 
pas sporap, całe terytoryuma pomiędzy Szarda 
giew, archipelegiem i Orchidą. 

Bu’garya przyznaje sobie prawo do te- 
rytoryum na pćłaoco-wschćd cd Szardagu, pi d 
wauibiem, ażeby położenie terytoryum pomię- 
dzy S ardagiem, Rodopem, Arckipelegiem i 
Orchiell, czyli t rytoryum Macedonii, w razie 
miemożebności utwotzenia z niego Trowiocyi 
„utonomicznej, zazwarantowane zostało soe- 
cg»lnemi deklaracyami. Samo przez się rizi- 
mie się. iż obie strony zobowiązują się dn przy- 
jęcia, jeko granicy ostatecznej, lini, k.ó'ą ze- 
chce wskazać Najjaśniejszy Pan. 

Jeżeli rząd serbski zoiszczyć chce w zu- 
pełności traktat związkowy, to zapomina, iż 
celem polityczrym bylo jedynie oswobedzenie 
bułgarskich i serbskich współplemieńców z pid 
jarzma tureckiego, a nie zaś—zdobycia t ryto- 
ryum. Dla narodu bułgarskiego Mac lonia 
nie jest wcele „res nullius“ lub też kolonią, 
którą można pt dzielić na części, lecz sama oua 
jest częścią crganizmwu nərodowego, prze.ojo-ļzaznacza, że plan Hartwiga i Izwolskiego, za- 
nego kuliwrą balzerską. Jeżeli rząd bu’ garski mierzający uczynić ze związku bałkańskiego to- 
po cługieh i ciężkich wahaniach zgedził warzysza trójporozumienia i forpocztą polityki 
aa przyznanie, jako spornej, rosyjskiej, należy uważać za sprzeciwiający se 


sa 


cześci Macedonii 


i los jej powierzyi orztczeniu Monarct y ro: linteresom Austro.: Węgier, i urzeczywistniemu 
syjskiego to uczynił to jedynie w celu skróce'|tokowego Austro-Węgry przeciwdzizłać będą 
nia cierpień swoich współpiemieńców oraz dla: |wszelkiemi siłami. „Neue Pester  Journal* 
tego, iż wierzył w zupełaości w mądrość i wy- |oświadcza: „Tisza włożył rękę do gniazda os, 


soką sprawiedliwość Arbitra oraz w tı, iż de: 
cyzya Jego odda większą część pasi sporaego 
narodowi, stanowiącemu lczeboą większość na 
całem tem terytoryum. Rząd bu'g»rski z całą 
energią i mocą protestuje przeciw „dst rewizzi 
traktatu związkowego, przeciw nowemu podzis- 
łowi zagarniętych terytoryów pomiędzy Bulga- 
rją a Serbią, oraz przeciw udział wi 
Czarpegócy w owym pudziale, 
Bzdąc głąbcko przekonany o konieczności 
związku, który przyniósł tak pomyślne dla obu 
narodów rezultaty, rząd bułgarski zwraca się 
z braterskiem wezwaniem do rządu serbskiego, 
ażeby rząd ów przejął sę również uczuciem 
potrzeby bronienia świecie i wypełnienia trak 
tatu związkowego, aby zrzekł wię żądania re- 
wizyi traktatu i s;rawę likwidacyi podziału pù- 
su spornego pozostawii decyzyi wysokiego ar 
bitra, uczyniwszy to w jaknajkrótszym czasie. 


Koncentracya wojsk bułgarskich. 


Saloniki (AP). Koncentracyą wojsk bul- 
garskich odpowiada rozmieszczeniu armii grec- 
kiej, przeciw której wystawiono dwie dvwizye 
w Kanale i Kukuszu pod dowództwem Iwano- 
wa. Przeciwko Serbii skoncentrowano 6 dy 
wizyl Większość wojsk znajduje sią w Isztie 
bie, pozostałe ochraaiają drogę, wiodącą do 
Kiistndilu. Dowodzi wojskami generał Sawow 
Epidemia cholery szybko się szerzy w woj- 
skach byłgarskich. Codziennie notują około 
200 zasłabnięć. 


Wyjszd króla greckiego. 
Szłoniki (AP). 
Kenferencya liransowa. 


Paryż (AP) Na onegdajszem posiedzeniu 
komisys fiaausowa uchwaliła, iż 3 komitety te- 
chniczue zbiorą się w przysziym tygodniu, kaž- 
dy dwukrotnie. Komitet rozpatrujący żądania 
sprzymierzeńców O wynagrodzeniu pieniężnem 
uchwalii, ażeby sprzymierzeńcy złożyli motywy, 
sa jakich opierają swe żądania ze szczegóło- 
wem wymienieniem sum, oraz by złożono dane 
ścisłe, dotyczące budżetu i stanu ekonomiczne 
go krajów, do których wystosowauc są żąda 
mia. Komitet rozważający sprawę przekazania 
długu rozpatrywał sposoby obliczenia przypa- 
dającej na każdego ze sprzymierzeńców części 
długu. Komitet do spraw koncesyi ustalił in- 
wentarz wszystkich umów, zawartych przez 
Turcyę z towarzystwami i osobami prywatnemi, 


W Sabil. 


Blałogród (AP). Nota, zawierająca odpo 
wiedź B,łęaryi, wywarła w kołach społecznych 
nader przygnębiające wrażenie. 


Bulgarya a Gracya. 


Ateny (AP). Poseł bułgarski złożył rzą 
dowi protest z powodu ucisku, jakiego dopusz 
czają się władze salonickie wzgledem bułg arów 
Rząd grecki prawdopodobnie złoży spis rabua 
ków, gwałtów i zabójstw, dakonanych przez 
bułgarów ma grekach w zajętych przez bułga- 
rów miejscowościach. 


Głosy prasy rumuńskiej. 


Bukareszt (AP)  „Uaiversul* pisze: „Te 
legrara Najjaśnicjszego Fana jeżeli nie zaŻĘGna) 
wujny, to przynajmniej takową odwlekł. Wy- 
wari on daleko większy wpływ, aniżeli wszyst 
kie groźby E:ropy. Cesarz pokazał, jak trzeba 
przemawiać do narodów, upojonyca zwycię- 
stwami, a zapominających o dobrodziejstwach 
Rosyi. Najbardziej powinna być wdzięczna 
Rosyi Bułgaryā za popieranie jej we wszyst 


Śmiało zerwał zasłonę ukrywającą niebezpieczeń- 
stwo oraz cdważaje i spckojnie spojrzsi mu 
w oblicze. Mowa jego jest ważnem zdarze 
niem, Polityka zewnętrzna Austro-Węgier sta- 
ła się ponownie silna. 


Stanowisko Serbii. 


Białogród (AP) „Presse Bureau" oświad- 
cza że Serbia nie odrzuca sądu rozjemczego, 
lecz uważa, iż przedtem należałoby poczymć 
próby bezpośrednich rokowań ze $%przymierzeń 
cami i dopiero w razie niemożaości osiągnięcia 
porozumienia oddać sprawę sądowi rozjemcze: 
mu, aby rozpatrzył wszystkie nieporozumienia 
pomiędzy Bulgarya, Serbią, (Grrecyą i Czarno- 
górą. 


Grecyi i 


Stanowisko Niemiec. 


Berlin (AP). W kwestyach polityki na 
Blizkim Wschodzie Niemcy będą dążyć do po- 
parcia wszystkiego, co może być podstawą 
pokoju Jeżeli to będzie niemożliwe, wtedy 
wraz z pozostalemi mocarstwami, a zwłaszcza 
ze sprzymierzeńcem swym, Niemcy będą dążyć 
do zlokalizowania wojay. Obecnie dyplomacya 
zabiega o zapobieżenie Stąrcia pomiędzy Buł- 
garyą i Serbią. Bulgarya powinaa mieć na 
uwadze, iż w razie wojny będzie ona strona 
atakującą, więc Sarbia i Grecya znajdą się w 
korzystniejszej sytuacyi. 

Echa zejścia na wyś fgach 

Londyn (AP). Nieznany człowiek, który 
rzucił się na konia podczas wyścigów na polo 
wyśrięowem w Ascott, dotychczas żyję jeszcze 
Uiegt on pękrięciu czaski i pr ddany został ope- 
racyi. Pojług wiadomości policyi, jest on wa- 
ryatem, nie mającym nic wspólnego z ruchem 
sufrażystek. 


Krół wyjechał do Aten. 


Aneksya wysp. , 

Londyn (AF). Według informacyi prasy 
francuska kanonierka zwanektowała znajdują :e 
się pod protektoratem Francyi wyspy Wallis, 
na pórnocno-wschód od wyspy Fidżi. 

Z Japonii. 

Tokio (AP) Według pogłosek rada mini- 
s'rów uznała zą niezadawalającą odpowiedź 
rządu amerykańskiego na powtórny protest 
Japonii przeciw piojeklowi kalf roijskiemu. 
Rząd rrzygotowuje się do 3-go protestu. 

Tokio (AP). Na mityogu uchwalono pro- 
test przeciwko niedołężnej obronie przez dyplo 
macyę japońską praw japończyków w Kalı- 
formii. 

Tokio (AP). „Dzi D.i* wita z uznaniem 
postanowienie rządu japońskiego wystąpienia 
w roli pośreduika pomiędzy Chinami półaocne- 
mi a południowemi. 


Katastrofa kolajowa. 


San Francisco (AP) W pobliżu Valieho 
w Kalifornii nastąpił» zderzenie pociągów. 10 
zabitych, 35 ranionych. 


W Trypolltanii. 


Rzym (AP) 
włosi zajęli d. 6 go czerwca obóz 
E'tangh', straciwszy 19 zabitych, 
nych. 


Wed uz informacyi z Dzrny 
w pobliżu 
222 TROILO: 


Napad cbłąkanego. 

Brema (AP). Pod:zas pauzy do katoli- 
ckiej szkotry Maryjskie} wpadł obłąkany nau- 
czyriel i strzelają: z rewolweru zabił 3 dziew: 
ceyuki oraz ranił 12. 


Z parlamentu francuskiego. 


kich krytycznych chwilzch, a seczegółniej pod 
czas ostaniej wojuy. Nie przypuszczemy ani Paryż (AP). Izba gmin. Odpowiadając 
na chwilę, żeby rząd poszedt za Bulgarya, po- j Jaures'owi Pichon, oświadczył, iż podzielają: 


pieraną przez Austryę —— nie może on postępo: 
wać wbrew opini narodu i armu* 


Utarczki serbiko ironia 


Blałsgroi (AP). W potyczce 5 czerwca 
z oddziałem bułgarskim koło Sletowa po siro- 
nie serbów zabito jedueęo  podolicera ı 2 ż0)- 
nierzy, Bułyarzy ponieśli rówaież straty. Wy- 
miaza strzaów skończyła się dopiero w nocy. 

6 czetwca w piłudnie po bułgarów napa- 
dło na przednie swate serbów koto O sogowa, 
zostali oni jeduak odparci; ssrbowie nie ponie» 
ŝu strat. 


zdanie ipterpelania sądzi, że Francya winaa o 
sraniczyć sferę swych działań wojennych w Ma- 
coku obrębem zajętych terytorgów. Izba uchwa- 
iła przejście do porządzu dzicunegu z wyraże- 
aiem zaufania ministrowi. 


Obowiązkowe nauczanie w Balgli. 


Bruksela. (AP). Do parlamentu złożono 
projekt prawa o obowiązkow'm nauczaniu d<ie 
ci do lat 14  Ostataje dwa lata wychowania 
szkolaego mają być poświęcone nauce rze- 
miosł. 


Z Anglii. 

Londyn (AP) Z powodu wizyty Poin- 
ené’ go w Angli, „Times“ pisze, iż trójporc- 
zuwiedie ustala równowagę w Europie i za- 
hezpiecza pokój wszechś siatowy. 

Znalezienie skarbu. 

Połtawa (AP). W Stasiach, powiatu poł 

tawskiego, zualeziono skarh — 2350 polskicb 


t niemieckich monet srebrnych i uucedziarych 
z wieku XVII 


Echa Nzjwyższego t legramu. 


Berlia (AP). „Kólaische Ztg« zaprzecza 
pogłonzow, Jaku hy N.ewcv już podczas bytności 
Najpjaśniejsc go Vana w Dzdiaie były powiado 
mione o telegtaimie Nejjaśniejszego Pana do 
monarcLow Dalkańskicu. Niemcy przedtem nie 
były powiadomione i dlatego nie mogły wyra 
zé zgudg z treścią powyższego ttelegra nu. 


Praa angielską o Sytuacyl 
Len y» (AP) „Daily Teiegrzfh" uważ: 
Szluwcye sa Ddranżch «a powatacejs.ą wobec 
nepri jangu stąaowiska Bulgaryt i mowy 
Trzy. ae tye) wypływa iż. Austro Węgry pi>f. 
prą Buga ję w zatargu ze sprzymierzeńcami 


Uczczenie lotnika. 
Petersburg (AT) W obecności przed ita 
icieli ambasady i-kolonii fruncuski j odbył się 
urządzony staraniem aeroklubu bankiet na 
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matycznym rucku naprzód wojsk greckib, od» 
pierających słabe odziały bułgarskie, wskazvje 
na rozpoczętą po upadku Janiny koncentracyę 
armii greckiej i całej artylergi w okolicach Sa- 
lonik, gdzie już nie było nieprzyjaciela, wska- 
zuj: na krwawe starci», spowodowane agresy- 
wnem postępowan'em greków, s:wie:rdza, że 
Grecya nie ujawniła gotowcś:i do rozpeczęcia 
rokowań z mianowanym przez Bulgarye dele- 
grtem, powołuje się pa prześladowanie pizez 
greków bulgarów macedotskich i oświadcza, że 
rząd grecki obrał chwilę nieodpowiednią do 
wystąpienia ze swą propozycyą, kiedy nadal 


cześć Brip-de-Jonca. Kiub ofiarował lotnikowi 


cenny pubar srebrny. 


(Od Agencyi Petersburskiej]. 
Duma Państwowa. 


Posiedzenia z d. 8 czerwca. 


Przewcdniczy Rodzianko. 

Pomiędzy innymi wniesiono projekt pra- 
wa O zmniejszeniu cen na cukier. 

Na porządku dzieunym  preliminsrz mini- 
sterstwa przemysłu i baudiu, w części ogólnej 


przyjęty przez komisyę bez zmian w sumie wysyła nowe wojska do Macedonii. 

9,233,249 rb. Jednak pragnąc dowieść swego zamiaru 
R:ferent Godniew zaznacza, 2e misi: uregułowania pokojowego kwestyi podziału za- 

sterstwo Opracowalo szereg zarządzeń w celujjstych terytoryów, rząd bułgarski może przyjąć 


w zasadzie propozycję rządu greckiego, jeżeli 
ten ostatai przystanie na niezwłoczne wspólne 
zajęcie przez armie grecką i bułgarską teryto- 
ryów, zajętych wcześniej przez wojska bułgar- 
skie, oraz terytoryów południowo-zachodniej 
Maced nii, obecnie zajętych przez wcjska 
greckie. 

W ostatnim proteście z powodu nieusta- 
jących aresztowań i prześladowań bułgarów w 
zajętych przez greków miejscowościach rząd 
bułgarski oświadcza, że Buigarya dalej nie znie- 
sie tego, ażeby jej wspórodaków gwałtem od- 
rywano od ognisk domowych na tergtcryach, 
podlegających condomisium sprzymierzeńców; 
aresztowano, poddawano okrucieństwom i wy- 
pędzano na tej jedynie pcdstawie, że bułgarzy 
i rząd bułgarski akładają na rząd grecki odpo" 
wiedzialność za opłakane skutki, które mogą 
nastąpić wobec wołających o pomstę gwałtów 
i okrucieństw. 


Zwrot pomyślniejszy. 

„ Wiedeń (Wł.). „Neue Freie Presse" dos 
nosi, iż wczoraj w sprawie zatargu Serbsko- 
bułgarskiego nastąpił zwrot pomyślniejszy. 

Przygotowania. 
Wiedeń (Wł). Do ,Sadslaviscke* Corres- 
pond." donoszą z Sofii, iż wojska greckie ma- 
szerują na półaoc w cela połączenia się z dru- 


gą armią serbską. Oddziały serbskie zajmują 
wzmocnione pozycye nad Wardarem. 


Pogłoski. 


Blzłigród (Wł) Krąży pogłosks, iż Bul- 
garya zawaila z Austryą umowę z zoborsiąza- 
niem do wystąpienia ze związku bałkańskiego. 
D.atego podróż Danewa do Petersburga jest 
wątpliwa. Rosya chce doprowadzić na zjeździe 
do zawarcia nowego rozszerzonego traktatu. 
Jeżeli Bułgasrya odmówi udziału w zjeździe, 
wojna bulgarsko serbska będzie nieunikniona. 


Nauczanie powszechne w Łodzi. 


Łódź (AP) Uchwalono wprowadzenie nau: 
czania powszechnego w mieście w terminie 10- 
letnim. 


usunięcia przesztód na drodze rozwoju handlu 
i przemysłu. Między inaemi projektowana jest 
ceforma iuspekcyi fabrycznej z wprowadzemem 
takowej w pewnych miejecowośsiach Syberyi, 
rozpoczęto prace przygotowawcze w sprawie 
remizęi traktstu lacdlowrgo z Niemcam: zę 
mierzone jest opracowanie projektu nowej ta: 
ryty celnej, 

Konowałow pomiądzy innemi kreśli 
obszerny program reform. W końcu mówca 
wyrażą przekonanie, że rozwój sł twórczych 
Rosyj, a zarazem wzmocnienie potęgi zewnętez 
nej wymaga odrodzenia Życia państwowo-Spo 
łecznego 

(Ozłaski na lewicy). 

Sawenko omawiając kwestyę przewyż 
ki wwozu ned wywozem, skonstatowanej przez 
ministra finansów, nie zgadza się z tym osta 
tuim, że jedynym środkiem w tym razie może 
bgć organizacya kapitału w przemyśle. 

Mówca stwierdza, że wszystkie większe 
gałęzie przemysłu w Rosyi są zmonopolizowaue 
w rękach syndykatów, które naznaczają ceny 
zupełnie dowolnie i pie uznają żadoych term:: 
nów dostawy. Wskutek tego, nap, cukrownic 
two w kraju Poł. Zachcdaim znalazło się bez 
węgla opałowego. Dalej mówca wskazuje na 
fakt podrożenia żelaza po utworzeniu T-wa 
„Prodamet*. T wo to, nie wypełałając ró 
wnież w ozaaczonym terminie zamówień dla 
kolei Poł -Zachodnich, wyrządza tym ostatnim, 
a więc i rządowi ogromne straty. S:arania 
zaś kolei Poł, Zachodaich u rządu o zniżenie 
czasowe cła na żelazo zagraniczne i o pozwo- 
lenie nabywania takowego pozostały bez rezul- 
tatu. 

Fakt ten ostatni wskazuje na to, że rząd 
sam popiera syndykaty. Nie można jedaak za- 
bron:ć prywatremu spożywcy nabywania za 
granicą tego, czego nie może on kupić w Ro- 
syi. Tutaj więc trzeba Szukać przyczyny niepo- 
myślnego bilansu handlowego Rosyi. Koniccz- 
ny jest protest przeeiwko takiej polityce finan- 
sowej 

(Ożlaski w części cen- 
trum). 

W ostrotin omawia stronę handlowo- 
ekonom'czną układu z Mongolią. Wobec oddzie- 
lenia Mongolii cd Cbin, warunki kandlu rosyj- 
sko mongolstiego stały się nader pomyślne. 

Lecz zamiast zastosowania szeregu zarzą- 
dzeń, wskazanych przez badania naukowe izby 
eksportowej i narady specyalne,—w prowadzone 
pes 5o-wiowstowy i wzniesiono wysoki mur 
celny. Taką polityka odepchnięto j:dnccześni« 
Chiny i Mong lie Rząd powioien zast.sować 
energiczne środłi w celu uedrowotn'eaia atmo 
sfery handlowo przemysłowej w sprawach ro- 
syjsko mongolskich. Wszelka zwłoka j st nader 
groźja dia interesów ro yjskich na Dalekim 
Wschodzie. (Oklaski na lewicy) 

Wicemiaister przemyslu i bandlu Bark 
w sprawie Tow. akcyjnych zaznacza, iż roisze- 
rzenie kontroli takowych byloby nader trudne. 
W celu rozwoju przedsiębiorstw akcyjnych na 
leży otwierać je w drodze zgłoszeń, W spra- 
wie zarzutów czynionych miaisterstwu z powo- 
du „iewystarczującej dz:iałalncści ministerstwa 
w dziedzinie prawodawstwa handlowego, wice 
minister wskazuje na szereg projekiów praw, 
opracowanych przez ministerstwo. 

Malinowski widzi w każdym kroku 
miajsterstwa wyłącznie dażenie do zabezpiecze 
ała interesów kupitału. Mówca wyraża prze 
konanie, że bez zmniejstenia daia roboczego 
i polepszenia bytu robotuików postęp przemy 
słu jest niemożliwy. Soc -demokraci gł sować 
będą przeciwko preliminarzowi, 

Tiatinin uważa za konieczne nit- 
udzielanie żydom rozległych praw i niedawanie 
im obstalunków rządowych. W imieniu pra 
wicowców mówca wauosi iormuls, uważającą 
za niezbędne zarządzenie środków w celu obni 
żenia cen takich artykułów, jak nafta, zapałki. 
cukier i t. d. oraz w celu zachęty przemysłu 
drobuego 

Po przemówieniu Tulakowa, prelimi: 
narz przyjęto w opracowaniu komisyj. 

Przyjęto formułę komisyi budżetowej, wy- 
rażającą za konieczne cp'acowanie przez wy* 
dział przepisów ogólnych o wydawaniu ze 
skarbu pożyczek bszprocentowych i zapomóg 
miastow, ziemstwom, instyiucyom Społecznym 
oraz osobom prywatnym na utrzymanie szkó!. 

Przyjęto dezgderaty poztępowców, grupy 
syberyjskiej, frakcyi prawicowców i duchowne- 
go Lotockiego. 

Dmitriukow referuje preliminarz de- 
partamentu górnictwa, obliczoay w sumie 
29,240,006 rb., proponvjąc formułę komisyi 
budżetowej, LZ: uającą zą konieczne skoncentro - 
waaie w departamencie górnictwa organizacyi 
produkcyi nafty, rozszerzenie badań geologicz- 
nych i poszukiwań terenów roponośnych i po-|. 
mimo wprowadzenia wulacgo od cia wwozu 
węgla kamiennego, złożenie przez ministerstwo 
projektów zarządzzń w celu usunięcia braku 
opału. 

Po przemówieniu Pietrowskiego, 
Godniew wyraża życzenie, by rząd stoso 
wał energiczniejsze środki w celu pobrania za- 
legiości i tenuty za tereny roponcśae. 
Preliminarz przyjsto w obliczeniu komi- 
Przyjęto formułę komówyi tu lżetowej. 
Dobrowoilskij referuje preliminsrz 
ministerstwa, dotyczący żeglugi bandlowej i 
portów, obliczony przez wydział na 22 568 930 
rb. i zmniejszony przez komisyę o 381 tys 
rubli. 


na prawicy i 


Sufrażystki w Anglii. 


Londyn (Wł) Safrażystki podpaliły wszho. 
dnie skrzydło laboraroryum morskiego. Wiele 
cennych rysunków i materyałów naukowych 
zostało zniszczonych. Straty wynoszą 5 000 
funtów szterlingów. 


Podrtż Poinca!6'g0. 


Paryż (WŁ). Polscarć przybędzie we wlo- 
rek do Loadynu. Wieike przygctowania zapo- 
wiadają wspaniale przyjęcie. W Portśmouth od- 
będzie się wielka rewia floty. Prezydenta po- 
wita książę Walii. : 


W Maroku. 


Paryż (WŁ). Miała miejsce bitwa hiszpa- 
nów z marokańczykami w okolicach C:uty. Po 
obu stronach straty znaczne. 


Walka z bandytami. 


Sosnowiec (Wł.). O3 godz. tr; rano w 
Zagórzu policya z kozskami obiegała do 3 po 
południu dom Gawlikowskiego, w którym ukry- 
ło się 4 bandytów. Wymieniono setki strzałów. 
Trzech bandytów zabito, czwarty śmiertelnie 
ranny. 


Zmiany. 
Petersburg (WŁ). „B rż. Wiedomosti* za- 


mieszczeją wiadomość o ustąpieniu namiestnika 
Kaukazu Woroncowsa-Daszkowa. Na miejsce je» 
go ma być jakoby mianowany generał guber- 
nator warszawski Skałon. Tego ostatniego ma 
jskoby zastąpić Suchomliaow, ministrem wojny 
zaś ma być głównozarządzający wojskami okre- 
gu kijowskiego Iwanow, którego zastąpi Dz« 
słów. 


Echa zejścia. 


Petersburg (AP). Wczoraj cstattcznie wy- 
jaśniło się, 2e pojedynes Raczkowskiego z Kre» 
reńskim nie dojdzie do sbutku, ponieważ stron. 
nicy ostatniego oświadczyli, że zasadniczo od- 
mawieją zadośśuczyni:nia z bsiocią w ręku. 
Kiereaskij odmówił również przeproszenia. 

Dz:ś przedstawiciele obu stron zamienią 
protokóły. Należy mieć na uwadze, iż Kieren- 
skij, szlachcic, cztowiek inteligentny, adwokat 
przysięg v —pomi+o to zizskł się odpowiedzial- 
ności za obelgę. Może to posłużyć za miarę 
ciężkich waruuków, Oraz osobistości, z jakiemi 
F tu do czynienia przedstawicielstwo pol- 
skie. 


Dsktła samorządu. 


Petersburg (Wt.). Dokcła projektu samo» 
rządu miejskiego w Królestwie prasa żydow- 
sko- -radykalna urządza bacbanalie kłamstwa 
i inayunacyi, zwłaszcza wyróżnia się „Riecz”. 
Dymszę stale mianują prezesem Koła Bólskie : 
go, przyczem podkreślają, iż głosował on za 
przerwaniem dyakusyi, przemilczają jedusk, iż 
pozostali polacy głosowali przeciwko temu. 

Wczoraj „Riecz* zamieściła Oszczerstwo, 
jakoby Koło Polskie zgodziło się na przyjęcie 
AA. samorzędu nawet z obowiązkowym 
jszykiem rosyjskim, 

Petersburg (Wł). Z wiarogodnych źródeł 
donoszą, że wśród opozycyi prowadzona jest 
ożywiona agitacya, aby dyskusyę nad samorzą- 
dem miejskim w Królestwie Polskiem przeciąg- 
nąć tak długo, iżby ten ostatni nie był prze- 
prowadzony w tegorocznej kadencyi Dumy. 
Pedobno czynione są usiłowania, ażeby prawi- 
cowcy zadeklarowali wniosek o odroczen u 
projektu, z tem wyrachowaniem, iż tych ostat- 
nich poprą nacyonsliści. 


Qjpeniedź Rodiczewowi. 


Petersburg (W1). W kołach rosyjskich 
mówią że na mowę Rediczewa odpowiadać 
ma w Dumie Jłarusewicz. Z- źród:! jedonk 
wiaregodnych dvnosca, że Kelo Polskie po- 
dobnej rezulucyt bie powzięło. 


syi. 


Przyjęto prelimiaarz oraz 
towcewa i komisyi budżetowej. 
Następne posiedzenie da, 9 czerwca. 


izrmuły Ros: 


Z ostatniej chwili. 
Odpowiedź Bułysryi. 

S.fa (AP) Odpowiadają: na propozycyę 
Grecyi wstrzęmania koncentracyi wojsk bulgar- 
stich wzdłuż linii wojsk greckich oraz rów::0- 
czescego zmniejszenia koatyngepsu wojsk w Ma- 
cedoii, Bulzarya przypomias 0 stałym i syste- 


ń 
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HERBERT JENKINS, 


 Tahypaotyowany 
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(Przekład z angielskiego). 


Y 


Z rana, gdy profesor Conti otworzył po- 
wieki, z niczadowcleniem skonstatował, że jest 
już po wpół do dziewiątej Szybko zerwał sic, 
umył i ubrał i o wpół do dziesiątej był już w 
najb'iższej ksbince telefonicznej. Trudno od- 
malować radość profesora, gdy się dowiedział, 
że zabypnotyzowany złodziej zgłosił się istot- 
nie do cyrkułu i został aresztowany. Na do- 
miar szcześcia profesor znał osobiście poli- 
cyarta, z którym przez telefon rozmawiał (po- 
znał go na przedstawieniu na rzecz policyi, w 
którem brał udzial}. M5gł wię: obecnie za- 
czerpnąć wiele, do żywego go obchodzących 
szczegółów aresztowaria. 

— Złodziej mamrctał ccś o rabunku iza. 
machu na czyjeś życie, kicdy nam list pański 
oddawał — zwierzał się policyant. 

—— Cha, cha, cha! — zaśmiał 
fesor. 

—— Cba, cha, cha! — wtórował policyant. 

Uważając, iż teraz należy mu postarać 
się o podanie do wiadomości publicznej swego, 
tak znakomitego sukcesu, udał się profesor do 
redakcyi „Gazety wieczorowej“. Bilet wizyto- 
wy, z notatką „niesłychama nowina“, otworzył 
mu drzwi gabinetu redaktora i po upływie dzic- 


się pro- 


storyi mody 


DZ IE 


Lo minut sam redaktcr dyktował sekretarzo- 
wi opis zdarzenia, jakie miało miejsce w mie- 
szkaniu profesora Conti. Wątpliweś:i nie by- 
ło. Zapytana przzz telefon policya potwier- 
dziła opowiadanie kppaotyzera. I oto, gdy o 
wpół do dwunastej jechal S.lvano Corti do 
gmachu sądu policyjaego, przed którym zło- 
dziej zabypnotyzowany miał być stawiony dla 
rozpatrzenia kwestyi o prawomocności jego £- 
resztowauia — miał on prawdziwą przyżem- 
ność odczytania w południowem wydaniu „Ga- 
zety wieczorowej“  trzyszpaltowego, Sensacyj- 
nego artykułu pod tytułem: „Zahypnotyzowany 
złcd:iej", „Profesor Conti i złodziej”, „Zadzi- 
wiające aresztowanie”, „Złodziej i profesor 
Conti”. 

Z dumnym uśmiechem myślał hypactyzer 
o przyjęciu, jakiego dozna od publicznośsi na 
najbliższym występie. Obliczał, ile mcżna za 
żądać cd impressario, bo też teraz impressario 
na wyścigi będą go angażowali. Postanowił 
nawet urzędownie ogłosić siebie „Napoleonem 
Mesmerystów*, Zasłużył niewątpliwie na ten 
tytuł. Rzec można, że go zdobył. 


VL 


Senna atmosfera zachodnio londyńskiego 
sądu pol'cyjnego działała na obecoych przy- 
gnębiająco. Oskarżeni jak automaty ukazywa 
li się przed kratkami, przemawiali psrę słów i 
znikali. 

Sędzia miał minę znudzoną, s:kretarz — 
był najwidoczniej niewyspany, urzędnicy zaś 
policyjni — ugrzecznieni i pełni godności. 
Siedem dni aresztu, dwadziı ścia szy- 
liogów grzywny — monotonnie rozbrzmiewał 
głos sędziego i wywoływał nazwisko po naz 
wisku. 

Lecz w tem nieustająca fala spływającej 
sprawiedliwości wstrzymała się nagle. Sędzia 
umilkł i groźnie spojrzał na publiczność, a se- 
kretarz, który dotychczas skrzętnie prowadził 


wyższem zdumieniem wpatrzył się w zebranych. 


śmiało będzie mógłjrające jeszcze więcej 


blasku. 


żywości i 


RNS ER RW J O WwW-S K? 


Nawet trzej reportercwie, węchem poczuwszy 
jakąś sepsucyę na tle szarej, powszedniej kro- 
nikt sądowej, ożywili się, jak gdyby prądem 
elektrycznym tknięci. 

W istocie wprowadzili właśnie dwaj pc- 
licyanci do sali człowieka o nieokreślonej po- 
wierzchowneści, z siwiejącym włosem i w po- 
'arganem ubraniu 

Więzień zdradzał jaknajżywxze oburzenie 
i ikal głośno, Sekretarz wpatrzył się weń ba- 
cznie, sędzia z namaszczeniem wytarł nos, re- 
porterowie wyjęli notatniki. . 

— Zagłacicie mi za to wy wszyscy — 
zawołał więzień, — Ja, złodziej! Ja, Jim Wil 
kins, złodziej! — i zapłakał, jak bóbr. 

— Milczeć — krzyknął sekretarz i glo- 
sem, pełnym powagi, odczytał akt oskarżenia. 

Aresztowany oskarżony by! o kradzież z 
włamaniem w mieszkaniu N? 13 w hotelu Au- 
drey. 

Więzień nie przestawał płakać. Kiedy 
zaś sekretarz odczytał, iż posądzają go o kra: 
dzież złotego zegarka z dewizką, płacz jego 
przeszedł w ryk prawdziwy. 

— To kłamstwo, kłamstwo wierutne, wy 
przecie wszyscy wiecie o tem — krzyczał, jak 
opętany. 

W tej właśnie chwili uśmiechnięty i mile 
ożywiony, weszedi do sali prof:scr Silvano 
Conti. 

Rozejrzał się dokoła i przekonał, że jego 
wczorajszego złodzieja jeszcze niem». 

— Pewnie go sprowadzą później — za- 
decydował. 

Lecz oto sedzia zwrócił się do oskarżo- 
nego: 

— Szkodzisz pan własacj sprawie swem 
zachowaniem się. J.ż:li jesteś niewinny, nie 
potrzebujesz się niczego obawiać, jeżeli zaś wi- 
na pańska zostanie dowiedziona, będę uważał 
zachowanie pana za ckoliczność obciążającą. —- 


protokół, pióro oparłszy o koniec nosa, z naj.|! zwróciwszy się do wożaego, spytał; 


-— Czy oskarżyciel stawił się? 


it, d. A wielki Poiret, twórca 


obecnie „soie brocbó**, 


Wożny rzucił okiem po sali 
profesora Conti, rzekł: 

— Owsicu, 

— Proszę oskarżyciela złożyć przysięgę. 

Ku miestęchanemu swemu zdumieniu u- 
slyszal profesor Conti, it woźuy wywołał jego 
nazwisko. Wyszecł j:dnak przed kratki i zło 
żył wymaganą przysiegę 

Nie potrzebuję dodawać, że pożerał wzro- 
kiem zupełaje mu nieznaną twarz oskarżone- 
go. Wiem więzień zwrócił sią do profesora: 

-—— Czy to ja jestem złodziejem? Ja? —py 
tal, łkając. 

— Milczeć! — krzyknął sekretarz. 

I w tem zrozumiał Conti całą straszną 
prawdę Chłodny pot wystąpił mu na czoło, 
Nie wiedział, w jaki sposób, lecz wiedział, że 
plan jego upadł, Obejrzał sie, jak gdyby in- 
stynkt nakazywał mu uciekać jaknajprędzej. 

— Czy to ja jestem złodziejem?... Ja?.. 
ja? — nie przestawał krzyczeć więzień 

— N nnie... — edparł złamanym głosem 
Conti. 

— Powiada pan, że oskarżony nie jest 
człowiekiem, który okradł pańskie mirszka- 
nie? — spytał sędzia. 

— Nie, to nie om — odrzekł 
Conti. — Licz co się stało. Zkąd 
powcdzenie?, 

— Proszę opowiedzieć wszystko, co panu 
jest wiadome — rozkazał sędzia, i Conti opo- 
wiedział o tem, jak sią w nocy obudził, jak a- 
resztował złodzieja, jak mu przyszło do głowy 
rabusia zabypnotyzować i kazać mu, by się 
sam oddał w ręce włźdzy, 

Nzstępnie i więzień wyjaśnił, w jaki spo- 
sób w imieniu prawa kazano mu odnieść do 
cyrkułu list, jak go aresztowano i jak prote- 
stował bez skutku. 

Profesor w zdumieniu wysiuchał opowia 
dania, przeplatanego złośliwemi uwagami Sę- 
dziego o niemądrych wybrykach niepowcl:- 
nych detektywów. Dobry kwadrans nie mógł 
ogarnąć fatalnych skutków katastrofy, 


i ujrzawszy 


skruszony 
takie nie- 


nadzwy - 


jaka go 


chcemy odcieni bladych, pastelo- 
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spotkała. Dopiero, gdy odczytał wieczorne wy- 
danie „Gazety wieczorowej", gdy ujrzał sążni- 
sty artykuł pod tętułea: „Wielka porażka hy- 
pnotyczna profesora Conti, Ładne zabypnoty- 
zowanie złodzieja* -— zrozumiał, że stracił 
wszystko: dobrą sławę bypnotyzers, wiarę we 
własne sip, wreszcie 50 funtów szterlingów 
majątku, bo taką wartośc mniej więcej przed- 
stawiały bezpowrotnie stracone — prawdziwy 
złoty zegarek z dywizką i spinki złote, ale z 
fałszywymi brylantami. 


VII. 


Tego samego wieczora Joe Bindle siedząc 
wygodnie w swym ulubionym fotelu z przy- 
jemnością odczytywał w zawziętym wrogu po- 
litycznym „Gazety wieczorowej“.— ,„Wieczoraej 
Poczcie“ opis „W:elkiego bypnotycznego fiasco“. 
Puszczając z satystakcyą kłęby dymu z dwugro- 
szowego cygara, B ndle bez końca odczytywał 
bardziej jaskrawe miejsca artykułu. Ssczególnie 
podobał mu s'ę wstęp: „Profesor Conti szukał 
reklamy. Na nieszczęście trafił na człowieka 
dowcipniejszego od siebie, przytem kawalarza 
co się zowie”. 

(Tu Bindle usmiechnął się z uznaniem) „Po- 
stępowanie policyi jest w danym wypadku nie- 
wybaczałac. Winę swą przed spcł:czeństwem 
odkupić może ona jedynie przez wykrycie praw» 
dziwego sprawcy kradzieży”. 

Kiedy Bindle po raz czwarty odczytał te 
słowa, uznał, że i policyi coś się przecie od 
niego należy. Przyłożył przeto wielki palec 
prawej ręki do nosa, a reszią palców wykonał 
charskterystyczny, a wymowny ruch symbołicz- 
ny. Potem wstał, nałożył czapkę i poszedł do 
poblizkiej gospody na parę wieczornych kufel- 


ków piwa, znakomicie, jak wiadomo, serce i 
umysł człowieka pokrzepiających. 
KONIEC, 
E 


ba mieć wlele wyrobionego gustu, 


Z krainy mody. 
Bajecznie kolorowa. 


P.ęknym jest świat w tej chwi- 
li. Tysiącem barw, miliardami od- 
cieni zakwitły pola i łąki, bory- 
zont przystraja się w cudowne 
błękity, promienna różowa jutrzen- 
ka, w b'aski złota roztopionego, 
w purpury i folety, wszędzie wi- 
dać radość dni letnich. Kobiety 
idą za ogólnym ruchem natury, 
stroje ich nabierają nowych barw 
w słońcu roześmianem, chcą one 
być jako kwiaty, Nigdy nie by 
ły tak piękne: wszystkie są mło- 
de, eleganckie, pełne uroku i świt- 
żości na tle pogodnego nieba 
i świetnych dekoracyi lata. I nad 
siły trudnego zadania pcedjąłby 
się ten, któryby zuchwałe cómic- 


Li «qr obecnie -wiex ich odgadcąć: f 


tak, jakby zechciał powiedzieć, 
ile chwil przeżyła stulistna piwo» 
nia, pyszniąca się bogactwem za- 
płoaionych płatków, lub róża pur- 
purowg, marząca o śpiewie roz- 
kochanego słowika w czarze nocy 
czerwcowej, 

' Moda sezonu postanowiła przy- 
stosować się do barwności kró- 
lestwa Flory i obecny rok w hi- 


Tania Kuchnia 


KOŁA KOBIET POLEK — 


Funduklcjowska Fe 26, 
-—_ W dziedzińcu. =m 


Założona w celu, by | 
młodzież ucząca Się 
i ludzie pracy, nie mz- 
jący czasu na prowa- 
dzenie kuchni w domu, 
mogli być pewni, iż 
dostają jedzenie staran- 
nie przygotowane na 
maśle i pe cenie kosztu. 


Zupa szczawiowa z pierożkami. 
Rosół 


IL. 
Kiełbasa z cebulką 
Sznycle w śmietanie. 
Bitki wołowe. 

NI. 
Pierożki z truskawkami. 
Lody śmietankowe. Truskawki. 


1514 


Kartofle, kaszka i sałata. 


Cały ob'ad 30 k., pół obiadu 
20. Cały obiaa w abonamencie 
miesięcznym 8 rb. 50 v. 


rajwyższe ceny zą > l ca e 
wszelkiego rodzaju Sta: O= 
i rzadkie okazy, taba 
żytne kierki, emalię, srebro, 
nacble, broazy, porcelanę, śztychy, 
minłatury i t. p, jako też 


perty, brylanty i drogie 
"o płaty nowe, 


Monety 
Sztuki platyny, złoto 1 srebro według 
kursu. 

Ocenianie i Informacye bez- 
płatnie Zwracać się listom- 
mie i osgohiście. 


| | | | l | 
DLL Il l | 

Kijów, Kreszczatyk Nr 23, tel. 3-46 
Firma istnieje od 1838 r. 1631 


SPECYAŁNY SKŁAD 


garg dtapsgtnanógo, daryti, 


Piorza i Puchu 


gotowe poduszki. 


J. Richter. Kreszczałyk 10, 


się nazwać bajecznie kolorowy œw, 
Wszystkie nowe materye rozta: 
czają nieslychany przepych kolo- 
rów, wzcrowany na wyśnionych 
tkaninach Wschodu, snutych może 
palcami wróżek z różnokolorowych 
promieni słonecznych, z poświaty 
srebrnej księżyca, z perełek rosy, 
z pułyskiwań tali wód, z migo- 
tań drogich kamieni, z blasków, 
tęczy miebieskiej. Niektóre jade 
wabie naśladują grzepękne mo- 
zaiki Bizancyuw, z arcteologicz- 
ną śśisł ścią zachowując rysunek 
i koloryt, lane pod wrażeniem 
przepychu barw,  roztaczanych 
przez teatralnych dekoratorów w 
Paryżu, przez Baksta i inych ma: 
larzy, lubują się w czerwieniach, 
błękitach, złocie, w tonach am 
browych, bronzowych, Szmarag: 
dawych. 

W powodzi barw i blasków 
tegorocznej mody gaśnie nawet 
wielokolorowa epckaj Renaissance 
i Rococo. Najrodn'ejsze kolory 
są „coraile, „chaudron*, „tabac 
d Orient" (złoty bronz) mimoza 
bleu de Japon, nowy odcień sza- 
firowego, wpadający w zielony i 
fioletowy, Tworzą z nich śmiałe 
zestawienia i kontrastycza* tona 
cye, w prormieniąch słońca mabie- 


| ozkóla Ronialera 


Slicznym pomysłem są 
fulary japcńskie o barwach skrzy- 
dzł motylich, przeznaczone prze- 


ważnie na modne, niezmiernie 
szerokie paski, tak ślicznie ubie- 
rające każdą suknię. Zainicyo- 


wane jako ceinture bayadere, zo- 
stały trochę zmodyfikowane, za 
chodzą bardzo nizko na bicdra 
iidą wysoko do góry, miękko i 
zgrabnie udrapowane, Do letnich 
sukien z woa!lów bawełnianych, 
z markizety, etaminy i batystu, 
ślezaą stanowią ozdobę, eleganc- 
xo ubierając spódnicę z mory czy 
jedwabiu, a demokratyzojąc się 
na ccdziennych skromnyth suk- 
niach z płótna, ćponge, lub kre- 
poru bawełnianego - Wszystkie 
panie napewno zechcą mieć po 
kilka tych modnych pasków. 
Zapewnione powodzenie mają 
hafty i rysunki bułgarskie,  mie- 
zwykie oryginalne i Świa'e w ko- 
lorzt; są one ne j nodniejszec: przy- 
braniem kostyumów letnich z piót- 
na lub ćponge, Sukien  batysto- 
wych i woalowych, służą jako 
wyszycie d» bluzek najrozmait- 
szych fasonów, szumnie ochrzzzo- 
tych nazwsm  bałgarskiemi, jako 


mody w Paryżu, zapowiedział, że 
wzory bulgarskie mają się utrzy- 
mać nie tylko na lato, ale i na 
zimę s'anowić będą ulubioną o- 
zdobę strojów naszych. Stąd wi- 
dzimy, żę Bułgarya odniosła zwy- 
cięstwo nie tylko na półwyspie 
Bałkańskim, ale wywarła wpływ 
wszechświatowy, gdyż uległa jej 
nawet tak kapryśna i niepodległa 
władczyni, jaką jest mods! 
Ianym znów objawem rozmiło- 
wania się w barwnośti są prze- 
śiczne materye „uilie fleurs“, 
miękkie jedwabne, markizety, u 
siane  bukiecikami i kwiatami, 
przedziwnie nadające się na lek kie, 
powiewne stroje „Garden party“. 
Upodobaniu temu zawdzięczać 
należy tańsze wosle w wieńce 
i kwiaty, przybrane drukowanymi 
szlakami, jedyne na suknie letnie 
na wies Nasz kostyum „tailleur“ 
tak nieoszacowany i niezbędny 
do chodzenia w mieście, jakże 
sztywnie i sucho wydaje się na 
tie przyrcdy; dlatego też kobiety 
spędzające lato na wsi powinny 
ząopatrzeć się w suknie niedrogie, 
lekkie i kolorowe, jak kwiaty 
barwne odbijające wsrod zielen: 


t: Sapbia, Hertza, Mizil, Meaga |łąk, pod ciemem drzew. 
lia, B gila, Constanza, Medgidia Z jedwabi nejmodniejszy jest 
| | SEEN 1. 
7 klasowa z A w Warszawie ulic» 
wydziałem gronomicznym Pólna 36d, wł. Eg 


dę ł 26 sierpnia n st. 


Język angielski i łacina 


Leicye rospoczną się 23 sierpnia n. st. Programs na żądanie 


Z powodu zakończenia handlu T-wa I 


KOSTENKO i 


TITARENKO 


przeda wszystkich towarów 


ul. Prorezna Nri! róg Krevzczatyku 
(drugi magaly»). . 


| Jedwab, sukno wełna, markizety, płótno, kołdry. 


„ZJARNÓ* 


w r. ISI3 dawać bądzis prócz dotychczasowego zeszytu tygodniowogo 
48 dodatków rocznie. 


ZNACZNIE ROZSZERZA PROGRAM, 


Wprowadza BARWNE ILUSTRACYE 


Bez powiększenia zatem ceny pręnumeracyjnej, prenumeratorzy „Ziarna” 
otrzymają;w roku 1913: 


G2 zeszyty pięknie wydanego pisma (dla wszystkich). 
12 tomów powieści w oprawie (dla ródziny). 
12 zeszytów zawierających mody i wskazówki gospodarcze (dls pa- 


ni domu). 


12 arkuszy wzorów robót piłkowych (laubzegowych) i t p. 


I2 reprodukcyi obrazów. 


Opłacający prenumeratę za cały rok z góry wprostjw Redakcyl otrzymają 


BEZPLATNIE 3 PREMIA 


(wartości rb. 4-ch)ui 


l) Aibusna artystyczne (przy N-rze 2 pisms. 
2) Księgę pożytecznych wiadomości (przy N rze 27) 


3) 


Kalendarz ścienny na r. 1914 (przy N-rze 48 pism) 


Adies Redakcyl I Administracy! „Złarna” 
Warszawa, Nowy-Świat A 34, telefon 33-20. 
WARUNKI PRZEDPŁATY: 


w Worszawies 
Raćrnie 
Półrocznie 
Kwartalnie 
i za opr. książek rocznie 


4636 | Za odnośtenie kop, 15 kwart. 


Rb. 5.— | Roeżnie 


X przesyłką pcoziowas 
R 


2.50 | Półrocznie „» 3- 
1.25] Kwartalnie „ 150 
1.--|1 za opr. ksiątck recznie a LS 


Za przesyłkę premium kop. 25. 


 fodatków boz uprawy nia wysyłamy, 


zaminy wstępre oi 14 maja do 15 czerwea co włorek i śro 
Na wydział agronomiczny przyjmuje 
się bez egzaminu uczniów, po skońnzeniu 4 kl. szkót średnicb 


dla życzących Popis 20 czerwca 


Księgarnia i skład pinnin 
Karola Szepego 


Wysyła Pianina 


na 
WSŁYSI 


"KAUCYONOWANE BIURO 
Komlsowo-Rekomandaczjno 


V. Rościzwskiej i 


Warszawa, Chmiana No 25, LS 


talsfon 107 02. 


Bez kesztőw pośredaictwa prz- §i 
codawcom poleca: Admniistrato- k 
rów rolnych, Rządców, Ekvno- $ 
mów leśniczych, 
Pisarzy, Karbowycn, Ogrodni- 
kow, Owrodniczki, luchalierów, 
Kasyerów, Kasyerki. 
Pośredniczy w kuvnie i sprzeda- 
ży majątków i dzierżaw, lokuje 
kapitały i załatwia wszelkie po- 


średniciwa, 6085 
KRESZCZATYK 


34'w PASAŁU 


— Bazar — 


Hanzy Okzzyjnych 1 metl 


Bo sprzedania Zowaagaje cnc w 


bogatych domach, 

majątkach i innych okaz. w olbrzy 

mim wy- w stylach tego- 

borze MEBLE czesnych i sta 

rożytnych do wszystkich pokoi z róż 
nego drzewa 


Taniej niż gdzieindziej 
U 25 RTOC: 


Przedtem niż upraszamy 


gdzie kupić 

przyjść i obejrzeć. Kupno nie obo- 
wiązkowe. 

Proszą zanotować prawidłowy adres 


34 w Pasażu, Kreszczatyk 


Teleton 19-13. x642 


7 k. śledzie 7 k. 


Królewskie świeżego polowa ma 
łoselsnc, e delikai. smaku T k 
sztuka Magazyn Wasiokiany 
W.-Wasviknw # tel 36-18 1863 


kie Letniskai 


Garzelanych, BAR 


czaj miękki, w deseń 'ornamenta- 
cyjay z kwiatów, tenże sam de- 
seń „mille fleurs? ma bardzo 
modny „crépon brockć*, odpo 
wiednio na lato i zime. Również 
chętnie noszone Są watery w 
stylu Pompadour, których deli- 
katne kwiaty i girlandy rococo 
robią doskonałe wrażenie. Zys 
kały też uznanie wyroby chłopskie 
co zapewne powróci u nas no- 
szone dawniej przepiękae mate 
rye t.zw. „krakowskie z różno” 
kolorowemi różyczkami. Cudow- 
ne zlamie się barw silnycb, roz: 
milowanie się w lakach parawa- 
nków i wsz japońskich, w Świe- 
żym kolerycie kwiatów, w egzo- 
tyzwie wzorów — oto cecha cha- 
rakterystyczna nowej mody. Za- 
chwycają oczy suknie, przybrane 
barwnymi brftami, przyozdobione 
drobnemi szklanemi paciorkami, 
dżetami i opalizującemi perełkami 
łub pokrgte tuniką z pajęczej tka- 
any koronki, uwieszanej pacior- 
kami, wyrobionemi w prześliczne 
kolorowe desenie. 

To samo zamiłowani: do bór- 
wnośti zauważyć się daje i w 
sukniach wizytowych i wieczcro- 
wych. 


ność szatej barwy w życiu, nie 


WSZECHSWIĄTOWO ZNANY 
krem KAZIMI. 
. METAMORFOZA i 


fEl piegi, w3gry, Plamy, 
£A ogorzelizną A 
zmarszczki 4 


Z powodu przerwania handlu 


Ostateczna 
wyprzedaż 


MAGAZYNU 
zegarów, brylantowych i złutych 
rzeczy. 


Raiat od 30 do 50°. 
Kreszczatyk No 8 pia, 


Pastela 
Do sprzedania ursążzenie i Kasy 
mipazynu, 9662 


r m manana ar er m 


JAROSLAW SKIE | AOSFROMSKIE 

Ea ka ma 

PAG 
8. SOKOŁOWA 

fireszczniyk 4. 

Otrzymane w wisikim wyborze 
rozmaite płótna, bieliznę śiołową, 
pończochy, skarpet. prześcieradła, 
koi. bieliznę męską, towary ba- 
wełniane i wiele in. przedmiotów, 
Ceny zawśze stale i niższe od 
wszyśtkieh w Kijowie, e ċrexa pro- 
sre sig wsebiście nrzebować 4365 


na czas wystawy do wynajęcia, moż- 
na z całodziennem utrzymaniem |= 
sarabka 2 m. l4. 9758 


r 


Znudziła nas jednosisj- 


. G! 
~“ 

M N > 

Gy 

rę pet 
= A RP ahi 
à ; r 

me o a a pil P||| E R b, E l e R a a A 


wych, tak drogich nam do nie- 
dawna, pragniemy tonów smia- 
łych, pięknych, żywych. Każda 
suknia, to arcydzieło sztuki i sma- 
ku: oko z rozkoszą zatrzymuje się 
na połączeniach nieznanych, cie: 
szy mię kolorowością materyi, o- 
rygitaliością wzorów.  Kostyi- 
my wizytowe i roses d'ap'ćs mi- 
di są jnajczęściej skombinowaue, 
żakiet jest odmienny od spódni: 
cy, Stanik bywa fantazyjnie ukla- 
dany. Sukale wieczorowe robią 
wrażenie materyi, owiniętej na 
kobiecie, artystycznie pomyślane 
i lekko udrapowaue Są prawdzi: 
wymi poeimalami z koronek i 
mgicł gazowych, jak np, spód: 
niczka wąrkń, odsiauisająca nogę z 
przodu, z miękkiego drap de soie 
w kolorze vert d'eau, lekko udra- 
powana, pasek ogromnie Szeroki, 
poniżej i powyżej pasa na "r5 
cm, układany z czarnej tafty, na 
której gdzieniegdzie wyhaitowa- 
no kwiaty, zakończony z boku 
wązką  Szarlą, stąniczek rodzaj 
draperyi raczej, ze srebrnej hafio- 
wanej gazy na czarnym spodzie 
Suknie taxie trzeba obmyślać bar- 
dzo po malsrsku, z uwasględaie- 
niem wszystkich szczegółów syl- 
wetki, cery, włosów, wzrostu, trze» 


ę 


%lja if czerwca 
Pivi 


jla del 
de ZL 


cechv, 


egzaminu Pomimo, że w Kjowie 


nie'tylko szkoły J]. WISN EWSKIE 
ci dla urządzenia 
przyjmują się codziennie. Siczegó 
ołatnie Przy szkołe pracownia, 
form i maanekinów. 


9041 HURTOWO 


sztucznych 


szyny żniwne, konne młoczr- 
nie i inne narzędzia rolnicze, 
fabryk „Kompa- 

nit Młodara: Ja |. Gasa 
i powietrznymi elewatorami da słom 
i gruntowych, Samochsdy parowe 
z lemieszara: i z dys- 
kami oraz automobile). 


cieniami z 2-ch 
połów 00 BŁ: 
fa- 
bryk J. l uaS0, 
Targoński l 


Genniki 2. 


ah Dnia 30, 3i ma- 


cgaminőw. Zapisy uczenic na nowy 


o E 

Skład maszyn, narzędzi r 
STANISLAWA TARGONSKIEGO 

w Buszynće posiada: pługi, brony, siewniki, wizlnie, rafyaki, tryjery, ma- 


Przedstawicielstwo 


w Ameryce, k : 
z automatycznymi Samopodawaczami 


deusz Kowalski i A. Trylski 


do okopowyć. Bamforda, najnowszej konstrukcyi kultywarory sprężynowe 
„Słązak”, udoskonalone wały ugniaracze. Campbella i wały-ryvgle z piers- 


by nie wpaść w  karykaturałne 
przejaskrawienie lub przeładowa- 
nie. Dlatego też wszystkim czy- 
telniczkom, dbającym o estetycz: 
ny wygląd, radzę udać się do fir- 
my p. llersego, gdzie właśnie 
uiasłam sposobność oglądać wszy- 
stkie te cuda chwili obecnej, Właś- 
ciciel firmy ma tę wielką zat! igę, 
że z powodu fasonów i modeli, 
pojawiających się wciąż w Paryżu, 
cudacznych a nietrwałych, znika- 
jących nazajutrz, potrafi wybrać 
te jedynie, które wyróżniają Sie 
pomysłowością, szlachetnym sma- 
kiem i jako rzeczy istotnie arty: 
styczae, stoją na wyżynie potrzeb 
kulturalniejszych pań 
slaga jest również, że francuskie 
wzory potrafi zastosować do pię» 
knej ale odmiennej sylwetki pol- 
ki, i że unikając tandety, budzi 


zamiłowanie piękna, daje raeszy 


wytworne, nie będące zjawiskiem 


Jego za: ` 


przelotnym, ale zawsze barmoni» ` 


ne i modae. 
Jana. 


odbyły się egzaminy | 


w centralnej SZKULE KRUJU i SZYCIA 


J. Wiśniewskiego 

Kijów, P:erezna 24, róg Michajłowskiego zaułku 
w obecność! przysiegłych ekspertów 
Zcały egzamin 44 neaevice, reszta pozosiala do następnego $ 


charkowsziewo rzemieślaiczego | 


cechu rz mieślniczega nisma, ucze- § 


nice szkcły |, W.ŚN EWSKIEGO nie pot.zebują ieżdzić do Moskwy. 
lub PeterSburga dla odbyca egzaminu, gdyz świadectwa cechów 
rzemieślniczych otrzymują w K jowie, 


Dla wygody uczenic wylącz $ 
GO przyjechali przysizgli eksper- | 
komplet $ 
lowe pregramy wysyła się bez- 
sprzedaż Żurnałi, 2 wera 


„GD STÓP DQ GŁÓW”, 


OGLĄDA SIĘ CZŁOWIEKA 


Używajcie przeto znała» 
mitej pasty 


A WTEDY STOPY WASZE 
ZAWSZE BĘDĄ ELEGANCKIE 


ŻĄDAĆ WSZĘDZIE? 


FABRYCZNY MAGAZYN 


= PETERSBURSK. FABRYKI 
| | Rik 
Oibrzymi wybór |3 erzy l S 
waż Mlody deseni „_|Kijów, Kreszcz 11, tel. 28 91 
Gatunek bsz zarzutu Stu] | Ządajcie nowe książki z prób- 
zachowany. CAŁA MIARA |e5 | kami, _ Przesałka bezpłatnie. 


iDETALICZNIE 


olniczych, nawozów 


„na gub, 
podalską 
(lokomobile, młocarnie 


y, maszyny do budowy dróg bityca 
itraktory benżynowe, plug! parowe 


„Towarzystwa Akcyjnego Ta- 


w Warszawie, (sleczkar- 
nie, śrórowniki, Siekacze 


wskazane w katalogach 


Żą> 
z wyjątkiem wyrobów 
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Cany 


są obliczone franco stacya szerokotorowej kolei 
odbierającego Adres: pożzt. i telegr. mw! 
o 


Niedziela, d. o (22) czerwca ryt3 r. M: 149 Z jawi A K KSP KOPY "SRS I 


a DANE 


(6 arkuszy druku wielkiego formatu in quarto) 
= na pięknym papierze, zawierający szereg fachowych bogato ilustrowanych opisów. === 


„ (Stronica przed tekatem — 150 rb., (pół — 80 rb., ćaierć —50 rY.). 
Gena ogłoszeń: i stronica w tekście — 200 rb., (póť — 100 rb., ćwierć — 75 rb) 


i stronica za tekstem — 120 ri., (pół — 70 rkb., ćwierć — 40 rb ). 


Paluda: Fes, T-xo Handlu Towar. Aptecznyn; | ; : 
PAN . Cirzymnliémy | kosy trans sport Rozkł. jazdy pociąg. Spacerow. 


| Najbardziej celowym sposobem zazazjamisnia nabywców, odbior- 


ców i klientów są artystycznie wykonane i j h i ij ij mj Keclej Potud.-Zach. 
katalogi, broszury, prospekty, | s i kę oc re gia 


m, 50 r., og 11 m. 20 reno. o g. 12 
Radir „0g lm 5po poł”), o g. 

$ po vol, o g 4 m. 40 po poł. 
HE m. 30 po pol., og. Gam 50w. 
7 m. 32 w. o godz. 7 m, 50 w, 
8 m. 20 w, o godz. 9 m. 30 w., 
m. m. 30 w nocy, o g. 12 m. 
w rocy io g. 12 m. 50 w nocy. 


Przedst: wil 
R SA kat ką mA r Bojarki do Kijowa: O «.5 
- > m. 32 z rana, o g, 6 m. 57 z rana, 
« og 7m 190 z rapa, og.K m. 19 
Wydanie drugie pomnożona z 40 rycinami. z rana, o g. 5 m. 42 zrana, o g. 9 
m. 3] rano, of” 10 m, 18 rano, 0 g. 
3 m. 57 pe poł ). o g.5 m. 53 po 
Gonn rupii Ż. poi- og. 6 m. 16 w. Ostii m. A 
w. © g. 8 ma. 56 w. o g.9m.57w.*), 
og. 10 m.55w,og 12 m 40 w nocy*). 


(la  zrenumerałerów „Dzięzalka Kijowskiego“ | 2 kiowa domotowiatówki: O 


g. 7 m. 3U z rana, o g. 9 zrana, og. 


pocztówki, listy i i t. pa à NATI 
SZCZEGOLN EJ FODCZAS OBECNEJ "4 f 


Wszechrosyjskiej Wystawy. 


Najodpowiedniejszym do tego celu najpraktyczniejszym i najład- 
n ejszym jest 


PAPIER Wro „DABROWICA“, 


Głó dstawiciel Muzykalny zaułek 
Waal mabieru ei W. Jeziorahsti, NT teleton 1800, | |———N———— 


ER WI? 
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NIEOMYLWY ŚRODEK 


dla wa a uleczenia Kataru, Grypv, irytacyi piersiowych, Cborób gar 
dła i Baleści reumatycznych. w PARYŻU 31, rue de Seine. DANY 


w życia, iraśycyj i pisni 
REZ CHLORKU 
BEL SODY, 
REZ MYDŁA 
Sam pierze bieliznę. 
Żądajcie wazędzie. Paczka 20 k. 


Watćfińan's 
( Ideal j 
FountaińPen 


Najlepsze pióro z rezerwu- 
arem napełnionym atramen- 
iem. Prawdziwą przyjem- 
ność sprawia pisanie tem 
piórem. Koniec dokładnie 
przystosowany do ręki, Pod- 
czas pisania cierka smuga 
atrameniu spływa do pióca, 
nie wycieka, nie skrzypie I 
nie zadziera papieru Można 
nabywać we wszystkich ma- 


10m. 50 rano, og. lim 20 rano, 


cona zmiżonź rb. 4.58 (z przesylką). jog im 5popo og 3 m5 po 
M ię Kroszczatyk 43 p I a 0 Z. 7 EIA EE 


r + ; 7 m. 50 w,0 g. 8 m. 20 w og. 9 
poog Funduklejowskiej obok ma: | zwęgcać sią należy do udministocyj „Driecuika Kijowskiego" | "sw. Pa EEE Pe t A 


sai pa ia g. 12 m. 25 w nocy, og. 12 m, 50 


ładną sadybę Malka 0 alya an 


j 2 Motowidłówki de Ki O 
Z Kijowski Zarząd , zi E i = 4 
ogrodem uw DU w sd o- i | yi 7 i U 4 m, 26 rana, o g. 6 m an 


g. 6 m. 31 z rans, o g ( ma. 41 
rana, Ox 8 m. 1 z rama, o g. 


5. 
a 
z , 

garynach jubilerskich i przy- wej i ładaej miejscowości, 2 kil- « ma: m. 53 z rant, © 8 9 m. 42 rano, o g. 
Hz piśmiennych. tu wiókami dobrej zi mi i całem z dobrej Jl WI szkołę 4 3 m 23 po poł”), o g.5 m. 7 popol., 
i C. HAKDMUTH area Kiis Stotyc: polską, po- Kond c i na lato Wydziar opałe-|o g 5 m. 31 po poł. og 8m, 6 w. 
Ltd. London, Anglia. ema a asa 13 44 szukuje yCYy! Adres; wy. D 1 czerw-fjog 9m 23 w*%), og. 10 m. 21 w 
10w:ks 54. E. Węckiewicz. W cenach bardzo nizkich rozma- gub. wartzawsk», st. p. Stanisławów. ca licytacya mi] Z Kijowa do Fastowar © g. 7 
a ` > x TORETTO c B m a x A ite starożytne używane 1 nowe Pradzyńskt 9797 N dostawe opalu mi- m. 30 x rana, o g. Y9 rano. O z. 10 m. 
| g z rozmaitych Ssylach meble 9 neralnego dla opa-f50 rano, o s. 11 m. 20 rano, 0 g. 1 
Chiński ma z n herbaty Wyjazdow y Bushattar lista omary i sztychy znanych |M era panienka poszukuje ma aa | RNO lama gmactów jm. 5 po polo), og 9 m. 8 po pol, 
AVAM SZKLIŃSKI| ,  . UH F miejskich iustytu-|o g 4 m 40 po poł, og.5 m. 30 
g yi Bilansista St pocztowa Præy- starożyt. i współciesnych zagar- |przy inteligentnej. polskiej rodzinie, cyl. 100 tys. pu- a. Ab 3E -2 ma (ect uąż 


sucha gub. radomskiej, zestawia nicznych i rosyjskica majaczy, Nem a N NA Paglia 3y PRON dów wegla dąbrowieckiego i 150]m 50w, a z. g. m. 30 wiecz., o g. 
bilanse roczne, zavrowadza rachun | bronz, porcelana, krysitał, zezas- |” tys. pudow antracytu l ll m 30 w. og. 12 m. 25 w nocy, 
Ns rowość odnośnych metod w majat- ki, dywany, portyery, wazy, pasy Nzuczyciełka poszukuje ralejsca Wydział sanitarny. Doit 10le g. 12 m, 50 w nocy. 


g. 12 m 
kacb, fabrykach, tartakach, Tow. pe-| z „pie I idowe star Ożytaości i wie- na wieś. Kijów, Wielka-Wasyl-| Czerwca licytacya na oczyszczanie! Z pagtowa do Kijowa Og. 3 


Kreszczałyk M 48. et | nej Reia le innych starożytnych, nowych |kowska Ne 144 m. 16. NSE M. zat m. 52 w nocy, o g. 5 m. 32 z rana, 

„Sprzedaż delaliczna po cenach hurtowych dzierzawne. sprzełajae i t. d. Sze-|czeczy i zwytłych dia kglekcyi lub lnteligentma osoba w zośreduim | kwacie+800 ch? E ig NR AA pei sa 

Fopowa, Gubkina, Kuzniecowa, Perłowa, Bot: z cunki teśne. Sporządzanie pla-| umeblowania mieszkań meble | de za dobre wynagrodzenie] Wydział budowiany. Para Liga Z Tan oik 9 Ae Mrana U] Ś 

erbata SW wy tockiego, Diementjewā i Pen le; wa RAR Aa FR. Crna! makoniowe, z korelskiej bronzy, pO i oe. ar E FE ZĘ WE na EDR wh. m. 1 po poł.*), o g. 4 m. 4 pe poł, 

jest palona i mielona za Soroen ma- d A Holenderskie lep- cyc. Urządz. sieci telefon i elek- liszndry orzechowe, hehanowe AR "Adres. B Cerkiew ui Ga mie 4,454 rb, 37 "EE. Keucya wy 06 fi m. ŻA anda ski 

szyny ia gyeruej SE A os kupi a0 szych tua a L rb.|'rycza. Dostawa węgła, cementa, |i in w XV, XVI sirectolre, ba lębia Ni ndia Ay OROI | noti 10% od ceólnej sumy. Z kólka do żlejstósriua, 
jaceco. Surogaty wiasnego wyrobu” cop, LORE „du, 


smsrów, miaszyn, zboża i ect, Poesj oque, rococo, danzij, binne. Kom- 
średnictwo ogólne. Honara~ 
teyan od mowy. 8546 


| ae a uzg zezz zzz Warunki do obejrzenia w Zarzą- i 
SE A doswładcrony| dz e od g. 10 -2 pò południw. 
korepetytor poszukuje kondycyi Wydział koncesyjny. trnta 13 
na wyjazd, zna muz. forten., franć. Ecrerwca o g. 1 po pałuśniulicytscya 
mcm., łac, grec, teor, poważn. re-| ostateczna "na remont teatru miej- 
koni, oferty listowne. Obserwatorny | skiego, poczynając od 3240 rb 26 k 
zauł. 7 m. 2.5 Z. COTATA. A | mmm mamom Z ONA 


í m, 

łuchseczka W. Z. K. skończ. Cegła ogniotrwała © >wiatosryna de Kije mra! 

8 kl zimn) poszukuje kondycy! | wyższego gatunku fabryki „„Tmie- | © 5 Re. zj zans, o g.6 m. 5% 

na lato (Gaiwań pod, gub, Skrzyn-| oha” J. Ułaszyn gotowa różej 7 rava, og. m. 47 z rana, o g. Y 
ka Nr 30 ała] F. 9793 nych rozmiarów., Przyjmują obst m. © rano, d sa (io. "1Ą po pol, 
; i analizy i cen. na żądanie. Adres:|9 & 5 m. 30 po pal, og 7 m. 22 
euczycejka polka poszukuje posa- po: Wołodarka kijowskiej guber. | wiecz. o g. 11 wiecz.”). 

W dy: francuski, rosyjski praktycz- | vg, [ echaczycha, 4840| Z frpenia do Kijowa: O g.5 
nie, niemiecki AWA 0 p AUZYNĘ : =e m 23 2 rans, o g. 6 m 24 z rama, o 
początkową „Foyer Français“, Kresz- lyny walc. razos, na Teterowie|5 7 m. 25 z rana, o g. 8 m 44z ra- 
Czatyk 22—11. 9741 gw. szosy od kolei żej, wy | na, o g. It m 51 rana, o g.5 m 10 
m. |dzierżawię od 1 lipca p. Cadnów, po po! . O g. 7m. lw.og 10 m. 39» 
tudent Inst. Hindi. (były politech-| maj. D:yhłów lub Kijów, Stałyci- wiocz.*). + 

nik i nauczyciel 8-elasoxej szko. | nowska 42 m. 2. 979] Æ Buozy do Kijowa: O z, 5 m. 
ły hadłowej) poszukuje lekcyi. Spe- 11 z rana, O g Ô m. 12 z rana, og. 
cyałność: matematyka i jęcyki nowo- {t 1 m, 13 Z paua, o g. N m. 32 z rana, 


Jictoe u ncbliowąnia, naczynia i 
t inne rzeczy niezbędne w gos- 
sodarstwie motna» nabyć po ce- 
aach bardzo nizkich. 

Upraeza mię zwrócić uwagę 
aa dokładny zdres i obejrzeć. 
Nabywanie rzeczy nie jast obowiąz- 

kowe. 


] n 3 w 
TADEUSE PROKAS i ojacaciej doi łanów 
OKOPOWA. 2), j Indrisk Aa 
Kupione rzecza można zostawić na 


Zachwyt Gospodyń. | przechowanie bezpłatne do Jesieni, 
UNOWoScE!! 
POKOJOWY. 


MAGIEL: STOŁ 


Ki 

w ię Buozy, Warzia, Mis- 
esxzojewa i Elarodiankia O g. 
3) 


herbatniki, karmelki, cukierki owocowe 

zekola0a i in Wyroby cukiernicze: G. Bormana, Siu i S-xi, 
) Kromskiego i in. lepszych firm. Zawsze świeże” 

Pp. kupującym herbate, kawę, wyroby cukiernicze, kakao—dadaje się pre- 
mium z wielkiego wyboru wspaniałych rzeczy, stale posiadanycn na skła- 
dzie lub też rabat w gotówce. Meble bambusowe i parawany go- 
towe i na obsialunek. 7328 


m z rana”), o g. 11 m. IÍ rano, 
g. 2 m. 40 pp, og. 3 m.20 popol, 
g 4m. 29 po pol, o g. 5 m. 17 
o poł, og. 8 m 34 wiecz., o g. 12 
10 w nosy. 


20mm im mee na A PT TYPA. 


WARSZAWSKIE BIURO 


Melioracyi Rolnych 


Inżynier R. Stodolski 
przeniesione zastało do miasta Równe Wol, gub Biuro istnieje od 1890 
roku, wykonywa wszelkie roboty w zakres melj racyi rolnych i wo lnie- 
twa wchodzące, Adres: Równe, Wol. gub. 9500 


na) 7%, 
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IGN rb. nagrody zapbiacę z po. 
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A x 
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=) P 5 ~- 4 ą HZ 4 dziek., kio zgubione na ulicy RT 
` 3) È Sa P> Pp R u rę 5 SANITAS” ' żytne. Kreszęzatyk 45 CA Wasylkowskiej, mędiy wystawą | E = a W E y 0 4 po 
Ea "(2 ea OSZK s + | [EEN z |Pumimeąk sowy gc ajj omas 
aoine BARDZO PRAKTYCZNY! Ą Z Worzla do Kijewiu Og. 5 
Żądać wszędzie > A. z E J D LA N 8 WARSZAWA.: ba konkursowych i tech wroci Pursh fiska*St ai sag m. 2 z rana, o g. 6 m. Żzrana, O g. 
ię a M K "S E EI EU T AS a a E T 1-9 bardzo acne pokoje uta cichych] 7 m. 4 z ram», 0 g. 8 m. 23 z Tana, 
. IELISINSKI a l. Rogowski. _ 9829 Tł= lokatorów. 2 p'ętru. Bulwarne- End LI m. 27 rano, o g 4 m 45 po 
GS ZE “vev |Kudriawska 21 m. 18. 9787 | poł, g. 6 m 40 w,og 10 m 19 w”) 
Piegi, pryszcze, wągry "N2'15 por5i do wynajęcia w polskiej ro- Z O tm z rana <i ep- 
mokre i suche liszaje, Nowo-wynaleziony przyrząd ot7yst- Ww LNG, dziae. Tarasowska Nr 21 daml 5i g ren kr p Pb Si. 
swędzenie, krosty i wszel- E i . iaa A Ue ~i B RA AMM WYSY- KEY” ag 2 a Pos m. 13 z rana, o guil m. 16 rano, 
kiego rodzaju nieczysło* | zostsją care. W c ągu 20 minut moż fi LAMY BEZPŁATNIE D wynajęcia 123 |pokcje Juzel? 8 GA > po poł, o g. 6 m, 30 w., 
ści skóry leczy i usuwajna oczyścic pełne wianro. Nesbęi- czę | NA KAZDE ZĄDANIE Precemeralę | wgiwszenia da 0 i mniejsze z balkcńeta, umebło: |° 9 m 8 w”) r 
najradykaloiej rozpowszechnione i u-fne w każurm gorpacarstwie domn- w w. i i ] 4 wane, ze wszejk mi wygod sai, Pus:-| Z Bo orodianki da Kijowa Og. 
znane przez powagi lekarskie ce gókie tnach, fabrykach i t p. : „Nzisesłka Kllcestieqe kińska M 29 m. 34. og S PA sf SĘ AE E 
ena rb, FR 55: Zamiej:cowytn M a, 3 f 
b) S |wysyłamy za zalczeniem | tb. TO b. WEEE przyjmuje pokój do wynajęcia z meblami| raaa, o g 10 m. 43 rano, o g. 4 m. 
MYDŁO ks. KNEIPI A. S Górn A A = i skład WLADJZYJ 3ZSOWA ii P a! dE cia mi, Fei Wad 
w raagazynie naczyń metalowych ¿ kzięgar. J. Zawadzaiege ka, widok na Daiepr, oddzielie wej | 42 wiecz*) 


śc'e, wanna, winda i la. wygody 


1 
4 
1 gotnndarsejch 9823 
nowoczesne. Konwersacya francus=| g 
o 
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Edu sd RABEC 


z Kijowa de Toterowar 0 g 
m rï), ug 11 m 10 zrans, 
g, 2m 40 po poł, og. £ m. 20 
u poł,og. 12 m 10 w nocy. 

z TattrSwa do Kijowa! Og. 
re. 40 z rana, o g 7 m. 15 z rana, 
g. 3 m. 24 po poł, og 5 m. 32 
o poł. o g. 9 m. 9 wiecz.” i). 


Powozy 
w wielkim wy- 
borze N. WA- 
SALITIN. Ki- 
jów, Kreszcz 9. 
9228, 


Kijowska Parnwa 
wulkanizecya automobilo} 
wych i rower. szyn i upoń 


J. Berezawenko 


pl. Ratuszowy Ñr 3 w po- 


dwórzu, magaz. Ne 49. 9352 
Nu malinie, w 4-ch wielkish tw- Największy znawóa prześrieści 


mach ozdobnie sprawienych, nagre- | pelskiej, praleser Rieksauder Brótk- T RYMANOW (Gzlicyn) 6505 ii lal 


dzena przer atc Mianewskicęw, æ- f} ner, tak pisze (w „Bibliotece War- Szczaw .fz— jesi h iesrkać 

; : y o *torw,-ulka!.-iodn-browl- 3 miesiące cüce mifg'Kać nP 
Bag JąCa paka tysięcy artykułów z | szawski ci") w Enctyklopedyi Glegera- | ;e]aziste Pensyonat, pod Matką | wsi, gdzie jest woda i sosnowy 
ustracyami } autami, w rakreżic| „Równie peżytecznego, Glekawege Boską” połozcńy wśród lasu szpi-- | las: potrzebuj lub 1 duż 
pelskich i litewskich dzlejów kulta-|i pouczającego pe Hi nie as; potrzebuję 2 lu uży po: 


t AL 1 
ry, praw, ubyczaju naredoweg», sztuk | sposób pwmyśleć! Znajdzie w niem Ro sd Seks” ea Miał: kcj z całem utrzymaniem. Oferty 


i nauk, uzbrojeń I ubierów, zabaw | Czytelnik skarbiec rzeczy włatnych, | kuchnia wzorowa, dyeta indywidua- | proszę składać: Kijów, Biuro 


ka i niemiecka. Lwowska Nr 10 


Jampo! - Wołyński |< anina 


gera i róże, pięknie szyjące, | £ 
5-ietnia gwaranćcya, ręczne od 18 r „jo 
uDŻDziszaika Kijowski,’ |nożne od 28, pierścieniowe od 38 p 
cevtroszpuika we od 42 rb. Uwaga: 
MTI yjm aja aa każdej menny dodajemy bez- 

a ; ł płatnie aparat do kroju damskiego, s "Kii 
p. kieczysiaw Święchi najaowszy wynalazek, nagrodzony Kolej Mosk.-Kij.-Woron. 
złotym kszyżem i me dalami, za po-| Æ Kjowa do Boryspoła: O g. 
kk Korezo məżna 5 nauczyć 5m 5 z raaa, o g. 3 m. 35 po poł, 
z roju bez nauczycielki. Kto już ma ļo g. 8 wiecz, o g. 11 m. 15 wiecz. 

ukn-=teryery Szczenięta gatunko- 

F vado ug RE | zal aa ży Me.|77157)56, może nabyć Sam aparat z|} Æ gorysnola do Kijowa: O g. 
objasnieniem i rysunkami za 5 rubli.|5 m 11 z rana o g. 6 m. 40 z rana 
Cenniki wysyłamy besplalnie. Fir-|g g, 9 m.57 rane og. 9 m.56 w. ` 


E brześcijańska. Warszawa, N ss 

akój do jadać Nesterowska Ej of ZKI do Darni o 5 
+36. L. W. jowa do Darnioy: mt 

P N: 25 m 18. 9310 H wiat 36. Konopka i Ah m, 5 z rana, o g. 10 m. 32 rano, o g. 


Otrzymany mowy transport 


uiexkędzn|j w każdym domn polskim 


tatykloedi  Siaropolokiej lrstroane, 


ZYGMUNTA GLEQGERA 


jest nejpotyteczmiejacym n wspanisłym Joc arian 


Prenameralą 


L r a o e mae aa a ae 
. 
g 


PRZECIWKO POCENIU SIĘ. 


! OPALEKIŻNIE, PIEGOM,WĘGROM, [g 
CAT i ŻÓŁTYM PLAMOM. 


ryngowska 7 m, 0 9312 


pokoi frostowy z utrzymaniem 1 Rano „8/1 „poz ROLNĄ SE 


ju bez cla spokoinzgo lokatora. | WINALATKI FINANSUJE PATEN- Ga wol a Ek si eH 


8 m 36 w, og. 10 m. 45 w, 
itm i5w nocy, o g. 12m 5 


Wichajłowska 11 m. G 9795 TUJE GWARANCYJAIE 
Fełnomocmk międzynaroo.  Zjedn. 
hiur patentow. Kazimierz Gran- 


polskiej rodzinie, Daję obiady na te I" Wilcza 682 


1 pokój do wynsjęya, umebiowa 
ny. oadzieire wejscie, przy małej: 
Darnioy do Kijowa: O g.5 


p 
i gier, muzyki | pieśni, nunalrmaatyki e których się częsta ałyszy, a mała A aad R cą GE i „|świeżem maśle nie drogo, obiady plik E oai OENPOWINJ A a z ranı, o g. 5 m. 51 z rana, o 6 
i etnografii życia pubiicznege, ryćcj - wie. fBierója te szczególy nowe- MS a A z ATE S enn moge posyłać. Mar Bia OAłdbaczeń. m. 19 z Sia, o g 4 m. 23 z rak, 
tkiege, rolniczego, kościelnega i łc-|ge barwnego życia i wskrzesza tig Dia axieci i młudzieży ty dla 3. E 9757 | ska Nr 41 m. 12. 9796 Jam ol " Podo! ki o g. 10 m. 2 rano, o g 12 m. 20 po 
wieckiege r q-diu wieków ubiegłych. | ramierzchia przezrłeść, | kiją do |Tnternat przy pensyooacie „psa| — p :8 ł poł, o g. 3 m. 40 po poł, o g. 6 m 
Pedręcznik w każdym damu zk || blaski i słyckać jej głazy”... Matką Boską! przejmuje ózieci © maszyny, motory potrzebne masło śŚmietankowe prenumwesatę 30 w. o g. 10 m, 38 wiecz. 
my bezwarunkowe same o4 czteroletnich Opieka le zy wane lokomobde pompy term» mleczna  Błagowiestczen- plOziennika Kijeurakiega” 
aa i wychowawera, „kt żądanie "m ROJA A= AM ską Nr 28. P. K. Bortnik. 9813 przyjmuje ŚNE| 2 p 
auka nwersacya, muzyka, gi rury, wagoniki i t. p. polecam i ku- r ociągi 
Kuma kalągaraku rb, ik, r93% eyka OAN: Ody gim „BŚ KIA, Kres AN 4t m. 61. X 2,3 pokoje umeblowane zaraz Wi Bi a ki L. A Ere E 
» do wyn:jęcie na Czas wystawy e 10816 ierski pujące dni świąteczne: 6, 9, 14, 23 


wąiłych dzieci Broszury do naby 9107 


A cia w księgarni Idzikows kiego Pro - | — 
Dia presumeralorów: „Dziebnika kijowskiego”, [imiy mocne: maa gu |HUTEL -PEWNSYONAT 


wysyla właścicielka W ATA e 


me —| „UOsmopolite* 


akopansc - Kiemrnaówka. Pen- 


lub stale. Do plaċu wystawy 1 kurs 
tramw. Troicki zaułek 4 ma, 1. 96065 


1-2 pokoje wp-ort wystawy. Zy ; 
lsńska 2 mieszk. 1. TIER WIR 


i 25 maja, 3i 20 czerwca, 15, 22 i 30 
lipca, 6, 15, 29 i 30 Sierpnia. Pocia 
adchodzący z Bojarki o g. 12 m 46 


BCAA x nocy, kursować będzie tylko w 


ne. | one zacaw urządzanych w parku 


samowiającyce dzinia w Agalniztracyj pisma, Coba ŁIŃŁOBA du rh. j2 


FOZIEJER=TE ICEEEJCE TE IFE NK ZENON 


nn m „pl Ka TEE ip 
p „EURE WK w Kijowie 1824 w hojuwie.|j |. rosmesnią P ahlanmike Ki- bojarsk'm. 
ena E w onej | Ay dze Do sprzedania w "isde | +; w 
à à picytowe dalsrryr auluży ca | bie wa POŁ pae AWG z. iw f Rachine wykwiuina, Kokafott ne: Minia plac Narożny, O kw. sąż lg i jamstioga pr ryjmitja Od tt-q6 Mala do 14 ślespnia pu- 
parku klimaty uegm. owi o elek- | wocześny, tukope wd r sb. Obiady y x , ae "1,5 sh * SIĘJAT= Ciąg ten u.ędzy Kijo 
tryczne romfort, kuchwa znakomita. ] dla przychodzących. Instyfutowa 10 "6 kół aa oj uszkiska M A A. PUEMIKOWSKIEGO | ena parsoni mE cdn wy 
zna „Iaold ; śsęoU 2% ILAI ubo |4uosij «4 ++ ao APrespekty odwrotnie. ...: „d.9i5L|si: piętra m. ro. Telefon a8-a3, 77 >° ró ; 


- 


R D aZe L4KN -Ndl 
Niniejszem zawiadamia:ry, łe przedstawicielstwo naszej rmy w Kijowie powierzyliśmy 
D-rowi wski 
"rowi Z. Januszewskiemu 


LŁuterańska No 1i. 


BIURO AGRONOMICZNE. 
IEŻYNIEROWIE: 


b. Tuuva À. Podlsewski, W. Dzejenonsaj i G. Ostrowski. 


Wodociągi, Instalacys elektryczne. 


WARSZAWA. 


7020 


Marszałkowska Mi 108. 


Traktor 3 


OIL PULL” 


Orze, sieje, Żnie, młóci 


bronuje, przewozi ciężary. 


pompuje woda i wykonuje wszelkie roboty 


Opala się nafią, albo 
czerwoną, lub białą 
ropą naftową. 


Pracuje w dzień 
i w nocy 


Najlepsza orka i mło 


wiejskiego gospodarstwa. 


Wydatki male. 
Produkcyjność wielka 
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cka osiąga się tylk» przy używaniu Tractora 


„„0IL POOL” i młocarni ,„TYGRYS”, p 


FIRMY 


RUMELY PRODUCTS 6G-o 


ODESA, Puszkińska 38, skrzynka pocztowa M 276. 


Wyroby własnych fabry:: 


Naftowe Tractory „Oil Pool" 

Parowe Samochody „Tygrys“ i 
„Adwance”. 

Pługi mechzn lm i tzłerzowe. 

Locomobkile „Gaar-S5cott", 

Nafiowe motory „Rumel,*. 


KATALOGI na picrwsze 


Mrocarnie koniczynowe ,Gaar- | Kombinowane pierwiastko - wy- 
Szot“ i „Rumely : dzielacze i szredery do kuku 
Maszyny do tartaków  „Gzar- 


rydzy. 
Młocarnie do ryżu „Tygrys”, 


Sett”. 
Mlocaraie „Tygrys" i „Adwante“ 
Mtccarnic do kukurydzy „Rumely™ | Prasy do siana „Rumely”. 
żądanie wysyła się bezyłataie, Przy zasięganiu wiodoimości 
preszę powoływać mę na tę gazete 
1524 


Biblioteka 
Biblioteka 
Biblioteka 


pamiętników 
pamiętników 
pamiętników 
Biblioteka pamiętników 
Biblioteka pamiętników 
Biblioteka pamiętników 
Biblioteka pamiętników 


mas na celu zohrarowainie życia polskiega i litewskicgo w przeszłości opo 
wiedzianega przez swiadków naoczaych. 


ebejmiz obszar całcj dawnej Rreczypośwolitej Polskiej. 
da czytelnikom pełay wizerunek czasów | ludzi w oświetleniu działaczy 
odmiennych srvnnictw | różnych pog.ądów. 


każdy pamiętnik enraćnwany będzie przez jednego r najwybitniejszych kis 
toryków | uczonych poiskich | opatrzony treśćiwą przedmową. 


jako wydawnictwe peryodyczne wychodzi raz na miesiąc w formacie ksią2 
kowym, obiętości 200-250 str. druku 2 licznymi portretami i ilustracynrmi 


WARUNKI. PRZEDPŁATY, w Kijowie rccz. rb. 8 półrocznie rb 4, kwar 
cb. 2; za granicą sacz., rb. 1U, półrocznie rb. 5, kwartalnie rb. 250, 


dis prenumeratorów „Dziennika Kijoewakiego”: 
półrocznie rb. 3.50, kwartalnie rb. 1.75. 


rocznie rb ; 


ęPrenumeraćę przyjmują: Administracya „Biblioteki pamiętników'*, Wilno, prospekt $S to Je: 


ski No 28. orax Administracya ; 


Bzoxnegiłowy prospekt na żądania bezpłatnie, 


„Dziennika Kijowskiego! w Kijowie, Kreszczatyu No 3% 
564 


PRZEWODNIK PO KRÓL. 


Po [2 map i tyleż stcon'c olgu 
Śwista kap. 60 
poszczegól kraj Europy k 6D 


wsz Części 


TLASY 
obydwa w jernej opr. rb. 1.5 


TLAS 


300 rys, z «puwem. ozd. obr. 


TLASY 


rb 1 
Siedleckiej k. 90, Suwalskiej 
dok. Opis Królestwa Polskieg 


ilustr, p ląd.-krajozuawczy Kró- 
iestwa Poiskiego. 


gub War zawsk r. 150, Kalisk. 
k 75 Kiela. kiej k. 
Pł-ckiej k. 15, , Radomsie: K 75, 


FOLSK, zawi*r. wsz. miejscow. ze wsk:z guh., pow., gm., par. sądu 
poczty, teleyr, *t kol. z odlezł. 2 duże tamy eb. 9, w one, 10. 
s NowslV wydanie uzupe'n Duża ścienna kol. (I05X135ctm ) 
son JAPA Król. bes pożkiejenia rb. 4 kop. 50, 

R Í M ia B 


p Palak. na płótaje rb, 3 kob. 50. z tece- 
cą ra rb. 4 k. BU, latier, z watia wi rb. 6. Wydanie 
S MiA trńsze tejżą wielk. r 1.20 (7a 10 egz. rb. 10), na 
FE pótn.r. -.20, z = alk. r. 350. Wszyst. z ozna z. 
HN M miast, osad, wsi, rzek, gór, dróg zelazn, bityrh 
MIQ | zwycz., oraz noiz. aamn. Bardzo duża ścienna 
(3 p koler. (115X155 etrn.) 
a” AP Livwy rb. 4, ra vłótn. rb. 5.50, z tecz- 
Had I Rusi ką r. 6.50, lakler. Z Wałk. r. 8, 
MAPA Półwyagu Bałaańeniego kop. £0. 


0 i rb. 2. 


85 ma 
ro 10 ki 


Rawożć! 


75, Lubelski, 


k 75. z wi- 
o rb. 1. 


0.racoware i wydane prz:z J. M. BRZEWICZA, Warszawa, Marowiecka 5, tel. 132-01. 


Osobowy Nr 23 1, II, III kl, Znamienka. Eks- 
terynosław, Cherkon — odch. godz. 11 m. 20 reno, 


K R NONAS R al 


A 3 


Ii lo 
KRESZCZATYK 22. z 
WYŁĄCZA! REPREZENTANCI PIERWSZORZĘDNYCH FABRYK. 


Powietrzne elewatory, 


składające słomę przy pomecy 1 robotnika, 


Ruston, Proctor & Oso: 


Lokomobile, lokomotywy droźne i do orki, młocarnie 
parowe zbożowe i koniczynowe. 


Rud. Sack Pługi, siewniki rzędowe i wic- 


lorzędowe pielniki i przerywa- 
cze do buraków i zbęża. 


Porka: Motory naftowe stałe i lokomobile no- 
. © wo-ulepszone, ekonomiczne i prawie 
bez dymu. 


R- A, Lister 8 C=: 


wleka, latwe do użycia, 
w działaniu, pięknej formy. 


3. Wolski i Sp. 


Dwi. 


Champion maszyny żniwne. 
€ amuegison & D-9 walce młyńskie. 


A e- 


Bonthalia,"" Ctlayto= 


ma i Rókera. 


Wirówki an- 
gielskie do 
lekkie w ruchu, wyborue 


Młocarnie konne, kie- 
raty, sieczkarnie bęb= 


Sieczkarnie 
i siekacze 


Cirszące się uznaniem: Fkstyrpztory, kultywatory „Ataman” 
zrzynacze do pR- 
ru, pielniki, bro- 
my stalowe ete. 


WŁASNEJ FABRYKI. 


KUtk 


"Ur dj OWOC NA WÓW.! 447. 8% m WOZEK. * moż 


tePszy da! 


*rzedstawicieli skład T.wa Rabersid. lać. M. KLCISMAN Kijów A le 
sandr, +3 (wpr, Chateauj tel. 13—24. Fabr. izol. oddz, inż. I. Guzik 11 


+ Zakład Foto: b 
chemigraficzny a e- PR GB g“ 
Kijów, Sofijawska Nr 7 Telef. 25-15. 


w! dla iijustr,, Szybke 
Pte dokładnie jak ry- 
sunek lub fotograf 


ALL 
nuje A. KE$EZE | 
: i tanio. Najróżno 


rodniej wydaw. na wystawę kijawską w 1913 r 


Egzystuje 


279 


od roku 1877. 


We 
8 
j | 

| 


AKC, T-wa s, „e 
„RUDOLF MÜLLER” aN 
KIJÓW SRA 


, Żylańska 24/26 
KA okoto W.-Wasylkowskiej. 


y 4 U 
Š Te ELAN EE A 
REZ kę YAKO VANE TR 07700280. aaa 


ky 


Depesze 
„Dratmuller" 
Telefon N? 65 


5) 
w 


Firma egzystuje 


ana a ze 


Rozkład jazdy pociągów 


Kol. Foł.-Zachod. jæ 
od dnia I8-g> kwietnia 1913 roku. 


Kuryer Nr 1. I, IL kl. Kijów, Zmierzynka, Ode- 
sa odch. godz 9 wiecz, przych, g. 9 m. 35 z rana. 

Kuryer Nr 1x. I'LL I kl, Sarny, Brzećć, 
Wars:'awa — odch g. 10 m 10 w, przych. g, 7 m. 
20 z rana 

Kuryer Nr 1%. 1, II, HT kl. Sarny, W:ln>, Pe- 
tersbutg — odch. g. Y m 20 z rana, przych. g 9 
m 42 wiecz. 

Pośpieszny Nr 2k. I, II T, kl Zmierzyn- 
ka, Ekaterynosław, Sewastopol, Mikołajó s, Kostów, 
EHsawetgrad — odch. g 7 m 50w, przych g. 10 r. 

O-obowy Nr 7. L li, tl kl. Koziatyn, Ko- 
wel, Zdo:buuowo, Radziw łów, Brody -~ odth. 
g. 7 m. 30 wiedz, przych. g 10 m 43 rano. 

Osebowy Nr 13. I, 1f TI kl Koziatyn, Ko 
wel, Brzesć Grajewo — odch. g 12 m 25 w no- 
cy, przych. g. / ra. 35 z rana. 

Osobowy Nr 11. I, II, DI kl. Koxr'atyn, Ode 
sa; Kozutyn, rMummań; Keziatyn, Zmierzynka — odch. 
g. 12m 50 w nocy, przych. g 6m 20 z rana. 

Osobowy Ne 5. 1, LI, Lil kt. Ko'iatyn, Zmie- 


rzynka, Odesa; Zmieczynka, Podwołncryska (I, 
HM kl); Zmierzynka, Nowosielica — odch. g 9 m. 
30 wiecz., przych. g. 8 m. 45 z rana. 


Pocztowy Nr 3 1, I, UI kl Koziatyn, Ole- 
sa—qaóch. g 9 r. przych g 9 m. 30 wiecz. 

Pocztowy Nr 3e. I, Il, (TI kl Fastów, Zna- 
mienka, Exateryoosł+w — cd.h. g 11 m. 30 w no- 
cy. przych. g 7 m 55 z rana 

Mieszany Nr 21. [I i, TI kl. Fastów, Kozia- 
iyn, Odesa — odch. g 10 m 50 rano, przych. g. 6 
m. 49 w. 


O eee ee e saset Samoa ZZZZIIZCZZZZZZZZŻIZZZZA OZ RACZ ZZL ZOZ. WOZÓW Z OZON 
"apewlzdziaint Regina Żmijawuiku 


Mangatu 


przych. g. 6 m. 30 wiecz. : 

Pocztowy Nr 3 _ I, II, II! kl. Sarny, Kowel, 
Lublin, twansró1, Warszawa — odch. g 2 m 40 
po pał, przych. 6 wiecz. 

Osobowy Nr 9. T, II, JII kl, Sarny, Kowel, 
Warszawa (arzez Brseć i przez Iwangród) — odch, 
g 12 m. 10 w nocy, przych. g. 7 m.10z rana, 
Mieszany Nr 29. 1V kl. Fastów, Koziatyn — 

P, 9 m. 47 wieć”, przych. g. 7 z rana, 
Mieszany Nr 29 bis. IV kl. Fasrów , Kozłatyn, 
odch. g. 10 m 20 wiecz., przych. g. lm. lL po poł. 


Kol. Mosk. - Kijowsk. - Woronesk. 


Pośpiaszyy Nr 2. 1, N, III kl Briaesk, 
Moskwa—odch. g.12 m. 30 po p, przych. 5 po poł. 

Pocztowy Nr 4. I, H, IN k | Bechmacz, 
Kursk, Muskwa—o.ich. g. 12 m 05 w nocy, przych. 
g 5m 40 z rana 

Osobowy Nr 16 I II, lil kl Bichmacz Kursk, 
odth g. 1 po poł, przych a 4 m 2) po poł, 

O:obowy Nr 12. [, II, HI kl. Kursk, Woroneż— 
odch. g 6 m. 55 wiećz., przych g. 9 m, 30 rano, 

Pezztowy Nr 14. I I, IIl kl  Bachmacz, 
Kursk, Woronez —odch. g- 1U m. 45 wiecz, przych, 
g. 7 z rana. 

Pocztowy Nr 18. I, II III kl B.chmacz Żio. 
bin Peterszurg — oach. g. 7 m. 25 wiecz, przych. 
g. 10 m 40 rana 

Pocztowy Nr 4p I, IL II kl. Kremeńczuz, 
Patawa — odch. g 1l m. 1% w.eżz, przych. g. 6 
m 30 7z rana. 

Towar osob. Nr 6p Połtawa, Łezowaja, Mi 
nera'ne wedy — cden. y. 8 wiecz, p-zych g. 11 m. 
10 z rana 

__ Pośpleszny Nr 2a. I, [I III kl Warszawa, 
Kijów, Połtawa, Charków odch. g. 7 m. 45 rra- 
na, przychodzi g. 9 m. 40 wiećz. 


cdeb. 


Złoty medal, 

Fabryks Forh oiej. nton: u 

ey P SO N 7" Palczewskiego 
Poleca Sian. Publiczności mająty na składzie duży wybór s bić papiero 
wych leasrych fabr-k pa cenach bardzo dostępnych, oraz Tekturę smo- 
towcową I asier asfaltowy dn pokrycia dachów, Karbolineum, Cemant 
Gips I Szczotki dla domowego uzytku i rechnicznych celow. Forty i lejne 
i poxost a. g. Cennika, który wysyła się grat”. Adres aló vnego Skiedu 
iijów, Pilao Aleksenirowski Ra 6, d. wi. tel. Nr. 20 48. 8695 


Dia dzieci, matek, rekonwale- 
| acentów, osóh nerwowych i 
| starców, Fommoza zepewnia 
prawidłowy rozwój krwł, koś- 
oii miesni. Ńieabędny pokarm 
Gla dzieci w ohńrenie ząbko- 
na WANA i rośnięoia. 4, 

Liczne opinie Tp Lekar: y i Oróyna: 
: szpitali dołącza się do każuego pudeł 
ka, Dostać można wszędzie. 


| Cena pudelka rb. I. 8007 


1 p" a 
aleggoki 1 Kowalozyk 
jalak i Kowalu 
Fabryka Powozów 
WARSZAWA, 
= Leszno 38, tal. 64-71. 
Polec» wie ki wybór: KAREY, LAND, FAETONÓW, 
AMERYKA ÓW i różne typy BRYCZEK. 8023 
Dorabia nowe karoserye do samochedów i takowe odnawia. 
Pizymuje sę używane powozy na zamianę. Wysyłamy na wieś dla 
sporządzenia kosztorysów na odnowienic powczów, Cennik franko, 


` 


Drukarnia Polska w Kijowie, ulica Xresucxatykh M gå 


Niedziela, d. 9 (22) czerwca 1913 r. Xe 149 


PROREZKA 9. 
Polecają wyroby powszechnie znanych fabryk: 
H Maszyny żniwne. Szpagat 
Mack-Gormick. załkowy. Części zapasowe. 
„ Kultywatory. Pługi. Siew- 
Akc. Tow. Ventzki. niki. Parowniki do paszy. 
Lokomobile. _ Mtocarnie 


Hofhenri & Schrantz. parowe  Młocarnie koni 


czynowe, Prasy do słomy. Wialnie. 


Clayton & Shuttleworth, | miócarnie paro. 


młncarnie paro- 
we. Miocsrnie konne. Siewniki koms» 
binowane. 


Miedzynarodowe T-wo Amerysańskie 


Traktory (czyli Drogówki) naftowe do 
orki. Siewniki z talerzowemi radełkami. 
Brony talerzowe. Brony sprężynowe. Motory 


wią 


naftowe i benzynowe. x 
aktor fta- 
T-wo Rumely w Ameryce. „e onpur c 
Lokomoble i młocarnie parowe. Mio- 
carnie koniczynowe. 
Drescher, lo^ do bielenia i dezyniekcyi. 

Wirówki Naczynia do mle- 

Br, Röber i Glaytona, Wisnie i mysi. 
Pasy. Worki. Brezenty. 


OSaar-Ścott Pługi parowe - samochody 135 siine, 
„Pulweryzatory konne. Opryskiwacze „Apol- 
do mleka. 
Nielolte. czarni. 5657 
Farby w wysokim gatunku fabr. Flolzapiel i Zandr. 


Na letni sezon w magazynie 


J. Tipikina 


(yy Furmmanowa) “rrgs 


Ra damskie ubrania otrzymano: 
jedwab, angielski trykot, batysty 
îi in. tkaniny. 


Plerws3z0 
regda 


pracownia strojów damskich 
i dziecinnych 


Mistrzyni cechu Mosklewsk. i członkini 


J. Jaworowskiej 


8182 
systemu na- 


Paryskiej 

Akzdamil 
Kijów, M.-Żytomierska Ni 20. 

Nauczanie pod osobistym kierunkiem podług 
grodzonego złotymi medalami i licznymi dyplomami honn- 
rowymi na paryskiej iin. wystawach. Po skonczeniu Szko- 
ła wydaje dyplomy na prawo otwarcia pracowni i szkół, 
Na egzaminy przyjeżdżają eksp*rci cechu Moskiewski g3. 
Zapis uczenic codziennie. Program wysyła się bezpłalnie. 


Założona w 1891 roku 
Kijowaka Techniczno-Chemiczna Fabryka 

B. KONARSKIEGO 0” porma 

POLECĄ SWEGO WYROBU 


w NAJWYŻSZYM GNhKTUMKK U: 


Ocet AU r i bu el- Politura gi * 
„ | Farbka 


i spirytusowe do bielizny pył» 
Lakiery żelaża, drzewa, DYGO KARNIK”' 
w płytkach, monetkach i rozm. 


skó y, litograficzne i inne. 
Conmiki wysylaja sig na żądanie. 
Farbka do bielizny „INDYGO KARM N"* w płytkach sprzedaje 


się we wsiysikich magazynach JUROTATU, 5234 
= ocz] Sera 


TYGODNIK 


„Lud Boży” 


Popularne pismo narodowo - katolickie 
z trzema dodatkami: 


„ Nasza Wieś, I, Gazetka dla Dzieci 


i Ml, Nauka Wiary. 
Wychodzi od lat 6-ciu w Kijowie. 
WARUNKI PRENUMERATY 


Rocznie . rb. 3.— | Półrocznie rb. 1.50 


Adres Reżakcyi 1 Admlnistracyl. Kijów, Kościalna X 10. 
Redaktor i Wydawca: X. ŻUKOWSKI, 


Wydawca Antoni Zieleński. 


ot 9 WA O 7 


